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Druga konferencja k. premjeróu;
obraduisać bcdilB ]ufro w Warszawie z  udziałem m arsz. Piłsudskiego

Sprawy pospodareze —  głównym przedmiotem narad
(Telefonem od nowego korespondenta)

Warszawa. 23. 4. (Sio) W  poniedziałek ranc 
odbędzie się konferencja 4 b. premierów pomajc 
wych z  udziałem marsz. Piłsudskiego. Jutro 
f.ieczor przyjei dża do W arszaw y na fe konfe- 
eocję b. prnnjer Bartek Starania o udaremnie- 

;oie tej konferencji spełzły na niczem- Program  
konferencji zasadnicza obejmuje zagadnienia go 
spoaarcz* i będzie podstawą dna aauszycn prac 
Rady ministrów, względnie dla posunięć marsz 
Piłsudskiego. Najważniejszym zagadnieniem w  
.chwili obecnej tak dla konfeieucji b. premjerów, 
,jak i dla Rady i r  nistrow jest srprawa budżetu, 
;jfltóry -wynosi 2 miljairdy 400 mlijonów i prawdo 
Dodobnie zostanie zredukowany o 500 milionów 
zfotydh- Redukcja ta jest konieczna ze względu 
Pa znaczny npadek uodhodów, Który sięga 
25— 30 proc. znalezienie nowych źródeł dochodu 
w chwili obecne] wedle opłfljł sfer gospoda r- 
czycL jest niemożliwe, zachodzi wobec tego 
konieczność redukcji, przyozem redukcja ma po­
dobno dotknąć również i wyższych urzędników. 
Referat o sytuacji gospodarczej na konferencji 
tyygłosi ptrof Baifei który zresztą zgodnie z  
instrukcjami p. Prezydenta zobiaauje obecną sy  
tuację gospodarczą na podstawie materiałów, do 
starczonydh mu ze źródeł urzędowy cli 

Drugą troską kutifeueiicji prem‘trów wediug

• krążących pogłosek będzie sprawa bilansu płat 
' tnazego, który przedstawia się w  tej chwili nie 

szczególnie. Jednym z kroków w  kierunku po­
lepszenia bilansu płatnio/ go jest podwyżka cen 
paszportów zagraniczny cli- Prawdopodobnie zo 
staną podjęto jeszcze inne starania w  tym kie- 
iunflcji:. W  tym celu udał się już do P a ryża  w >  
ceministe, Koc w  celu ja lna jszyt szego zrealizo 
wania wszelkich możliwych dla Patek"' poży­
czek. Kapitaliści angielscy mają udzielić browar 
nikom pożyczki w  wysokości 30 milionów zł.

W czora jszy i dzisiejszy dzień marsz. Piłsud­
skiego upłynęły na konferencjach z  poszczegól­
nymi mmistrami i nosiły charakter orientacyj­
ny. Dziś względnie jutro marsz Piłsudski odw ie 
dzi p. Prezydenta- W szyscy ministrowie powró 
ciii już do W arszawy. Najbliższe posiedzenie 
Rady ministrów odbędzie się w  środę względ­
nie w  czwartek.

Konferencja samorządu gospodarczego, zwoła 
na na 26 bm. nie posiada specjalnego znacze­
nia i nosić będzie ranzei charakter organizacyj­
ny. Przedstawiciele imji pracowników umysło­
wych z ło ży li w iceprem ierowi Zawadzkiemu me 
morjał, w  którym zwracają uwagę na jedno­
stronny charakter narady gospodarczej bez u- 
działu świata pracy.

Tardieu i Bruning wyczerpująco omówili 
wszelkie kwestjje interesujące ich państwa

W sprawie konferencji lozańskiej nie osiągnięto porozumienia
(Telegrain własny ^Nowego Dziennika*)

Paryż 23. 4- (B ) Po wczorajszej konferencji 
z kanclerzem Brueningiem i sekretarzem stanu 
W niemieckiem ministerstwie spraw zagranicz 
dych von Buelowem preonjer Tardieu oświad­
czył przedstawicielowi „Petit Parisien“ , że ni­
gdy jeszcze nie mial sposobności tak szczegó 
Iowo omówić z  m inistiam i niemieckimi wszel

kie zagadnienia, interesujące oba państwa. T o  
też podczas tej rozm owy nie pominięto żadnych 
spraw. Dziennik donos) dalej, że w  kwestji re 
puracyjnoi nie osiągnięto żadnego porozumienia 
ani t o do terminu zwołania konferencji lozań­
skiej ani też w  sprawie v  vboru prezydenta kon 
ferencji lozańskiej.

Rzeczywistość na „okręcie potępieńców
cle przedstawia sie tak groźnie, jak głosi fama

Paryż 23. 4. P a T . Reporterowi ,,Matin a“ 
Geryille ReacL‘owi udało się wejść na pokład 
&tatku Chaco" Jest to nowy statek o w yg lą ­
dzie m ilitarnym , przystrojony oryginalnemi f*a 
gam i: suszącemi się na słońcu koszulami-
Reach przyjęty był przez kapitana parowca 
A.tarci, który dobrodusznie pokpiwał sobie z 

frnaginacji dziennikarzy, Chaco —  oświad­

czył kapitan —  pozostaje w Barcelonie od 9 
kwietnia i przez cały ten czas nie opuszczał 
portu. Kapitan zaznaczył, ze przestępców by­
ło na pokładzie 112, iudzi niebardzo ciekawych 
i dość pospolitych, a w każdym razie bardzo 
posłusznych od czasu gdy się znaleźli w tam 
plywającem  więzieniu W  Cadix wysadzono 
na ląd 49 więźniów, w Genui 14- Pozostaje je-

Zapowiedź dalszych ulg 
poaafiidwyiiH

fTefetoneir od nftŁv.'eo -o rp o p o n d e n la )

W a ’ s z a w  23• 4. (b n ) W czora' o a było się po 
siedzenie komisji skarbowej warszawskiej Iz­
by przemysłowo-handlowej :pod przewodnic­
twem, prezesa Klairnera w  obecności wicemini­
stra Starzyńskiego, który w ygłos ił dłuższe prze 
mówienie na Tematy gospodarcze W  dyskusji 
przedstawiciele kupiectwa podmęśh dużą wagę 
zarządzeń, ułatwiających spłatę zaległości po­
datku obrotowego Wiceminister Starzyńslki o- 
świadczyf, ź «  zostanie wyaany okoinik imerpre 
tacyjny do rozporządzenia o uigach w  spłacie 
le g a  podatku, który w piuwadzi dalsze ułatwie­
nia dla płalniKów

Zasiłki dla cz iciouro zatrudnionych 
roholm kow

W arszawa. 23 .-kTShO) M inister pracy i opie 
ki społecznej gen. nurniki przyznał na wniosek 
zarządu głównego funduszu bezrobocia prawo* 
do zasiłków na okres oa 1 ao 30 bm tym roboT 
nikoir częściowo zatrudnionym, kaórych zaro­
bek tygodniowy z  powodu ogr«uiicacnda produ­
kcji nie przekraozs pełnego miiówionego zarób 
ku za jeden bądź dwa dni pracą*. Zarządzenie 
to dotyczy szeregu koipałń, liurt i fab ryk w  Zagłę 
biu Dąbrowskiem i Rraloowskiem, na Górnym 
Śląsku oraz w  Pabianicach i Ozorkowi®.

Cały naród japoński popiera in -p *n «N  
sfyczhą polityka uioboe Chin!

Londyn 23. 4. ( L )  W edle d ttrffs id  z Toidoy 
par*je opozycyjne obu izb punam*mu jdpourtt^ 
go postanowiły udzielić rządowi w  ddedeink 
polityki zagranicznej, a specjalnie voLn>iA ym 
bec Chin pełnego poparcia, aby w  rząd w  srwyeK 
poczynaniach m iał za sobą zwarty freb i cafcj|i 
narodu japońskiego.

•  »  *

Paryż 23. 4. (B ) Kom isja ankieiowa L ig i NotO 
oów , badająca przyczyny Auufłiktu crJcńłska- 
japońskięgo, przybvla wrzoraj do A ujsuenu.

Sprawca zamachu na premiera japoŁ- 
skingo skazany na śmierć

Londyn 23 4 (L )  Sprawca zamachu na prs- 
mjera japońskiego Hamagucziego skazany «o - 
siał na karę śmiercii Jak windum^ Sagoia 
doKonal zamachu na premjeru iapoiiskiego w  
listopadzie 1J30 i zranił go tak ciężko, że w  
parę m iesięcy premier zmarł w następstwie od 
niesionych ran —

eze lo więźniów, to jest tylu, ilu jest oficerów 
w sztabie okrętu- „Chaco1 udaje się obecnie 
do Anglji, dokąd odwiezie więźnia Cohna, a 
n a ,.,pnie odstawi do Polski pewnę liczbę oaób, 
którym powietrze aigem yńskie nie służyło zu­
pełnie. I wszystko to, zechce mi pan w ierzyć— 
zakończył kapitan —  odbędzie się bez kompli-
k&cyj i kłopotu.
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Nienawiść
jakże więc można ni-enawidziieć-.. narodu? To-Wileńfekim  it l idtuCi n —  Ż y d o m  i  P o l a k o m —  

poświęcili ) ) .

Historiozoficzna czy Pż. jeśli kłoś woli, psy­
chologiczna koncepcja antysemityzmu, że ,nie­
nawiść do świata chrześcijańskiego płonie w 
duszach żydowskich" — nie jest ani nowa ani 
oryginalna. Jest o m  tak stara, jak sam anty­
semityzm. a więc sjma jak samo rozprószenie 
żydowskie po świecie. Im bardziej uciskano 
i prześladowano żydów , tem bardziej, z  tern 
większą zapamiętałością i uporczywością wma 
wiano żydom  i... sobie, /.<■ żyd zi są wrogami 
narodów wśród których żyją i wrogam^ całej 
poza nimi ludzkości. W  swojem wielkiem dzie­
le apologetycznem ,.lsrud und die Vólker‘‘ cy­
tuje dr. Biocłi z dzielą chrześcijańskiego pro­
fesora Karola Meyera „D er Aberglaube des Mu- 
tclalters" następujące zdanie; „Man iibertrug 
den Hass und die Yerachtung, weiche man 
»ełlber den Juden gegeniiber empfand, auch 

a uf sie und nahm ari, sje seien von denselben 
Gefuhlen wie die Chrislen beherrscht". Nie mo 
żerny w  ramach artykułu dziennikarskiego a- 
nalizować tego niezwykle ciekawego zjawiska, 
źe własne uczucia, własne ressentymenty su- 
ponuje się stronie przeciwnej. Może jest w  
tem poprostu tylko moralna j intelektualna nie­
zdolność do wczucia się j zrozumienia duszy i 
wewnętrznego świata swego przeciwnika, może 
zaś nieświadoma dążność do usprawiedliwie­
nia się przed w  łamem swem sumieniem. W ięk ­

szość uciska mniejszość— tak było dotąd zawsze\v 
his-lorji i tak. niestety, jest nadal — a kiody 
uciskana mniejszość podnosi pełen oburzenia 
i rozpaczy glos protestu, wówczas, w swojem 
sumieniu niejako zażenowana większość szu­
ka kurczowo absolucp i nietylko przypisuje 
mniejszości wszelkie m ożliwe i niemożliwo 
grzechy i zbrodnie, ale nadto jeszcze dokonuje 
pewnego rodzaju psychologicznej transfokacji 
nienawiści i konstruuje koncepcje, że niena­
wiść płonie w duszy... mniejszości. P rym ityw ny j  

i prostacki rozum łatwo też w  to uwierzy7, iż 
każdy uciskany musi riienawidzieć swego cie- 
miężyciela. Prostacki rozum nie zdaje sobie 
*  tego sprawy, iż na dziejow ej płaszczyźnie 
Współżycia narodów cały ten problem nie w y ­
gląda bynajm niej tak prymitywnie-

Sławny rosyjski profesor teologji chrześcijan 
skiej, Żyd z urodzenia, który do swego 20-go 
roku życia żył w domu wybitnego rabina. Da­
niel Chwolson (1819-1910) w dziele swójem  o 
bajce mordu rytualnego wypowiedział znane zda­
nie, że„nienawiść żyd ów  przeciw chrześcijanom 
jest niczem innem jak fantazją i złudzeniem, 
a nienawiść chrześcijan przeciwko Żydom nie­
stety czemś prawdziwym i realnem". Natura! 
nie, —  powiada dalej Chwolson, —  że rozum 
i»5e-Żyda, który nie zna wewnętrznego życia 
Żydów, z trudnością tylko pojmie, że Żydzi po 
wszystkich owych cierpieniach, męczarniach, 
prześladowaniach i obelgach nie byli ow ład­
nięci straszliwą nienawiścią przeciw swym 
prześladowcom- Kto jednak dobrze zna Żyda i 
jego religijny sposób myślenia, wie, że, na sku­
tek swego religijnego światopoglądu, Żyd w 
nieszczęściu, które nań spada, widzi karząca 
flękę Bożą, a nie ludzkie prześladowania i ludz­
ką złośliwość".

Żyd współczesny. Żyd myślący i czujący ka 
tegorjami ostatnich dwóch stuleci, stawia oczy­
w iście problem ten na platformie nietylko reli­
gijnej. ale ogólno-ludzikiej. 1 ten również Żyd 
claleki jest o  ca ły  otchłaimy ocean myśli i uczuć 
od tego, co antysemityzm nazywa nienawiścią. 
Uczucie nienawiści względem całego jakiegoś 
świata religijnego, względem jakiejś zborow o- 
id ,  jakiegoś narodu jako całości — obce jest 
nawskroś i bez żadnych jakichkolwiek zastrze­
żeń duszy Żyda 1 — jeśli wolno użyć tego uogól 
nlającego terminu —  duszy żydostwa- W spół­
czesny człowiek, stojący na jako takim ducho­
wym poziomie, rozumie przecież, że narody 
kładają się z tudżi dobrych i złych światłych 
obskurantów, uczciwych i zakłamanych, —

samo odnosi się do wszystkich religij dzisiejsze 
go świata- W szystkie rd igje monoteistyczne i 

wielkie religje Azji są u swoich szczytów  ora2  

w swoich teoretycznych naukach, pełne wzniosłe 
go idealizmu i miłości bliźniego- W  praktyce skła 
dają się jednak społeczności religijne, podobnie 
jak narodowe, z najrozmaitszych typów, po­
cząwszy* od świętego ascety aż do wstrętnego 
obłudnika, który religję miłości bliźniego w y ­
znaje ustami a czynami swojemi iży  i dręczy 
swego bliźniego- W ięc jakże można nienowi- 
dzieć... rel.igji?

Ty lko dwa przykłady; My Żydzi mówimy te­
raz często i dużo o hakenkrcuzJerowcach, któ­
rzy proklamowali wytępienie Żydów  jako jedno 
ze swoich naczelnych haseł. Ale czy z tego w y ­
nika- że nienawidzimy —  Niem ców? Przecież 
„N 'em cy‘ to nietylko te indywidua, które noca­
mi bezczeszczą cmentarze żydowskie a przy 
nadarzającej się sposobności rozbijają laskami 
g łow y  przechodniów żydowskich, ale także — 
conajmniej: także! —  tacy ludzie jak Otto 
Bracu Scheidcmann. Fryderyk Wilhelm Forster 
Schoenach. Ouidde Tomasz i Henryk Manno- 
w ie itd - it-d- Któż z nas w ięc może n'enawi- 
dzhć —  Niem ców? Albo- M ówim y i piszemy 
wiele o endekach, którzy ..odżydzenie" P o l­
ski postawili sobie za główny program swego 
życia i działania. Ale Polska to przecież nietyl­
ko bojówkarze endeccy i ich teoretycy, ale tak­
że —  conajmniej: *akże! —  Andrzej Strug. Thu- 
gutt. Niedziałkowski. Kaden Bandrowski itd., itd. 
Któż z  nas więc może nienawidzieć — Polski i 
Polaków ? C zyż nie byłaby to jakaś potworna 
aberaoja myślowa i moralna?

WaTto zacytować jeszcze jeden przykład, naj­
dosadniej rozbijający w puch koncepcie o .ży- 

i dowskiej nienawiści". Jest to stosunek przed-

Berlin 23. 4. P A l  ..DeuUche A llg. Z lg .“ dono 
si. że w kolach geuew?kich krążą pogłoski o 
możliwością mianowanie komisarza Rzeszy dla 
zarządzania państwem pruskiem w' razie gdy­
by w  wyniku zwycięstwa narodowej opnzycj 
w wyborach do sejmu pruskiego normalne w y  
łonienie rząiłu koalicyjnego okazało się niemo­
żliwe. N ie jest wykiuczonem —  podkreśla dzień 
ii k —  że kanclerz bruning, korzystając z przer 
wy w obradarh genewskich, przybędzie na 

jeden dzień do Berlina.
W e  Frankfurcie n. Menem policja w ykryła  

tajną organizację hitlerowców, mającą na ce­
lu gro i^d zcn ie  materiałów wybuchowych i 
urządzania zamachów, W  związku z tein are. 
towano 4 przywódców narodowo- socjalistycz 
nych- Grupa ta miaia na celu zaopatrywanie 
oddziałów narodowo socjalistycznych w  pro h- 
zapalniki do granatów7, granaty ręczne itp.

Krwawe starcia przedwyborcze
Berlin 23. 4. P A T . W ig ilja  wyborów  do sej­

mu pruskiego zaznaczyło się niebywale liczne- 
mi incydentami, którr w kilku wypadkach przy 
brały nadzwyczaj ostre rozmiary. H itlerowcy 
w walkach z przeciwnikami politycznymi nie 
przebierają w środkach stosując istny teror na 
zgromadzeniach stronnictw lewicowych W  Mo 
narhjum hitlerowcy sprowokowali na dwóch 
zgromadzeniach socjal- demokratyczncyh na 
których przem aw ał prezydent policji berliń­
skiej Grzesiński krwawe starcia, trwające pół 
godziny, w  wyniku których 35 ciężko rannych 
musiano odwieźć do szpitala- Policja areszto­
wała 40 hitlerowców', przy których znaleziono 
bomby cuchnące, gazowe, naboje łzawiące, prę 
tv żelazne, kamienie i inną broń do walki wręcz 
Z innych miast prowincjonalnych nadchodzę

Uderzenie krwi do głowy, Ściskanie w okolicy cer*#, 
brak U-hu, uczucie „liacbu. przeczulenie nerwowe, 
migrena, niepokój , be/sennokć mogą być łatwo usn» 
nięte pr/.y używaniu naturalnej wody gorzkiej „F j«n - 
uiszka-Józefa". — Żądać w aptekach i drogerjacłi.
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wojennego żydostwa rosyjskiego do Rosji. Car­
ska Rosja była katem Żydów. A  cóż —  Żydzi?  
Kochali, głęboką i serdeczną miłością kochali 
Rosję. Rosjan- lud rosyjski, literaturę rosyjską. 
Są to rzeczy znane i notoryczne.

• m »

Dusza narodu —  ażeby znowu użyć tegoogótalk© 
we go terminu — objawia się i wypowiiada w© 
wielkich, reprezentatywnych dziełach literatu­
ry. O ile idzie o  problem nas interesujący m o l- 
na wskazać na dramat żydowsko-niemieckiego 
poely Arnolda Zweiga pt. ..Sejpaels Sendung**. 
Arnold Zweig, autor „Sporu o sierżanta Griszę", 
jest pisarzem o europejskiej sławie, a pcz/tem 
gorącym, zorganizowanym, a w ięc stuiprocenfo 
wyra sjonistą. T o  co taki człowiek pisze iest więc 
chyba bezsporną manifestacją „duszy żydo­
wskiej".

Tłem  dramatu „Semaels Sendung”  jest 4Óa~
rżenie ściśle historyczne, a m ianowicie historja 
oskarżenia o mord rytualny w Tisza Eszlar 
na Węgrzech w  r 1882 Spiritus movens oskar 
żenią, procesu i straszliwego niebezpieczeństwa, 
które wówczas zawiało nad żydostwem węgier 
skiem, a moralnie nad żydostwem całem, byt 
sędzin śledczy nazwiskiem Bary. W  ostatniej 
scenie dramatu odbywa się nad Barym sąd n ie 
bieski: żydostwo czyni symbolicznie obrachu­
nek z narodami świala. Abel, svn Adama, bro­
ni oskarżonego. patrjarcha Izak jest oskarży­
cielem, Noe , „rodzic nowej luazkości" zasiada 
na stolcu sędziowskim. Abei mówi: „On mnie­
mał, iż jest sprawiedliwy Myślą swoją, ciasną 
i mroczną, w idział obraz sprawiedliwości sko- 
szlawiony i ciemny, i dążył doń". W yrok  za­
pada taki, iż oskarżony nie cna być Semael ów  
i nie ma być oddany okrutnej czeluści, lec* 
wina ma mu być przebaczona i żadne go nie­
ma spotkać cierpienie.

również wiadomości o Krwaw,, h starciach w y  
wołanych przez hitlerowców lub komunistów.

Na Śląsku niemieckim postrach s*eje grupa 
członków dawnego oddziału szturmowego. Nr, 
17ó. Grupa ta, zaopatrzona w broń palną, ata­
kuje reiclisbanne-ów, rozbija zgromadzenia * 
strzela do przejeżdżających wozów propagando 
wych W  Berlinie ubietfła doba miała bardzo 
niespokojny przebieg W  różnych dzielnicach 
miasta kopiuniści i hitlerowcy popodpalali <łii 
py reklamowe z  plakatami wyborczemi- Wi 
kilkunastu miejscach doszło do wałki na noże 
między grupami agitatorów. H itlerowcy pością 
gali z domów flagi o barwach republikańskich 
i tłukli szyby w tokalrcb. Policja  przeprowa­
dziła rewizię w lokalach narodowych socialis- 
lów i skonfiskowała rrzytom znaczna ilość ni® 

•>osirdanej broni palnej. W  ciągu no 
cy aresztowano «  Berlinie ogółem °00 osób.

Gnebbels nęć zarzutem 
zdrady sfanu

Berlin. 23. 4. P A T . ,Abend" donosi, że nad- 
prokurator Rzeszy wystąpił z wnioskiem posta­
wienia przyw ódcy narodowych socjalistów 
Goebbelsa w  stan oskarżenia o zdradę stanu.

Bruksela. 23. 4. (R ; Upatrzony na przewodn- 
czącego konferencjMozańskiej min- Theunis n i« 
przyjął zaproponowanego mu stanowiska. Theu­
nis wskazuje, że od r 1925 nie zajmuje się pro­
blemem reparacyj. wobec czego uważa, źe jedeP 
z ministrów belgijskich, a w ięc np Jaspar, kfó 
ry  brał udz:ał w  opracowaniu planu Young*’ 
bardziej nadaje sie na fo stanowisko.

W . BERKELHAM M ER

Na wypadek zwycięstwa hitlerowców
Prusy otrzymają komisarza rządowego?
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Konferencja rozbrojeniowa przed Kryzysem U w a g i na czasie.
Prasa paryska stwferdza odosobnienie FrantJ

(Telegram wtasuy Jiowego Dziennika'*)
Przyczyn ę bladości i nieświeżego wyglądu w  

zim ie warunkują, niedostateczna ilość witami-

Tary£ 23- 4. (B )  Naw iązując do wczorajszej 
uchwały komisji głównej konferencji rozbro­
jen iow ej w  sprawie rozbrojenia jakościowego, 
j„Echo do Paris“  w yraja  obawę, że m imo u- 
względnio.nia stanowiska francuskiego, projekt 

!francuski wcześniej czy później przecież zosta 
lnie oarzucony, a wtedy nastąpi kryzys konfe 
rencji rozbrojeniowej- Kryzys nadejdzie jednak 
tw  terminie późniejszym, ponieważ Tardieu i 
BruęWing postanowili dyskusję nad obydwoma 
projektami podjąć dopiero po wyborach we 
'Francji. Podobne obawy wyraża „F igaro ", u 
waiająe wczorajszą uchwałę za terminowe wt 
WieŁzuJe broni. „Populair"** stwierdza, że Frar. 
eja jest ze sv ym projektem zupełnie osamofnio 
via. Podobnie pisze „Journal“ dodając, że pro 
jekt francuski popierany jest jedynie przez pań

Berlin 23. 4. ŻAT. Z źródeł dobrze poinform o 
Wanych dow iaduje się żA T n a , że według p.ze 
Wiaywań wynik wyborów  do sejmu pruskiego 
wypadnie następująco: Na ogólną liczbę 420 
stronnictwa republikańskie zdobędą prawdopo 
dobnie 210 mandntów, h itlerowcy 140, nacjona 
liści 35, komuniści 35 mandatów. Przewidują 
źe po wyborach dojdzie do skutku rząd koali­
cy jny, obejmujący stronnictwa od centium ka 
tolickiego do socjaldemokratów włącznie. W  w y 
padku gdyby utworzenie rządu koalicyjnego by 
ło niemożbwem, rząd Brauna —  Severinga po 
zostanie przy w ładzy j będzie tolerowany przez 
Większość centrolewicową. Utworzenie koalicji 
centrowo hitlerowskiej zdaje się być w  chwllt 
obecnej wykluczone-

solidarność Żydów niemieckich
Berfln 23- 4. ŻA T . Odbył się tu w iec wybór 

czy, zwołany przez Zential—  Verein der 
deutschen Juden. Przewodniczący zjazdu dr. 
B ro żk i zaatakował hitlerowców i wezwał ży  
(łow.kich wyborców, oby poparli stronnictwa 
republikańskie- Godncm jest uwagi, iż dr. 
Brotzki ostro odgraniczył się 0d tvch. którzy 
pocieszają się twierdzeniem, że h itlerowcy czy 
nią różnicę między żydam i pochodzenia n ie- - 
mieckiego, a przybyłym i z zagranicy- Dr. i 
Brotzki oświadczył, że żyd z i nien leccy nie ak j 
ceptują takiego podziału.

B«rflln 23. 4. Z A T , Przedstawiciele 3 stron 
nictw republikański'!): demokratycznej Slaats- 
partei, socjaldemokracji i centrum katolickie­
go. wystąpili wczoraj na w ielk im  wiecu wvbor 
czym. zwołanym przez związek b. ^żydowskirh 
żołnierzy frontowych Mówcy poseł Hauf. dr- 
Moirer. oraz poseł Me\er oświadczyli, że repu 
blikanie zdecydowanie walczyć będą przeciw­
ko hitleryzmowi i odeprą zamach na równo­
uprawnienie Żsdów  Wkońcu przedstawiciel 
związku oświadczył- iż b żydowscy żołnierze 
frontowi gotowi są do ostatniej kropli krwi 
Walczyć o republiki i o zwycięstwo sprawie­
dliwości.

• * #

Berlin 23 4. ŻAT. 7. pruskich miast prowin- j 
cjonalnych nadchodzą wiadomości, które brzmią [ 
jak curiosum. Agitatorzy narodowo «ocjalni na J 
Wolu ją wyborców żydowskich, aby poparli 'F  
tlera, ponieważ potęjK] on anlyseniilyzin!!

Bojówki Hitleia przy pracy
Berlin 23. 4. (S ch ) W  jednej z kawiarń w 

Kolonji napadła dziś bojówka hitlerowska na 
Posła socjalistycznego do Reichstagu W eisa i 
prezydenta policji kolońskiej Baukn«chta, za­
dając im ciężki" rany nożem w głowę i ciało 
Zaalarmowana policja aresztowała 7 napąsl- 
ników, podczas gdy kilku innych zbiegło. Stan 
obu rannych jest poważny.

stwa Malej Ententy, Polskę,' B % ę ,  i niektóre 
państwa Am eryki łacińskiej. podczas gdy w ie 
ksześ-i państw przeciwna jest tezie francuskiej.

m m m

Genewa. 23. 4. P A T . W yznaczone ns dzisiaj 
rano posiedzenie prezydium konferencji rozbro 
jeniowej zostało nagle odroczone do poniedział 
ku- Zebrało się natomiast prezydium ko'rnft?ji 
ogólnej które om ówiło m- ir.- siprawę najbardziej 
w łaściwych sposobów ustalenia rozróżnienia 
broni ofensywnej i obronnej. Na ooniedziałko- 
wem posiedzeniai prezydium konferencji powzię 
ta zostanie decyzja co do oddania do dyspozy­
cji L igi Narodów pewny-oh rodzajów broni oraz 
równouprawnienia państw z punktu widzenia

Nagła choroba Dra Boebbelsa
Beri* u 23- 4- P A T . Znany działacz narodowo 

socjalistyczny i redaktor berlińskiego organu 
hitlerowców ,,Der A n g r iff“  pos. dr. Goebbels 
zachorował obłożnie na zatrucie. Stan choregu 
jest bardzo groźny. W iadomość o chorobie , 
Goebbelsa, który m .al wczoraj przemawiać 
wraz z H itlerem  na wiecu narodowo socjalis­
tycznym w  pałacu sportowym, w yw ołał nie­
zwykle siine wrażenie.

„P o  24 kwiefrtfd sprowadzimy z  powrotem 
n m g o  cesarza",..

Esajen 23- 4 P A T . W  W upptrla l (Nadren ja) 
na wiecu nartji niemiecko narodowej referent 
Klingenberg gorąco bronił b cesarza W ilh e l­
ma, który jego zdaniem wcale nie złamał wier 
ności narodowi niemieckiemu, przeciwnie, na­
ród niemiecki sprzenięwierzył się jemu- K lin ­
genberg zakończył uve przemówienie słowami' 
obecnie znowu nastąpi wiosna. My chcemy rów­
nież mieć wiosnę polityczną i po 24 kwietnia 
po wyborach do landtagu pruskiego sprowa­
dzimy z  powrotem naszego cesarza.

Relchstag zbierze się 9 mata
Berlin 23. 4. (Sch ) R/.ąc Rzeszy zapropono­

wał konwentowi senjorów, który zwołany zo­
stał na wtorek 26 bm „ aby zwołał Re cnstag 
na S maja- G łównym celem sesjj Reichstagu bę 
dzie przekazanie preliminarza budżetowego 

właściwej komisji, oraz przeprowadzenie dys­
kusji w  sprawie polityki wewnęirznej i zagra 
nicznej rządu Rzeszy. —

-  -nfio—

Dzisiejsze wybory w Austrii
Wiedeń 23. 4- PAT VI medzielę 24 bm. od 

będą się wybory do rady m iejskiej ni. W iednia 
oraz wybory do rad gminnych w Styrji i Ka- 
rvni|i Charakterystyczną cechą w  obecnych 
wyborach jest udział narodowych socjalistów 
i komunistów- Ponadto odbędą się wybory do 
sejmu Dolnej Austrji i do sejmu salzburskego

ricmisja bada półcienie finansowe 
ppńsfui namiunajskich

Genewa 23- 4. (K ) Kom isja rzeczoznawców 
finansowych, składająca $ę z przedstawicieli 
Francji, Auglji W ioch i Niemiec rozpoczęła 
dziś obrady w sprawie .cdciucji naddunajakiej 
Komisja ma sic zająć zbadaniem sytuacji fi 
nansowej Ausliji. Bułgarji, Grecji i Węgier.

Praga 23- 4- (R ) W  Źilinie na Slowaczvźnie 
wyłam ał s’§ 2 celi więziennej pewien zhroo- 
niarz, który następnie zamordował sh a in k a  
pełniącego służbę r>rzv bramie i usiłował zbiec. 
Zbrodniarza ujęto i ponownie osadzano w w ie- 

- j  zieniu,

nów w  jarzynie oraz brak słonecznego bodźca 
na gruczoły doKre-wne skóry Ale i po porze !ef- 
nicj nawet po wywczasach, obserwujemy czę­
sto zmarniałą, pomarszczoną skórę tw arzy —  
P rzyk ry  ten objaw nadmiernego wysiłku o ży w ­
czego aparatu skóry jest następstwem przekra­
czania normy czasu naświetlania twarzy słeń- 
oem. Krótlkotrwałem bowiem naświetlaniem po­
budza się je do ożyw ienia cery, długotrwałem 
zaś —  wyczerpuje się. W obec tych taktów na­
sunęła się mysi wytworzenia preparatu któryb j 
nietyłko stanowił ochronny fiitr przeciw  wnika­
niu nadmiaru promieni słońca, a tern samem chro 
nił uprawiających sporty, tudzież kąpiących się 
w rozsłonecznionych tchnieniach lata przed za­
paleniem skóry, ale i w  dniach pochmurnych o- 
żyw ia ł cerę emanacją świetlną, chroniąc ją jed­
nocześnie przed ujemnym wpływem  zmian atmo 
sferycznych- Problem <en rozwiązuje naświe­
tlony promieniami ultrafiołkowemi krem sporiO 
w y  „Ultrasol“ Dra Lustra. Uprawiającym sdoi- 
ty odda krem ten niepospolite usługi, ponieważ 
ułatwi piękne ściemnienie skóry, bez narażenia 
jej na zapalenie. Wielostronne wskazania do u- 
żytku tego wykwintnego kremu, tudzież nader 
niska cena czynią go preparatem do codzienne­
go użytku o wybitnem znaczeniu

Zdemontowanie pogłoski
o antys^ońsklm memoriale 

uizeau Koicaf&mego
Londyn. 23. 4. ŻAT- Egzekutywa Agencji Ży 

dowskiej otrzymała, następującą wiadomość z 
urzędu kolonialnego: „Z  polecenia ministra kolo 
■ni-j sira Listera niniejszem odpowiadamy na 
list z  7 marca, w  którym panowie zwracacie u- 
wagfl na artykuł, ogłoszony w  paryskiej ,-Pass- 
wieitA Artykuł ten nodaje. że od pewnego cza­
su krąży w  urzędzić "kolonialnym j  wśród wyż 
szych urzędników palestyńskich poufny m»mo 
rjał, wskazujący na konieczność zmiany dotych 
czasowej polityki w  Palestynie- Zmiany te w 

( żadnym wypadku nie mogą nastąpić na korzyść 
Żydów. Winien być również rozważany projekt 
nowego podziału Palestyny Szczegółowe do­
chodzenia w lej sprawie nłe wykryły żadnego 
śladu takiego dokumentu, któryby miał krążyć 
w  Urzędzie kolonialnym Jub wśród urzędnlków 
palestyńskich. Urzędowym kołom nic nie jest 
wladomem o istnieniu takiego dokumentu, zas 
ministerstwo kolonii nie jest pc.‘niormowane a 
jakiejkolwiek próbie, czy inicjatywie nowego 
podziału Palestyny.

Bajka o mordzie rytualnym —  
n eśmierl elna \

Saloniki 23, 4 z a T  W  w ig iiję  św iętą Pasach  
wszczęto w m iasteczku greckiem Cayalta hecę
0 mord rytualny, na skutek której om al ule 
zlynczowano tamtejszego mieszkańca żydow ­
skiego Lewiego, Żona miejscowego szewca greę 
kiego oskarżyła Żydów  o porwanie je j dziecka,
1 wytoczenie zeń krwi. W edług wskazówek 
dziecka aresztowano jednego Żyda, lecz na­
tychmiast go zwolniono z powodu braku po-, 
szlak. Dzieckc wskazało potem na Lewiego ja ­
ko na sprawcę porwania, Tłum  chciał Lewiego 
zlynczować Policja aresztowała Lewiego i po
stwierdzeniu bezpodstawności zarzutów zwoi 

niła go

Potrójny moref rabunkowy 
na Wołyniu

Kowel. 23. 4. ŻA'l W e wsi Stawki, ped K<r 
wiem, wczorajszej nocy do domu tamtejszego 
mieszkańca żydowskiego, Abrahama Flussa. 
wtargnęli uzbrojeni bandyci- Gdy 62-letnia te­
ściowa Flussów wszczęła aiarm- bandyci rozbl 
li jej głowę siekierą. Następnie zabili Abrahama 
Flussa 1 jego ione Cyrle, potzem zbiegli. Zaalar 
mowana policja aresztowała narazle 1 cułopów 
podejrzanych o udział w  mordetatwit

zbrojeń.

Przewidywania co do wyniku wyborów
w Prusiech
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Ra .a gmin żydowskich w Anglii
o bojkocie- antyżydowskim w Polsce

Londyn (ŻAT ). „Joint Fore ijp  Committee** na 
Os'a'-nietri po; siedzeniu Rady Gmin Żydowskich 
w :\ngfci przedłożył .sprawozdanie, które oma- 
v*ia rówricz niektóre sprawy. dO'yczącc nmie.i- 
szo>--' żydowskiej w Poisce W  rej części spra­
wozdania powiedzianem jest; W  sprawie sy­
tuacji w Polsce Komitet starannie rozpatrzył 
postanowienia nowej ustawy szkolnej, przyjętej 
ostatnio przez Sejm i Senat polski- Ustawa nie 
została jeszcze ogłoszona i poszczególne posta­
nowienia moga uJec modyfikacji. Odnośnie do 
kół mniejszościowych ustawa legalizmie obecn.N 
stan faktyczny. W iele ])os'anowień ustawy zre­
dagowanych jest w sposób niejasny, lecz Komi­
tet uważa. że żadne z tycli postanowień nie jest 
tego rodzaju, aby możrna o niem kategorycznie 
twierdzić, iż koliduje z traktatem mniejszościo­
wymi. Coprawda wiele rzeczy można w  ustawie 
rozmaicie interpretować, lec z  należy powstrzy­
mać się z krytyką aż do czasu, gdy postanowie­
nia te bądą wprowadzone w  życie-

Jeden z członków Rady poruszył sprawę boj 
Itota ekonomicznego przeciwko Żydom w  Po l­
sce. Rząd odbiera Żydom koncesje monopolowe. 
Trtóre przekazuje inwalidom. W  wyniku tych 
wszystkich poczynań znaczna część ludności 
Żydowskiej traci możność zarobkowania. M ów ­
ca sądzi, iż omawiany bojkot ekonomiczny ko­
liduje z traktatem ,mniejszościowym i‘ uważa, że 
W sprawie tej należy sięę zw rócić z petycją do

sekretarjat.il Ligi Narodów.
P. Leonard Montefiore odpowiada na to- że 

trak'at mniejszościowy' nie zawiera w .''ostatku 
do Polski żadnego punk^ś dotyczącego sytuacji' 
gospodarczej mniejszości, toteż sądzi, że petycja 
do Ligi Narodów w  tej sprawie nie odniesie sku 
t-ku. Dr. Izrael Feldman proponuje, aby Kom te; 
rozpatrzył ewentualną możliwość bezpośrednie­
go omówienia tei sprawy z rządem Polski. Boj­
kot — oświadczył Dr. Feldman —  jest akcją na­
der dotkliwą, i 'powinniśmy dać wyraz  naszemu 
protestowi.

 o§o-----

DROBNF W IAD O M O ŚCI ŻYDOW SKIE.
W  związku z wyboram i w  Ausirji, hitlerow 

cy rozwijają niezwykle gwałtowną agitację ży- 
dożerczą. Protesty ze strony Żydów  spotykają 
się ze stereotypową odpowiedzią władz, iż rząd 
nie m oże(?) usunąć żydożerczych plakatów..

Prof. S. Brodctzky. członek Egzekutywy sjo 
m-s tycznej przebywał w drodze powrotnej z Fa 
lestyny w Paryżu gdzie konferował z łwnonem 
Edmundem Rotszyidem i powrócił do Londynu 

Howard Bury, były poseł parlamentu angiel 
skiego znany przeciwnik sjonizmu zwiedzi} Pa 
lestynę. Howard Bury obcował wyłącznie w  
kolach arabskich. Howard Bury nie zwiedził 

i ani jednej kolonji żydowskiej, doży ł tylko w iŁ 
j zytę k iprownikowi Agencji żydowskiej drow i 
i Arlosorowowi.

Nowa ordynacja egzekucyjna
Jak już donieśliśmy, opracowało Ministerstwo 

Skarbu projekt rozporządzenia Rady ministrów o or 
Bynacji egzekucyjnej, obejmującej należytości admi­
nistracyjne, grzywny skarbowe, podatki oraz wszel­
kie należytości putol. Rozporządzenie to wydane zo- 
■tanie na podstawie ustawy, zespalającej całą akcję 
egzekucyjną w  rękach władz skarbowych. Wszyst­
kie należności które można ściągać arogą administra 
cymą.

egzekwowane będą przez władze skarbowe,
fc wyjątkiem jedynie grzywien i kar, ustanawianych 
przez sąd w  stpra a aoh karnych, k*óre egzekwowane 
będą przez komontrków.

Projekt 'ozpoizadzenia Rady ministrów o ordyna- 
Mi egzekucyjnej ieot bardzo obszerny i zaimuje 

49 st^on pisma maszynowego.
Dzieli się on na cztei y części. Część piet wszą za­

wiera przepisy ogólne dzieli siię ona na 8 działów 
Część druga zaw.era przepisy o egzekiucr ruchomo­
ści oraz płodów na prciti i drzewostanu. D z ie li  się ona 
pa dwa działy. W  trzeciej części rozporządzenie mó­
w i o egzekucjach z wierzytelności pien:ężnych 
praw nudątikowych. W  części czwartej iest mowa . 
Zatoezp,'eczeń iu. W  części piąitei o koniacn eszeku- 
pyłnych, w  części szóstej zawaite są przep'sy przei- 
kk>we i końcowe.

Z chwilą wejścia w życie tego rozporządzenia Ra- 
By mlnisłrów esrektucja należności pieniężne' przez 
wiać ę skarbrwe może być dokonywana

wylącZule na podstawie tego rozporządzenia
Prawo egzekucji niezabezpieczonej hipotecznie n; 

leżności przedawnia sie i  upływm lat 10-ciu Termin 
przcdawn:enla biegrię od Pucząitku następnego roku 
kalendarzowego po iym Toku. w którym należność 
■prawnie1 dojrzała do egzekucji.
■ Przerwanie przedawnienia następu,>e przez cki rę­
czenie osobie zobowiązanej upomnienia do zapłaty. 
prze<. wćroien,e egr-ekucji oraz przez udzielenie od­
roczenia zapłaty tato przez zezwolnie na ratalną sofa 
He należności.

Wznowienie biegu przedawnienia rozpoczyna sie 
C upływem tego Toiku kalendarzowego, w któ,tym do­
ręczono osobie zotow ązinei upomnienie dc zapłaty 
albo wdrożono przeciw niej egzekucje W  wypadku 
odroczenia terminu płatności tab ro,-łożenia na rafy 
wznowienie przedawnienia rozpoczyna się z 'upły­
wem tego roku kalendarzowego, w którym upłynął 
termin odroczenia, względnie w IrtóTym przypadał 
termin płatności ostatnie! raty.

Celem ściągnięcia należności pieniężnych władza 
egzekucyjna

ma prawo zbadać stosunki majątkowe, dochodo­
w a 1 Zarobkowe

osoby, która zobowiązana jest do zapłaty należności. 
W  tym celu władza egzekucyjna korzystać bidzie z 
wszelkich u,p,avv(nień, przysługujących obecnie urze 
dom skarbowym w postępowaniu wymiaru podatków.

Egzekucja skierowana może być tylko
pizeciw dłużnikowi.

W razie bezskuteczności takiej egzekucji, może 
być ona skierowana przeciwko tym osobom, które
< bok właściwego dłużnika obowiązane są na pod sta 
w ie obowiązujących praw do zapłacenia należności, 
lul które odpowiedzialne są za jej uiss—zeflie,

W  tym wypadku eezekucta musi być poprzedzo­
na orzeczeniem władzy tato instytucie, na której 
rzecz należność ma być egzekwowana. Orzeczenie 
takie zastępuje tytuł wykonawczy

Podstawą bowiem wdrożeni: postępowaula egze­
kucyjnego jest tytuł wykonawczy, 

j Orzeczenia, czyli nakazy płatnicze oraz wykazy 
1 zaległości, wydane przez władze lub instytucję do 
1 tego powołaną, są tytułem wykonawczym oo 

wszczęcia postępowania egzekucyjnego Jeśli tego 
rodzaju tytuł wykonawczy nie pochodzi od władzy 
państwowej luto komunalne, musi być potwierdzony 
przez władzę egzekucyjną, która ustala, czy należ­
ność podlega egzekucji.

Przeciw orzeczeniu władzy lub insty tucji. srwier 
dzającemu obowiązek za,płaty oraz imtią usobę niż 
dłużnika służy prawo wniesienia odwołania w  ciągu 
dni 14-tu. Udwolanie t» jednak nie wstrzymuje egze 
kuci.

Egzekucję poprzedzić zawsze musi 
pisemne upomnienie

z zagrożeniom wdrożenia kroków eC-Zckiucyjnych w  
ciągu dni 7-miu. W  wypadkach szczególnych izba 
skarpowa zamiast tych indywidualnych upomnień 
może ogłosić upomnienia ogólne w drodze publiczne 
go obwieszczenia. Sposób ten może być stosowani 
zwłaszcza po upływie ogólnego terminu płatności p< 
szczególnych rodzajów naJedwości. Kroki egzekucyj­
ne mogą nastąpić po upływie 7 dm! od publiczne gc 
ogłoszenia.

Projekt rozporządzenia omawianego uzgadniany 
jest obecnie z ministerstwem sprawiedliwości.

Na matg:r»esie powyższego projektu należy m. ,n 
zauważyć, że nie przewiduje on odpowiedzialność: 
władz skarbowych za naruszenie praw osób prywat 
nych (odpowiedzialność dyscyplinarna za przewinie­
nia organów urzędowych): że cena szacunkowa przy 
II. licytacji iest zbyt wysoka: że wyłączenie krew­
nych od prawa brania udziału w licytacji w  chara­
kterze nabywców iest uciążliwe ; niepraktyczne. 
Do straw tyeh jeszce wrócjny.

LINOLEUM , CE RATY, D YW A N Y  
Przem ysł Linoleum. Kraków, R.vr.ek Ifr

Z T E A T R U , L IT E R A T U R Y  1 SZTUKI
—  N E Z J Y Y K I.Y  SIJKCKS M Y S T Ę P ó W  JU N O ­

S Z Y  S TĘ PO W .-K I l:<;0. 7.\\ .kom ily gość noszę; 
sceny zdobył nsintewającą kreacją Cara P a w ła  I 
pełny sukces. Dziś popołudniu powtarza p. K. Ja­
rosza swoją kreację hr. M aaczin ii'e «o  w -Zluce 
..'Jen, którego biją po twarzy*', w ieczorem  zaś 
powraca na a fisz ..Car Power I*  Dym itra M-sreż- 
Ic łfsk iS go . ;;C jr  P aw c i 1 ‘ w ypełn i w szys tk ie  
].rzcćsla\vi(‘ tra bież tygodnia któro dano będą pł> 
cenach zniżonych W  sohoh ukaże się nasz zna­
komity gość w  sztuce BakonyegPego ,.Żółtej rę­
kawiczce;*.

—  JUTRO PR EM JEFA  .E O IIE I W P IN A "  WA­
G N E R A  W  O PE R Z E  K R A K O W SK IE J  Jutro w io
ozorem wystąpi opera krakowska z 15-tą w  Lijż- 
sezonie preiujerą, realizując jodno z nieśrr— srasl- 
uyoh arcydzieł Ryszarda W agnera -Lohengriiia". 
Z uwagi na to. że ppcmjcra zukończy się ctsmło 
godz. l i ‘4ó, ruch tram wajowy utrzymany będzie 
wyjątkowo w  tym dnia do godz. UWO

—  W Y S T A W A  O B R A ZÓ W  W  ŻYD. DOM U A- 
K A D B A IO F Ii  Przęmyswa 3 otwarte oodadcnnlc 
oć godz. 10-ej przedpol. do gooz. 4-ej popol. Obe­
cna wystawa zbiorowa wybitnych n-alaizy, niw. 
Neumana, L. J^wkowucza, Mano Katza i błp. K. 
Applobauma cieszy się wielką frekwencją i i*e- 
slabnącem powodzeniem. W  dniu ot war ci a wysta  
\vv dużo dziel ZK>s*ało zakupionych, o inne ekspo­
naty toczą się pertraktacje. ZwPełzajcie więc 
liumnic wystawę.

—  W J \ D .t  W ER M IŃ SK A , słynna polska śpie­
waczka ,która po sukcesach zagranica kreował?  
ostatnio z niebywałjm  oowodzeitom partję ^Crr- 
meny" w  operze poznańskiej, wystąpi z jedy­
nym koncertem w  Krakowie w  lAedziclę 1 maja 
br w Starym Teatrze. Bilety w  cenie od zł 1—8' 
są już do nanycia w  kasie Starego Toatru.

—  J ASCII A  H E IF E T Z , światowej sławy skrzy 
per wirtuoz, wystąp; z jedynym ręCTtalem w  pra 
tek 6 maja br. w  Starym Teatrze. Bilety w  uenie 
od zł 3—20 są już do uabycia w  kasie Starego 
Teatru.

—  I liR E  UNG AR, fenomenalny pcanista wystą­
pi po raz ostatni z koncertem we wtór tk dnia 26 
bm. vv teatrze ,.Bagatela".

TFATR  IM J SŁOWACKIEGO
Niedziela 3‘3G pop.: „Ten. którego biją po twa­

rzy ; 8 wieoz.: „Car Paw eł I “.
Poniedziałek 8 wiecz.: „Loł.eng in'* !premier-' 

—  opera).
TEATR POLSKI \P KATOWICACH

Nieaz-ela 12 w  po’ .: Koncirt- Keciital A Uniń- 
skij, 4 pop.: -Jśoc w  San Sebas jano; 8 wiecz.: 
„Interes z Ameryką*

t e a t r  p o w s z e c h n y
Dom Żołnierza Polskiego

Niedziela 3*30 pop.: „Tam, gdzie skowronek śpie 
w a -‘; 7*30 wiecz.: „Fruwająca dziewico .

Dozwolona egzekucja sądowa 
wykonalna w całem państwie
Na wniosek Ministra Sprawiedliwości powziął 

Sąd Najwyższy uchwalę z lh  grudnia 1931 r., na 
posiedzeniu iriejawnem połączonych Izb cywilnych 
Sądu Najwyższego, która reguluje ostatecznie do­
tychczasowy skomplikowany stan prawny i nie­
pewną praktykę w  lyrn kierunku, czy dozwolenie 
egzekucji, uzyskane w  Jednej dzielnicy państwa, 
jest wykonalne w  każdej innej uzieiniey, jakim try 
Dom cgzekucj jnym, i jakie przysługują dłużni ko 
w i środki obrony przeciw egzekwowanemu ro 
szczenili.

Uchwała *a, która posiada niezmiernie ważne 
znaczenie dla ujednostajnienia wynnaru spraw e -  
dliwości, a temsamem dla obrotu gospodarciłęo  
postanawia: Zasada jedności państwa polskiego 
wymaga, by orzeczenie wydane przeć sąd w  je­
dnej dzielnicy, w  granicach tatni-że obowiązują  
cyeh ustaw, było wykonalne także w  każdej in­
nej dzielniej. To też “gzekucja dozwolona przez 
sad pewnej dzielnicy aa podstawie jakiegokolwiek  
aktu stanowiącego według ustaw w  lej dzielni­
cy obowiązujących ważny tytuł egzekucyjny —  
musi być także w innej dzielnicy wykonany be/, 
badania, czy można n? podstawie tego lytułu ze­
zwolić na egzekucję także w  tej ostatniej dziel­
nicy.

Natomiast tryb samego postępowania egzeku­
cyjnego musi być zastosowany do przepisów, o- 
bowiązujących w  tym względzie w  miejscu w yko- 
raniu egzekucji. Dotyczy to także środków obro­
ny które służą dłużnikowi przeciw ęszok w o*# - 
dIu roMOK o k
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K uchn ia djetetyczna w ed łu g w skazań lekarskich.
D uży park. 1047 N ajpiękniejsze położenie.

N U T I ,  w łaśc .

p r z e g l ą d  g o s p o d a r c z y

Polska stopa procentowa
w obliczu zmian

, W  najbliższy cli dniach ma naskąpić na skutek 
zarządzenia przez Radę Zw iązku Zw iązków  Ko­
munalnych K as Oszczędności obniżka stopy pro. 
Cealowoj, płaconej od w kładów  w  kasach oszczę­
dności o 1 proc., a także spodziewane jest wejście 
W życie rozporządzenia z mocą ustawy w  spra­
w ie obniżki prywatnej stopy procentowej, stoso­
wanej wobec dłużników rolnych, czyli opubliko­
wanie rozporządzenia a na podstawie pełnomoc­
nictw Prezydenta RP. w  kwestji ,,lichwy pienięż­
nej na wsi“ .

Ponieważ obydwie te z.nźamy stopy pioccruto- 
Wej btórą swój początek z inicjatywy oficjalnej, i 
Ponieważ' ponadto ze względu na znaczenie, jakie 
i  asy oszczędności dla kapitalizacji polskiej po­
siadają, jak również i z powodu wysokości pry­
watnego zadłużenia rolnego, które ewentualnie po­
dlegać będzie nowej ustawie o  lichwie (przeszło 
200 mil jonów złotych krótkoterminowego zadłu­
żenia) doniosłość tych zmd m, jakie zajść mają W  
Wysokości stopy procentowej jest dla całego ryn­
ku pieniężnego wprost decydująca, można mówić, 
że otbeemie stoimy w  Polscg tuż przed bardzo po- 
Ważneini zmianami w  oprocentowaniu kapitałów  
pieniężnych,

W  związku z powyższem nasuwa się kilka za­
sługujących na bliższe rozpatrzenie refleksy]: czy 
obniżka stopy procentowej, szczególnie zaś w  
J>'eiwszej linji w  życie wstępującej stopy od w k ła ­
dek oszczędnościowych nie odbije się na całości 
■aszego piocesu kapdtalizacyjuego, czy w dalszej 

konsekwencji nic nastąpi w  związku z redukcją 
“procentowania od lokat bankowych transpozy­
cja kapitału oszozędnoścdowego z formy wkład­
kowej na formę papierów wartościowych, ponad­
to, czy i jak odbije się obniżka procentu od w kła­
dów oszczędnościowych na koszcie kredytu ban­
kowego?

Obawy co do ścieśnienia się ram naszej kapita­
lizacji z powodu obniżki oprocentowania od osz­
czędności tłumaczą się tom, iż podlegający dzisiaj 
o wiele łatwiej, niż w  jakichkolwiek innych cza­
sach wrażeniom paniki drobny rentjer bankowy, 
7-awsze bliższym jest deeyjji posiadania swych o- 
szczędnoścd w  formie stezaturyzowanej w  schow­
ka prywatnym, niż powierzania ,eh za i.azbyt ni­
skim dochodem procentowym instytucji bamkowej- 
Ma to szczególnie zastosowanie przy wkładach 
Walutowych np. w  dolarach, gdzie oprocentowani* 
już dziś jest na nasze stosunki bardzo niskie, w y ­
rosi bowiem w  bankach akcyjnych 3 proc p. a. i 
O-ialoby zostać jeszcze obecnie w  dtószyni ciągu

edukowane. Aby więc obawy przed ucieczka ka­

pitału wkładkowego z banków się nie urealniły, 
wydaje się być koaiiecznem w  akcji redukcji sto­
py procentowej zachowanie sszczególuej ostrożno­
ści przy ustalaniu procentów dla oszczędności w  
złotym i w  walutach obcych, dla oszczędności a 
vista i terminowych i to w tern znaczeniu przs- 
dewszystkiem, aby rozpiętość pomiędzy poszcze- 
gólnemi stopami nie była jak dotychczas nazbyt 
w ielka i aby —  przez sprowadzenie u nas tak bar­
dzo rozpowszechnionych konLrastóv pomiędzy po­
ziomem stawek oprocentowania do jakiejś wspól­
nej średniej, —  wyrównać platformę, na której w i­
nien się sadzić i ustabilizować nasz stan posiada­
nia kapitału oszczędnościowego.

Ewentualność przesunięcia się kapitału wkład­
kowego do w alo rów  zdaje się wobec zapowiada­
jącej się konstelacji na rynku pieniężnym być o  
tyle możliwą, że przemawiają za tam okoliczności, 
jak: papiery wartościowe, szczególnie państwo­
we, poręczają w większości wypadków równo­
wartość waluty swej w  złocie, przedstawiają dziś 
przy swej wartości nabywczej o  około 40 proc. 
niższej nominału oprocentowanie bezrr.ała w ięk­
sze, niż wkładka oszczędniościowa banku, mają w 
większości wypadków prócz charakteru obligacji 
także i w łaściwości losów  (obligacje prom jo we), 
ncogół są w  wypadkach trudności na rynku finan­

sowym jednak łatwiej dostępne dę> realizacji niż 
wkłady osizczędniowe, których inkaso uzależniają 
statuty banków od pewnych kw ot maksymalnych, 
od wypowiedzeń kilkndiiio.yych nawet przy w k ła ­
dach a vista itd.

Takie przesunięcie jednak w  fonnucli kapilałl- 
zacyjnych od wkładek do papierów wartościo­
wych nie byłaby naturuLnc W obecnej chwili, wy­
bitnie deflacyjnego nastawienia się naszego ryn- 

I ku pieniężnego, wskazauem. A więc nawet i przy 
dopuszczeniu ewentualności, że wycofanie wkład­
ki nie będą lezauryaawane, lecz zużyte na lokatę 
w  papierach wartościowych, leży w interesie pol­
skiego rynku pieniężnego tego rodzaju dyi y g o . 
wonie aparaturą stopy odsetkowej, a b y  pod  żad ­
nym warmutiem ubytek w  sumie oszczędności 
wkładek nawet i na rzecz innych formocyj kapi- 
talowycł nie nastąpił.

Co zaś do kosztów' kredytu bankowego, to na­
leży przypuścić, że w  związku z obniżającą się 
stopą opłacaną przez banki, zredukowaną zosta­
nie także i stopa przez nie pobierana. Byłoby to 
wskazane już z tego względu, że tym sposobem do- 
stosowanoby się tylko do ogólnego już dzisiaj kie­
runku kalkulacji kosztu pieniężnego na świato­
wych rynkach bankowych gdzie, jak wiadomo, od 
początku br. wykazuje pieniądz tendencję zniż­
kową.

Jest rzeczą ogólnie znaną, że potanienie kredytu 
na rynku sprowadza regenerację całego gospo­
darstwa przez wzmożenie rentowności, przez u- 
możliwienie dostosowania cen produktów przemy 
slowych z reguły kapitałom obcym pracujących do 
cen towarów rolnych, czy rzemieślniczych, wkoń- 
ou przez stwarzanie tej najważniejszej z wszyst­
kich premij eksportowych, jaką jest korzystna 
stopa procentowa dla przemysłów na zagraniczne 
tereny i zagraniczne warunki kredytowe obliczo­
nych.

Tak więc w  obliczu mającej nastąpić reiormy w  
stawkach polskiej stopy procentowej należałoby 
sobie życzyć praedewszystkiem sharmonizowania 
interesów rynku pieniężnego, przemysłowego, han­
dlowego i rolnego przez równomierne i  ogólny in­
teres uwzględniające odciążenie kosztów kredytu.

* Ludwik Berger.

Na rynku drzewa nadal zastój i apatia
Sytuację w  przemyśle i handlu drzewnym cha­

rakteryzował w  ostatnich dwóch miesiącach zu­
pełny zastój i apatja Z powodu przeciągającej 
się zimy* nie było praw ic zupełnie popytu na ma­
teriały tarte, gdyż składnicy wstrzym ywali się z 
pokryciem swego zapotrzebowania na sezon w io ­
senny. Również w handlu eksportowym ruch był 
mały, większych tranzakcyj zagranicznych nie 
zawierano. Francja, która po zamknięciu rynku 
r.icmieckiego, była jedynym poważnym rynkiem 
zbytu, zupełnie zawiodła wskutek przesilenia w  
li&ndłu drzewem, które objęło ostatnio również 
ten rynek.

Z dniem 1 kwietnia podwyższone zostało cło 
przywozowe od dnewina we Francji przeciętnie 
2—3 razy. Cło od desek wynosi obecnie 12 frs. od 
109 kg. (poprzednie cło 4,50 f r s ), co w  stosunku 
z:, m. sześć, wynosi 72 frs. Ponieważ obecnie pła­
cone za materjał budowlany ceny wynoszą cif 
Rouen 160—170 frs za m sześć, obciążenie cłem 
ad valorem loco granica francuska, wynosi zgórą

40 proc. Tego rodzaju stawka celna równa się W  
tym wypadki: idgwatpliwie prohibicji. Wyższe ga-' 
tlinki drewna uwfego, a w  szczególności w ym ia ry  
grubsze (Lalej, są ad valorem raniLęj obciążone 
wobec Wyższej ceny (190 frs.), oraz niższego cła, 
stosowanego do w ym iarów  grubszych (7)50—8,75 
frs. od 100 kg.). Równocześnie nzą/d francuski po­
większył opłaty przywozowe, pobierane jako po­
datek od obrotu* do 2 proc. dla surowca, 4 pruć- 
dla półfabrykatów i 0 proc. dia w yrobów  goto­
wych ; -w ten sposób np. drewno tarte przy przy­
wozie do Francji obciążone będzie dodatkowo W  
wysokości 4 proc. od faktury, klepki posadzkowe 
zaś, które również w ysyła się z Parski-dc. F 1 im fjp 
-w wysokości 6 proc.

Y. ywuz drawina polskiego na rynek szffajoaroicf 
jest już od 2 miesięcy zamknięty wobec urakn 
odpowiedniego kamtygetniu nis kodowego. W  po­
wyższej sprawie prowadawne są rozmowy pol­
sko- szwajcarskie, które mewąłpKwte doprowadzą 
do przyznania Polsce pnzaz SzwatJcarję komyn-
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Rodzeństw o Pascarella
(Die Ceschwister von Neapel)

Autoryzowany przekład Leona Templera

Gwaltownem pchnięciem przysunął Don Domi­
nik księgę kasową i rozłożył ją:

—  W zywam  pana niniejszym, żeby mi pan punkt 
Po punkcie wykazał swoje 1,1 kzwane koszty!

Adwokat Gnoili przymknął oczy wpół. a głowę  
Przechylił skośnie w praw o jakoy był okropnie 
totor-dowany i nic miał sil dźwigać jej prosto. Był 
to w łaściwy wyraz twarzy chochlika, gest stra­
szliwie moralnego zadziwienia z powodu nie­
wdzięczności i złośliwości świata. Battefiori po­
gapiłby zupełnie taksamo Don Dominikowi zda­
wało się, że słyszy słowa:

—  Czy pan to mówi poważnie?
— Pytam, jakiem prawem pan się tu szwor- 

'U sz i wystawiasz potem za to kasjerowi rachun­
ki „kosztów",

Adwokat rozważał przez chwilę, mocno zacią­
gając się papierosikiem ..Eva"; wolną rękę po­
m ódl zwolna od biodra ku żołądkowi, jakby

stamtąd zbliżało się chytre niebezpieczeństwo:
—  Przepraszam, szanowny panie Don Domini­

ku, czyż nie lepiej byłoby odroczyć rozmowę na 
porę dogodniejszą?

— Nie będziemy już mieli sposobności po temu.
Pascarella nie panował już nad głosem. Tern

roztropniej i tern smutniej i ciszej mówił Gcnnaro 
Gnoili:

—  Nie lubię kłótni. To dla mnie rzecz wogole 
najgorsza. Dlatego też nie ożeniłem się. Jestem ła ­
godnym i bardzo chorym człowiekiem Mówię nie­
chętnie o swoich zasługach Niestety zmusza mnie 
pan do tego, żeby pann przypomnieć, że w lutym 
bieżącego roku ocaliłem firmę pańską dzięki pew- 
r.ym kredytom...

Don Dominik huknął pięścią w  plik kontraktów 
leżących na biurku:

—  Te kredyty to nikeremność!
—  W  pańskie® położeniu nie można mieć In­

nych. Niezwykłym już czynem było uzysLuć je 
dla pana. Komu irmerou nie udałoby się to.

'Właśnie fakt, że zdatnie to zaw ierało w  sobie 
odrobinę prawdy, przypraw ił Don Pondwafra' o 
utratę ostatka spokoju:

—  Jest pan złodziejem I Okradasz mnie pafłt
Gnoili zgiął się w  kahłąk i obiema phęścńmri. za­

ry ł się głęboko w  dołek żołądka:
—  Otóż i masz pan —  postękiwał złośliwie —  

otóż i masz pan. Bólem wykrzywiona twsrtz ad­
wokata zwróciła się chciwie ku lekom na olurku. 
Ostrożnie zsunął Gnoili rękę z brzuszka, mocno 
przytrzymywać musiała go teraz lewa ręka, niby 
niesforne zwierzątko, które zrywa postronek. P ra ­
w a  ręką pochwycił jedną z flaszeczek i  uniósł ją  
w  górę, żeby w  ton sposób w lać w  usta odmie­
rzona ilość płynu. Po takim wysiłku głos adwo­
kata kończył porachunki ze światem jak głos u- 
n aerającego:

—  Jeżeli pan nie cofnie obelgi, nie będzie jej 
już można puścić w  niepamięć.

Ponieważ zaś Dominik Pascarella nie odwołał 
niczego, dogorywający głos adwokata żałośnie 
wspominał przemarnowaną działalność:

—  Od dziewięciu miesięcy codziennie pracuję dla 
pańskiego dobra... poświęcam panu czas cały 
Straty Jakie ponoszę z powodu pana dwadzie* 
ra 2y przewyższają te śmieszne koszty, które 
wet nie opędzają wydatków łożonych kat.:.
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Dialogi przedwyborcze
we Francji

Pierwszy i ósmy maja —  dni wyborów we Francji —  W alka o termin wyborów. —  D*t- 
log wyborczy między Fiancją i Niemcami. —  Mowy przywódców. —  program socjalistów. 

Odpowiedź radykałów. —  Tardieu w  walce z  socjalistami. —  W ybory maję glos.

gentil nisk.oclowego, wobec wyozęi,,-y.wania się za­
pasów, tlowiu/jonyćh w  nadmiarze w  okresie 
przed 7.wyżką cla i stałego zapotrzebowania ze 
•trony pi /„(.-tw órczego drzewnego przemysłu szwaj 
barskiego

Jakie podatki moya byŁ 
zupełnie umarzanel

W  procedurze umarzania podatków noezamoż- 
nyiu płatnikom w pro  wadzono zostaną obecnie 
zmiany na skutek zastosowania nowych przepi­
sów o podatku przemysłowym, nomdisje szacun­
kowe, uprawnione były  dotąd do całkowitego da­
rowania zaległych należności podatku przemysło­
w ego w  kwotach meprzekraczających zł. 50. K w o ­
ta ta została teraz podwyższona do wysokości zł- 
100. Decyzja co do umarzania kwot wyższych, jak  
i innych należności podatkowych, przysługuje iz­
bom skarbowym.

Karna ustawa skarbowa
,,W Dzienniku U staw " ogłoszono uchwaloną w  

Z m. przez aiała ustawodawcze karną ustawę 
skarbową. Ustawa określa przestępstwa skarbo­
wi i ustala wysokość tar. Przepisy ustaw y doty­
czą wykroczeń w  dziedzinie opłat celnych i obro­
tu towarowego z zagranicą, monopolu tytoniowe­
go, spirytusowego, solnego, zapałczanego, pań­
stwowej wyłączności lotsrji, podatku od kwasu o- 
clc/wego i drożdży prasowanych, od zapalniczek, 
piwa, wina i młodiu syconego, węgla, kart do gry, 
W dziedzinie patontów akcyzowych i oorotu towa­
rowego z w. m Gdańskiem Ustawa wejdzie w ży 
ede na całym obszarze Rzpiitej 1 maja br.

„Dzień ojca" w Niemczech
W  dniu 5 maja związek niemieckich przemy­

słowców konfekcyjnych organizuje przy w spół­
działaniu związku kupców branży włókienniczej 
oraz związku domów :owarowych i  fabryk  
bielizny „Dzień O jca'1, organizowany pod liasło.n 
kupu jc ie krawaty". Do współpracy w  propagan­
dzie tej inicjatywy gospodarczej, opierającej się 
na wzorach Ameryki, przyciągnięto tfrganizacje 
dziennikarskie, radjo, przedsiębiorstwa reklamy 
świetlnej, towarzystwa filmowe, wytwórnie pla­
katów i#p.

 <>fo------
O K R E D Y T Y  D L A  RZEM 1(X »ŁA Delegacji R a ­

dy IAj Rzemieślniczych oświadczył dyr. Banku 
Gospodarstwa Krajowego, p. Konderski że BGK. 
opracowuje w  tej chwili akcję kredytową na dru­
g i kwartał bieżącego i<o'cj, w  którym interesy rz ; 
miosła będą jiuż w tym okresie częściowo uwzglę­
dnione. "W Głównej Komisji rozdzielczej oraz w  
komitetach prowincjonalnych zasiadać będą przed 
etawicicle rzemiosła.

G IE Ł D A  ZB O ŻO W O - T O W A R O W A  W  Ł O D Z I  
ma być otwarta już w  ciągu maja br

ODPOW IEDZI REDAKCJI
C Z Y T E L N IK  W  M U SZY N IE : Może Pan zapyta 

W  Federaitkm o f Polish Jięws, 151 Ctóord-st., W . 1,

ki... Zreszitą... daruję je panu, commendatore!
— Nie jestem żadnym „commendatore".
—  Wiem też dlaczego nie może pan mm być 

wtade.
Don Dominik z całych sił trzymał się krawędzi 

biurka:
— Cóż to znaczy?
Adwokat Gnoili spojrzał wstydliwie wbok, jak­

by wbrew woli był zmuszany wydać tajemnice 
intymne o  wiele bardziej jeszcze nietykalne, niż mi­
łosne sekrety:

— ■ Zna pan przecież rozległe stosunki moje. Lu­
dzie niejedno już rozumieją należycie, signor Pa- 
scatrella. Dotychczas jednak ja pana zawsze pod­
trzymywałem

Obmacał teraz uspokająco bok lewy, żeby za­
szachować zmartwione serce. Jakby przypadkiem 
dotknął też odznaki partyjnej w  butonierce. Don 
Dominik zaś pochylił się coraz drapieżniej:

— Pan... mnie podtrzymywał??...
'Adwokat cofnął się o krok. Twarz jego przybra­

ła ncukrzany wyraz mistycznego poinformowania
i  piestycznej chytrości, minę laką we wszystkich 
krajach rządzonych po dyktatorsku stroi się, kie­
dy rozm owa schodzi na temat tej właśnie władzy:

—  Nie to, o czam pan myśli, signore. Narazie 
nikt jeszcze nie dba o pańskie sprawy. Ale pań­
skie — jakże to mam powiedzieć — pańskie sym- 
paije są bardzo niejasne. Dotąd nie opuściłem pa­
na I jeżeli pójdzie pen znowu do głowy po rozum, 
to-.

— Za drzwi l — ryknął Dominik PaacaraUa. Po-

Paryż, w kwietniu
O paru lat jest 1 maja we Francji dniem nor 

m ałnym. Rząd zakazuje demonstracyj i po­
chodów stronnictw robotniczych, a policja ry 
goryslycznie pilnuje porządku, mając przede- 
wśzysikiem na oku komunistów. Dzięki temu 
pierwszego maja odbędzie się pierwsze gloso­
wanie do Izby Deputowanych, bez starć, bez 
zwiększenia istniejących napięć. P ierw szy ma­
ja  w tym roku będzie w ięc m im o wszystko 
dniem nadzwyczajnym we Francji — i dla 
Francji.
Sama dala wyborów  była przedmiotem walki. 
Lewica — radykali i socjaliści —  uwnż„a, że 
nastrój wyborców jest przychylny dla niej 
jako dla opozycji, i dlatego domagała się wcze 
śnieszego ich terminu (by ły  nawet glosy za roz 
wiązaniem Izby, przed upływem kadencji). —  
Z tych samych powodów większość rządowa —  
prawica i centrum —  była za datą możliw ie 
odległą Jeszcze jeden wzgląd w pływ ał na to 
jej stanowisko. Prawica francuska spodziewała 
się zwycięstwa prawicy niemieckiej przy w y ­
borach i dlatego pragnęła z wyborów  francu­
skich uczynić odpowiedź na w ybory niemiec­
kie, spodziewając się wzmocnić w ten sposób 
swoje szeregi.. Narooy rozmawiają ze sobą 
obecnie za pomocą kartek wyborczych..

Prem jer Tardieu wybrał daty pośrednie —  
1 i 8 maja. A le  1 maja następuje po 24 kw ie­
tnia, dniu wyborów  do sejmu pruskiego i do 
szeregu sejmów w  większych krajach niemiec 
kicłi.

W alka wyborcza we Francji rozw ija  się w  
całej pełni. W  form ie swej jest przejrzysta, 
jasna, jak dotąd, pełna kurtuazji dla przeciw­
nika, mimo niezbędnej krytyki i złośliwości. 
W odzow ie partji, jak protagoniści chórów, w y 
suwają się przed fronty i prowadzą ze sobą 
dja log w  obliczu całego narodu. Pisma zdają 
sprawę objeklywnie ze wszystkich przemó­
wień, Przywódca opozycji radykał Herriot, ko 
rzystał z  rad ja narówni z ministrami. W alka

nie Waż zaś Gnoili nie ruszał się z miejsca posko- 
ezył Don Dominik zza biurka, porwał małego 
człowieczka i pchnął go ku schodom krętym pro­
wadzącym do lokalu od ulicy. Adwokat upadł i na 
czworakach potoczył się z hałasem po kilku stop­
niach. Scena jak w  starych komc-djaoh. Pascarella 
krzyknął do praktykanta wdolc:

—  Wyrzucić jeśli pokaże się raz jeszcze!
Potem drżącemu rękami zgarnął z biurka fla- 

soieczki i pudełeczka z lekani i cisnął za złym 
duchem Jedna z flaszek rozbiła się Jak czart ro­
zlewa wkoło zapach siarki, tak Genuaro Gnoili po­
zostawił słodką woń eteru lekarskiego; przez kit­
ka doi nie można było go wykurzyć z biurka mi­
mo bardzo gorliwego wietrzenia.

Mimo że minęła już pora obiadowa Don Dorna 
nik przepędził jeszcze dwie godziny w  ciasnym 
gabinecie biura Tak bardzo dokuczyło mu zajście 
z Gnollim, że członki' odanawiały posłuszeństwa; 
dlatego też nie miał odwagi opuścić biura. Zre­
zygnował z obiadu i udał się około godziny trze­
ciej prosto do szpitala, żeby odwiedzić Irydę. 
Przedpołudniem zaaplikowano jej jakieś zasl zyki 
i  oto spała teraz twardo i jakby odu-zona Don 
Dominik wpatrywał się w  dziecko dużemi wy- 
trzeszczonemi oczami Było to smutne a zarazem 
osobliwie łakome spojrzenie O godzinie pól do 
czwartej wrócił Don Domi.iik do biura. Wypo  
wiedzenie owych złowróżbnych kredytów leżało 
Już na biurku. d r

wyborcza jest przejrzysta w form ie, ale W tre 
ści mniej. Treść dostosowuje się do sytuacji,! 
do odpowiedzi przeciwnika, czeka się na odtpc* 
wiedni moment i na wynik.

Przywódca socjali: tów, Leon Blum, roepo 
czął taniec. Socjaliści francuscy są bardziej do* 
ktrynersy i konserwatywni w  interpretacji Kat 
nonów partyjnych od socjalistów innych kra­
jów . Tom ciekawsze, że Blum, oporny dotąd 
nu punkcie współdziałania w rządzie ze s iioa  
niclwam i mieszcząńskiemi, okazał się teras 
dość umiarkowanym. W edług niego, o ile so­
cjaliści wysuną się na czoło przy wyborach, to 
utworzą rząd przy pomocy radykałów. O ile 
zaś radykali ich prześcigną, to golowi wejść 
do ich gab.netu. Wysuną przytem trzy główne 
punkty programowe: intensywną akcję w  spra 
wie rozbrojenia, rozszerzenie ubezpieczeń spo­
łecznych przedewszystkiem o ubezpieczenie n* 
wypadek bezrobocia, a wreszcie upaństwowie­
nie kolei prywatnych i monopoli. Na tej plat­
form ie współdziałanie 7. radykałami jest m oż­
liwe, gdyż różnice polegają raczej na odcie­
niach, niż na barwach, na tempie, niż na kie­
runku.
IJerriot nie odpowiedział wyraźnie na tę pro­
pozycję. Pow ołał się na tradycję współdziała­
nia demokracji ze socjalistami, nie odrzucając 
jednak .możliwości współpracy z  lewerr cen­
trum. Obłożył natomiast interdyktem prawico­
wą grupę Mnrin‘a a ostrą krytyką gamnetów 
Lava l‘a i Tardieu dal do zrozumienia, że nie 
przyjm uje propozycyj kompromisowych obec­
nego premjera.

Imieniem rządu przemawiali przede w szyst- , 
kiem Tardieu i minister sprawiedliwości Paul 
Reynaud. Prem jer, pełen werwy i optymizmu, 
..codzienny trium fator" jak mówią złośliw i, 
chciał trafić do instynktu ładu, oszczędności t 
poczucia bezpieczeństwa przeciętnego Francu­
za. Zarysował platformę większości centrowej 
—  bez Marin‘a. któremu zarzucił ..negatywny! 
nacjonalizm " i bez socjalistów, którym w ypo­
w iedział ostra walkę- Reynaud. m ałv szczu­
pły, o twarzy Anam ily, przerzucił ster nieco 
Ua prawo nie wypiera się Marin ‘a, ostrzega! 
przed zgubnym- jego zdaniem, wpływem  poli­
tyki socjalistycznej na finanse.

W  kwestjach taktycznych wysunięto tedy 
koncepcje przyszłej większości j rządu: centro 
wo-pawicową (Marin. Reynaud), centrową 
(Tardieu ). lewicową (B lum ). ku której graw i­
tują radykali nie odrzueajnr jednak ewentual 
ności drugiej. Rze< z o w  biorąc stronnictwa 
prawicowe odrzucają w całości program Blu 
ma, żądają nawet ograniczenia ubezpieczeń 
społecznych i okrojenia budżetu. RadyKali 
znów w sprawie bezpieczeństwa chcą pogo­
dzić jakobińską tezę ..obrony kraju" z hasła­
mi pacyfizmu i rozbrojenia.

Przywódcy przemawiają do narodu kandy 
daii obrabiają okręgi, a wyborcy zadecydują- 
Na podstawie tej decyzji, przywódcy i partie 
określą ostaieeznie swoje programy i taktykę,

Am.

SZCZAKOW IANKA— MAKKABI. NJakkabi rozpc* 
czycia swoją serię rozgrywek o mistrzostwo klasy A 
zawodami z sitną drużyną Szczakowianki. Drużyn* 
ta gościć będzie po raz pierwszy w Krakowie 2*

| b. m„ totei spotkanie tych drużyn pozwoJI ocm-1̂  
j wartość boiową te! drużyny. Początek zawodów 0
* gofe. 4‘30 na boisku toakkabi.

London.
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Ta  część wystawy, która obrazuje pnlestyu 
sko-żydowską wytwórczość, zdumiewa swoją 
różnorodnością, swoim rozmachem, bogac­
twem i wyborową jakością wyrabianych w 
kraju towarów. Jest tego taki ogrom, że 
Wprost trudno się zdecydować, od czego za­
cząć opis tej części. W iększe przedsiębiorstwa 
Wystawiły swoje własne pawilony, mniejsze 
zedow oliły  się mniej lub bardziej okazałemj sto 
jowiskam i czyto w  „pałacu przemysłu" czy w  
„paw ilonie cytrusowym", czy też w ^pawilo­
nie kolon ij" (s.arszych ) itp.

Agencja Żydowska ma swój własny pawi­
lon I ie :e r  K a jcssod i Keren Kajemeth Leji- 
sraei pokazują tu, czego dokonały, każdy w 
swoim zakresiei w etągu ostatnich kilkunastu 
lat. N ie miejsce tu zapuszczać ste w  gęsty las 
frapujących cyfr i wyliczeń, ale kilka drob- 
hych przykładów da jakieś pojęcie o tej pra 
cy. \v 1318 było *11 000 mieszkańców żyd »w 
skich po miastach palestyńskich, a 15,000 po 
Wsiach; w  r. 1030 było już 134,000 mieszczan 
: 42 0CO rolników żydowskich, a wiec okrągło 
jiszuw zwiększył sję trzykrotnie, W  r. 1913 
Po* adał F N IM 000 dunan ów zięiiu, dzi­
siaj bezy przeszło 300.000 dunamów. ż. F. N. 
Zaszczepił w ciągu swego krótkiego istnienia 
tniljon i 225 tysięcy drzew w  Palestynie z 'ego 
tylko w ubiegłym  toku ćwierć m iljona.

Bardzo ciekawym iest pawilon ilustrujący 
hebrajskie szkolnictwo w  Erec, począwszy od 
°gródków  dziecięcych a kończąc na h a jfskiej te 
clmlce i jerozolim skim  uniwersytecie. Zaim ­
prow izowany ogródek dziecięcy (z lalkami aż 
Jo złudzenia przypominającemi dzieci pale­
styńskie) zdumiewa swojem  urządzeniem i pra 
cnmi dzieci, z których wiele wskazuje na nie­
poślednie talenty artystyczne u cztero, czy pię 
cioletnich malców.

Oryginalnym  jest pawilon magistratu tel-a- 
Wiwskiego. Zbudowany jest tak że wszystko 
(nawet wznosząca ‘ ię radjalnie pudłoga) na su 
w a natychmiast nituje do ustawicznego rozwo 
j.u i postępu, jakiemi sie Tel A w iw  szczycić 
nioże. Tel A w iw  jes; jakiemś osohliwem z ja ­
wiskiem, którego przykład trudiro znaleźć gdzie 
kolwiek na świecie. W  r. 1911 zaledwie 550 
mieszkańców (z czego 300 samych uczniów w  
gimnazjum Herzlijah. z którego właściwie ca- 
iy  Tel A w iw  wyrósł), dziś około 50.000, a więc 
około 100 razy tyle. Było w tym 1911 r. G5 do- 
Oiów w Tel A w iw ie j jedna szkoła dzisiaj jest 
4029 domów oraz 9*2 szkoły z 12.321 uczniami. 
W  r. 1911 było w  Tel A w iw ie 10 latarń na­
ftowych, staje okopconych, które m iały oświe­
tlać ulice w ciemne roce, dziś jest tam 400 
elektrycznych latnrń nu mieście, które zamie­
r a ją  noc na dzień.

Ogólna Żydowska Federacja Hobotnicza w 
Palestynie (H isladrulh ) wzniosła cztery cieką 
Wie zbudowane pawilony z drzewa, przejrzyste 
t przeźroczyste w postaci malejących hałasów, 
ozy nltan ogrodowych utrzymanych w stylu 
>,modem ". Każdy z naw i 1 on ów innemu działo 
W i pracy poświęcony; jeden kolonizacji robo­
tniczej, drugi „Tn u w i* ' trzeci za jm u ;e ::nii- 
sfad kablani" (budowlana kooperatywa robo­
tnicza która już w ym ija ła  w  Palestynie cały 
'“Zereg ogromnych przedsięwzięć). dale; „Ja- 
rh in". rolnicza kooperatywa, pracująca w  do 
ł*nie sarońskiej uprawiająca dla zagranicz­
nych i miejscowych właścicieli ogrody poma- 
rSńczowe. plantacje bananów itp. prz\ zasto­
sowaniu wyłącznej pracy żydowskiej i m in i­

malnych kosztach, gdyż „Jachin" nie jest 
przedsiębiorstwem obliczonem na zysk. Między 
pawilonem „Jachinu" a ,,misrad kabłani* za 
improwizowano prawdziwy m iniaturawy par- 
des, będący przem ilą igraszką dla oka.

Kiedy już mowa o pardesach, trzeba wspocn 
nieć o ,.pawilonie cytrusowym", lrzed  estety­
cznym pawilonem „wznosi się" gigantyczna 
pomarańcza, tak łudząco do prawdziwej podo­
bna. że byli turyści, którzy się pytali, czy 
tego rodzaju owoce (2 metry średnicy) zna- 
cbodzi się po plantacjach pomarańczowych.. 
W ewnątrz w ysław ia ją  firm y okrętowe, liim y  
dostarczające drewien i dyk lów  dla skrzynek 
pomarańczowych, oraz firm y, trudniące się 
eksportem pomarańczy i grapefruitu. Ściany 
są tu wyłożone już prawdziwemi pomarańcza 
mi i grapefruitami, ładnie pakowanemi, a dw a 
kwitnące krzewy pomarańczowe rozwiewają 
cudoną woń po pawilonie.

Kilka kroków stąd z n a j d u j e  się „Bejlan ha- 
moszawoth", pawilon kolon ij". W  równych 
odstępach idą po sobie Petach Tikwa, Recho- 
woth, Zicliron Ja‘akow. Riszon le Cijon, Nes 
Cijona, Gedera Chedcra itd. Naprzcmian więc 
pomarańcze lub wino, zależnie on tego, czem 
się dana kolonja głównie zajmuje. Specjalnie 
uczęszczane jest stojow-isko Riszonu, gdyż tam 
zwiedzający liczą ua gratisowy poczęstunek 
wineni czy likierem z pierwszorzędnych piwnic 
riszońslcdch.

Własne paw ilony mają jeszcze „Hadassa" i 
większe przedsiębiorstwa przemysłowe, jak 
np. tel-aw iwska fabryka czekolady „Lieber i 
Ska", fabryka cegieł „SiUkat" w  Tei-A w iw ie , 
fabryka od lew ów  żelaznych w Tel Aw iw ie 
„Paam on", fabryka maszyn i narzędzi pracy 
z żelaza „Pachter i Hofman (także te l-aw iw ­
ska), niemiecka fabryk maszyn w Jaffie „W a ­
gner Bros"; w osobnym pawilonie mieści się 
wystawa plastyków żydowskich (malarzy i rze 
źbiarzy, żyjących w  Palestynie), z których każ 
demu wojno było nadesłać tylko dwa dzieła. 
Z wystawy tej wnioskować można o wielkiej 
liczbie artystów, pracujących w Erec, przy- 
czem wystawiają pierwszorzędne talenty m a­
larskie i rzeźbiarskie.

Bank Zastawniczy i Kredyt Ludowy (k ie ­
rowany przez p. E. V  Mohla z Jerozolimy), 
wybudował w naturalnych rozmiarach wzór 
taniego i wygodnego domu, jakie bank ten 
budował w trzech dzielnicach robotniczych: 
„Szehunath Brandeis * obok Chedery ^jjrokój 
z kuchnią i werandą za 55,25 funtów ) ..Szchu 
nath Jaakow" w  Benjaminie (dw a pokoje z 
werandą za 67,50 funta), wnszcie „Szehunath 
Tel Z w i" (Pardcs Chana), gdzie dom o 2-ch 

| pokojach, kuchni i werandzie kosztował wszyst 
I kiego 78 funtów. Domy te przeinaczone są 
[ dla stałych robotników kolonijnych, któ zy 

malemi ratami spłacają je w ciągu kilkunastu 
lat. Obok domu znajduje się rezerwa gruntowa 
od 5 do 10-ciu dunamów, umożliwiając w ła­
ścicielowi prowadzenie gospodm stw-r pomocni 
zego („m* ‘ zek ezer )

pora już -późniona i c zas  przejść do .P a ­
łacu przemysłu", gdz e dowiedzieć się można, 
iak różnorodnym je»t już dzisiaj przemyśl pa- 
ie<tyński. zawdzięczający swój rozwój i egzy­
stencję prywatnej inicjatywie

Tuta; w długim szeregu oglądać możne 
wschodnie ikaniny, wyrabiane z bawełny, w eł 
ny i iedwabiu w Jerozolim ie-i Tel Awuwie, 
najrozmaitsze, w niczero zagranicznym nie 
ustępujące wyroby trykotowe różnokolorowe

krajowe marmury, w yroby garbarskie, cerami 
czne, m aterjały dziergane, ogromne pasasole 
plażowe, zwracające się w  stronę słońca jak 
słoneczniki, w yroby powrożnicze, zapałki, per­
fumy, barwne chodniki, kapelusze męskie i  
damskie, tałesy, wszelkie gatunki pierwszej ja  
kości b ielizny nici, wełny, waty, najelegantsze 
pończochy, chusty, piękne i oryginalne torebki 
damskie, portmonetki portfele, drogie jedw a­
bne krawaty, najmodniejsze obuwie, konfitury, 
soki pomarańczowe i  cytrynowe („Assis“ ), skó 
izane teczki, paski, szlifowane lustra, korkowe 
zatyczki, wyroby introligatorskie, piękne upo­
minki, pudelka, szczotki, pasty, kremy, ozdo­
by klejnoty, wody mineralne, doskonałe arty 
kufy przetwórni olejnej „Szemen" z  H ajfy , 
wózki dzięciece, bogato i w Wschodnim stylu 
haftowane jedwabne suknie, plecione menie 
w yroby cukiernicze, biszkopty, mace, wina, wy 
roby masarskie, powidła owocowe, chłodnie 
lodowe, którychby się nie powstydziła najwięk 
sza fabryka niemiecka, płody rolnicze, przepię 
kne sypialnie i gabinety (500 funtów ) fabryki 
„Góralski i Krin ici" w  Tel Aw iw ie , oraz po­
mysłowe meble żelazne, wygodne i eleganckie 
Możnnby ten rejestr ciągnąć dalej, gdyż nie 
wspomniałem o pięknych, krajowych posadz­
kach, maszynach itd. lld„ ale jest jesizcze dużo 
inn3'ch pawilonów, ą obok właśnie stojący pa­
wilon rządowy prosi się niemal o wzmiankę, 
gdyż jest bardzo inłeresująy i z n iezwykłym  
smakiem urządzony. Muszę jednak kończyć, 
choć pawilon W IŻ O  wraz z milutkim ogród­
kiem czuje się słusznie pokrzywdzonym, a p. 
Marmarosz będzie obrażony za niewspomnięcie 
ani słowem o odbywającym się na wystawie 
ogólno-krajowym  tunreju  szachowym. Ba — 
nawet nie napomknąłem o stacji radjowej. któ 
ra po raz pierwszy w Palestynie nadaje na wy 
sław ie koncerty „i, odczyty, ani o kilku orkie­
strach, grających co wieczora na Targach, przy. 
czem orkiestra symfoniczna pod batutą Kom- 
paniejeca ma już chlubną kartę w kulturalnej 
historii kraju za sobą.

Trzeba jeanak kończyć, bo poczta lotnicza 
zaraz odchodzi, a jeżeli ją spóźnię, to l ist pój 
dzie dopiero w  przyszłym tygodniu.

S. Erlik.

-o- 3 A D J O -o-
NIEDZIELA, 24 KWIETNIA.

Kiaków (312‘8). 10: Nabożeństwo kość. (®e Lw p .  
wa). 11‘58: Sygnał, heónaf- 12*15: Koitcart Ffibaisn. 
warsz.: ork.. dyr. Oziimióski, A. Ginzburg (skra.). T. 
Łuczarw (śpiew), J. Letełd (fo rt ): Mozart, Beetho- 
ven (symf. VII.). 14: Dla roim.: „Od&zkodowania o- 
gniowie'*. 14*20: Qrk. wiejska A. Soromborga. 14*40: 
Dla roln. „Lasy i laski na wiosnę". 15: 0*dę. wiejsk*, 
(muz. lud.). 19*15; Audycja żoikrierskw&rzelecka. 
15*55: Dla dzieci: ..Ze świata" i dialog: „Hodowanie 
żabki z kijanki". 16*20: Gramofon. 16*40: „Przegląd  
czasopism kobiecych" —  M. ArikiewJczowa. 16*55: 
Gramofon. 17*15 „O patronie trzód" —  Dr. K. Zaw i- 
stowicz. 17'30- Wieóom. przyjemne i pożyt. 17*45: 
Koncert: dyr. Sielski, B. Nietyfcsza (tenor): Rossini. 
G iordvo. Puccini (arie, tnu&.). 19: Rozmait„ komun. 
10*25; ..Zwyczaje i obyczaje Chin" —  Fr. Trybol- 
czuk. 19*45: Sfucihow. ze Lwowa: „Jak drzewiej w  
Polsce miłowano?" 20*15: Koncert: dyr. OzimińskL 
Z. Fetyczkowska (sopr.). Dr. W . R. Stokowska (mez 
sopr): Wagner. Bizet. Czajkowski. Verdi (arie muz.). 
21*45: Kwadrans liter.: ..Chaiwa Rubin", nowela Al. 
Świętochowskiego. 22: Koncert fort. Z. Jaroszewi­
cz owej: Bach. Biahms. Reethaven, Debussy. 22*40: 
Komun, sport., po-Iic. 23: Muz. tan.

Katowice (408*7) 10— 19; p. Kraików-. 19; „Bery f 
bojki". 19*45— 24: p. Kraków.

Lw ów  (3S0‘7). 10— 19; p, Kraków'. 19*25: „Melodie 
słonecznie**, feliet. K. Brończyka. 19*45— 24: p. Kra­
ków

Sztuttgard (360*6). 12*15. 14*15. 16. 19. 22*30: K a i.
Rzym (441*2). 12*30. 17. 20*45- Mittz.
Praga (488*6). 7*30. 10*50, 12*05. 13*05: Muz. 18: 

Opera.
Wiedeń (517*2). 10*15. 11*30 12=40 15*30. 16*20. 20. 

22*15- Muzyka.
Bndap«Kt (550*5). 12, 17: Mu ł  30: Op«r«tica.
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LITERATURA i SZTUKA
Prof. Dr MAJEit BAŁABAN

Maurycy Gottlieb
Z okazji zamknięcia Wystawy wdniu dzisiejszym

Stoimy wobec faktu u nas niebywałego: w  
lMuzeum Naiodowem  w Sukiennicach odbyła 
*ię wystawa malarza żydowskiego i to żydow­
skiego, nie tylko z  wyznania i pochodzenia, ale 
mistrza, który poraź pierwszy u nas w  Polsce 
.wprowadził temu ty żydów  kie do sztuki plas­
tycznej, a  teaisainem do muzeów i zbiorów 
prywatnych. Już podczas otwarcia tej wysta­
w y  podkreślił ten fakt poseł dr. Thon w swej 
P'ęknej przemowie a redaktor Bcrkelhammer wy 
raził zdziwienie (Miesięcznik Żydowski Nr. 3), 
że przy te j sposobności nie zabrał głosu ktoś 
Se społeczeństwa nieżydowskiego, aby podkre­
ślić fakt zbratania się obu narodów bodaj, w 
•ztuce, bodaj w  murach świątyni narodowych 
polskich zabytków. Bo„ mi «trz, którego za ży ­
cia prawie ±* nic znano, a którego obecnie tak

przeżywał je, identyfikując się często ze sw y­
m i bohaterami. I tak zdaje się, że jest Urjelem  
Akostą, że walczy jak on ze swem otoczeniem 
że padnie ofiarą swych zamie-zeń, że narzeczo 
na go zdradzi i wyjdzie za innego, za bogatsze­
go, za takiego, który idzie drogami prostemi, 
wytkniętemi przez ogół. Gottlieb m arzył o tem, 
że zostanie malarzem narouowym żydowskim, 
jak Matejko był malarzem narodu polskiego. 
P ó ł roku przed śmiercią rozmawiał na ten te­
mat ze zm ariym  przed kilku miesiącami drem 
Rubenem Bicrercm. Mówili długo o dziejach ży 
dowskich. Bierer, już wówczas sjonisla szkoły 
Pinskiera i Hessa, wskazał mu na inkw zycję  
hiszpańską, na cierpienia Żydów  w średniowie 
czu, a wówczas Gottlieb zapalił się <|0 tej m a- 
lerji i obiecał, że natychmiast po skończeniu

Wysoko sf§ ceni —  Maurycy Gottlieb, m im o i obrazów, które ma na sztalugach (Ester, Aha-
•Wego młodego w  eku, uważał za zadanie swe 
go  życia pojednać oba narody, ży jące  na tej 
-amej ziemi, a wyraził to w  krótkiem ale ję- 
idrnem zdaniu: ,,Jestem Polakiem i żydem  * 
chcę dla obu, gdy Bóg da pracować!" Porzą­
dek cłironologiczny narodów wyliczonych w 
tem zdan;u ujawnił się w istocie w dążeniach 
tego młodego życia. Gottlieb, chowany w  sfe­
rze ściśle żydowskie j j kształcony przez ojca w 
niem ieckiej szkole (innej nie było wówczas w  
.Galicji), rychło przerzuci! się polskości, a 
Choć kiepsko m ów ił po polsku i jeszcze gorzej 
pisał, m im oto stara! się poznać ten język, 
(Wgłębić w  dzieje narodu polskiego, wniknąć w  
łjego literaturę i stać się malarzem polskim i 
tylko polskim. A stało się to nagle: jeden obraz 
Matejki porwał młodego adepta sztuki tak da­
lece i tak mocno, że odtąd nie zaznał spokoju, 
idopóki nie w ym ógł na ojcu, że mu pozwolił 
puścić szkołę malarską we W iędniu i udać się 
,do ubóstwianego mistrza. I tu w  Krakow ie po 
Wstają pierwsze pomysły jego wielkich obra- 
lów  historycznych. Pod wpływem  .Matejki i 
jjego szkoły poczyna Gottlieb tworzyć j\ve obra 
zy  z dziejów  Polski, przyczem piagnie on po­
łączyć z  dziejam i Polski dzieje żydów  na tej 
*ie>mi. W abi go również postać Chrystusa, któ 
rego widzi stale w  otoczeniu żydowskiem.

Niestety idealizm  młodego chłopca rozbija 
*ię o skały zazdrości i nietolerancji. Koledzy 
szkolni nie rozumieją i nie chcą rozumieć dą­
żeń tego genjalnego „żydka" i jak mogą doku­
czają mu, kpiąc z  jego polszczyzny, psując mu 
jego prace i zwalajac na niego wszystko złe, co­
kolw iek tylko w  sokole się stało. Trudno orzec, 
jak na to reagował Matejko? Czy tak wysoko 
siedział na swym  ohmpie, że nie widział co się 
dzieje wśród jego uczniów, czyteż może patrzył 
przez palce na wybryki, dość, że Gottlieb nie 
m ógł dalej wytrzym ać w  szkole i wyjechał, 
najp ierw  do Monachjum, a potem do Wiednia, 
by  dopiero w  ostatnich miesiącach ‘wego ży ­
d a  wrócić do uwielbianego mistrza.

Opuszczenie Krakowa było dlań nie tylko 
ttnianą geograficzną miejsca pobytu; ten mło- 
*y  człowiek począł rewidować swą orjentację 
„polityczną" a choć sercem lgnął do Polski i 
je j dziejów , zrozumiał, że polskiemu otoczeniu 
jest obcy. Zawrócił w ięc z drogi i począł zgłę­
biać dzieje swego narodu, próbując odtworzyć 
Jego przeszłość, a r raed ewszystkiem teraźniej­
szość Urjel Akosta i Judyta, Pożegnanie Szej- 
'loka z Jessyką, rozmaite sceny z Natana Mę­
drca, w żydowski Chrystus w  Świątyni Pań- 
tkiej. a przedewszysfkiem Jom Kipur, czyli 
W .  Modlący się żyd».i, oto płody talentu i 
•erca młodzieńca, którr m imo lat 22 już m iał 
dość czasu na połknięcie kielicha goryczy.

Gottlieb d e  tylko malował 'w «  obrazy, lecz

swer i Mordechaj) wyiedzie do Hiszpanji i Pot 
lugalji. by na miejscu wgłębić się w ten okres 
dziejów  żydowskich. Niestety nie było mu da- 
nem spełnić swój zamiar jakoteż nie było nam 
danem poznać cierpienia naszych przodków w 
interpretacji i inscenizacji mistrza tej m iary.

Gottlieb wyjechał narazie do Rzymu, by tu­
taj wykończyć swego Chrystusa i wytchnąć 
jx> przejściach natury osobistej (narzeczona go 
porzuciła). Tu taj też dożył satysfakcji, może 
jedynej w  swem krótkiem życiu. Oto bawił w 
tymi czasie we „wicczr.em mieście" Matejko, a 
tamtejsza Polonja urządziła dlań bankiet, na 
którym był również obecny i Gottlieb. 1 tutaj 
wygłosił Siemiradzki toast na cześć młodego 
mistrza, który tak ukochał swój kraj, a jednak 
został wierny swemu żydostwu, a rozczulony 
Matejko uściskał i ucałował serdecznie swego 
wielkiego, acz jeszcze bardzo młodego ucznia 
I zaprosił go ponownie do Krakowa. Gottlieb 
spełnił życzenie swego nauczyciela i wrócił w 
r. 1879 do Krakowa, by tutaj wykończyć swe 
historyczne obrazy, szczególnie „Żydów  pro­
szących Kazim ierza W ielkiego o przyjęcie do 
Polsk i". Lecz jakieś fatum prześladowało go 
w  Klukowie, zakochał się tutaj ponownie i 
nie znalazł wzajemności. Szał ogarnął go za tą 
kobietą, i w liście rlo przyjaciela oświadcza, że 
życie mu niemile bez ubóstwianej. Już od roku 
męczyła go choroba i jakby proroczym darem 
przeczuwał swą rychłą śmierć. Na najznako­
m itszym  swym obra~t: „Modlący się Żydzi" 
bezwiednie, jak powiada. napisał na powłócz­
ąc na znamienne słowa: „Ku wiecznej pa 
mięci Maurycego GoU’ iebK‘ .

Niestety &zFpo\vi«dnia s>ę spełniła, Gottlieb 
zaziębił się nieopatrznie, błąkając się długiemi 
nocami po ulicacL Krakowa i po kilkudniowej 
chorobie umarł w  jednym ze ,zpitali krakov 
skich. Dnia 16 lipca 1S79 zamknął Gottkfb na 
wieki swe wielkie i głębokie oczy j nazajutrz 
został pochowany na żydowskim  onentarzu. Je

STEFAN POMER.

Wiosenny księżyc
Przez pęczniejące, wiosenne 
Nagich drzew gałęzie —
Płynie pełny i senny 
Płynie smutny księżyc.

Przepłyń, księżycu, przepłyń! 
Jesteś tak smutny, jak ja —
A wieczór jest cichy i ciepły 
I czysty, lak łza.

Fiołkami i benzyną 
Pachną wieczorne ulice;
W  tłumie samotny płynę, 
Samotny, jak ty, księżycu!

go adoratorzy urządzili w „Postępowej Syna­
godze" nabożeństwo za spokój jego duszj na 
którem przem ówili: członek zarządu Gm iny ty  
dowskiej Markusfeld, oraz prof. Dr. Oettinger.

Frzez 13 lat nie mial pierwszy żyd  m alarz 
polski pomnika na swym  grobie, i dopiero w  
r. 1892 postawiono mu pomnik, i urządzono 
podczais jego odsłonięcia wiejką uroczystość. 
Przemowę uroczystościową wygłosił wśród in­
nych W ilhelm  FcOdman i w  niej w yłożył św ia 
topogląd zmarłego i jego dążenie do pojednania 
żydów  z Polakami drogą wzajemnego zrozu­
mienia się i drogą wspólnej pracy dla tej ziemi.

M ija ły lala i powoi, poczęto zapominać o 
liottiiebic; jego obrazy i rysunki rozsypały sic 
jm) całymi >'w iec ie ; niektóre z nich znalazły swe 
honorowe miejsce w Muzeach narodowych: w  
Krakowie , Lw ow ie i w W arw a y/je, w Muzeum 
Bersohna w Warszawla itp. Najw ięcej obrazów 
mistrza zgromadzi! Dr. Rudolf Bereś w  K ra­
nówie, który żyw ił i żyw i gorące um iłowanie 
dla tych dzieł sztuki. Ón też m arzył od lat o 
urządzeniu wystawy prac gottlicbowskich, o w y  
dan.u obszernej monografji, poświęconej jego 
działalności ilp. T rw ało  to jednak długo, a 
tymczasem mieliśmy jeno dwie maleńkie bio- 
grafje: Wle&enberga (Z łoczów  1885) i ben ja  
mina Sptry (Kraków 1893), i tu i ówdzie po­
mieszczano w  czasopismach lepsze iub gorsze 
reprodukcje jego obrazów. Dopiero w  r. 1923 
wyszła nakadem Reissera wc W iedniu wspa­
niała teka gottliebowska, obecnie zaś zdobył 
się Kraków  na pierwszą zbiorową wystawę 
dzieł mistrza, która przyszła do skutku prze- 
diewszystkiem dzięki niezmordowanej energji 
dra Beresa. Z okazji tej wystawy wydano pię­
kną m onografję o Gottlieb.e pióra m łodfgo hi­
storyka sztuki Mojżesza W aldmana (K raków  
1932), a równocześnie posypały się rozprawy 
i artykuły o Gottliebie w „Sztukach Pięknych" 
(W ładysława Terleckiego) w  „Miesięczniku Źy 
dowskim " w  W arszawie (A u re lji GottMebowej) 
o iaz w całej prasie krakowskiej. Nawet do 
dzieci dotarł teraz m idrz. gdyż W ilhelm  Fajlek 
umieścił o nim ładniutki artykuł w  „O gn i­
wach", organie żydowskiego gimnazjum żeń­
skiego w Łodzi (Nr. 19-20).

7 m lerzcli te a tró w  w  Berlinie
( Korespondencja własna)

Berlin, w  kv. <tniu

Teatry w Berlinie zns jdują się w  stanie 
upadku, z którego może je  wydźwignąć tylko 
głęboko sięgająca rełorma całego systemu or­
ganizacji teatralnej. Koncern teatralny Rein- 
hardta, największy- w Niemczech rozpadł s^'- 
„Deutscher Tbeater" > dwa teatry w dzielnicy 
zachodniej musiał Reinhardt wypuścić z rąk 
i zostawić na łaskę losu. Miei>ki teatr drama­
tyczny im. Schillera zamknął swe podwoje; z 
pozostałych dwudziestu kilku teatrów berliń­

skich zaledwie pięć będzie mogło utrzymać się 
przy życiu o własnych siłach.

N ietylko kryzys jest przyczyną upadku tea 
trów w Berlinie. Zaw in ił tu też dużo system 
eksploatacji teatrów Koszty prowadzenia przed 
siębiorstw teatralnych w Berlinie wzrosły osta 
tnio w  sposób nieprawdopodobny. Przede- 
wszystkicm dzierżawa gmachów: wynosiła ona 
dla wielu imprez n ’e mniej niż 1000 marek 
dziennie w dzierżawie zapanował syueu łań ' 
cuszkowy, dyrektorowi ni« udawało się nifdy
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z rogujk- zawrzeć kimUnktu bezpośrednio z w la 
Ścicieiom gmachu zawsze jakiś ,:ktoś“ wcho­
dził lnu w  drogę w ta jemniczy sposób, co p o ­
ciągam za sobą ogromny wzrost sumy dzierżn 
Wnej. SyLem angażowania gwiazd pociągał 
'fisaów za sobą nieproporcjonalny wzrost gaż 
aktorskich. Doszło do tego- że niejeden teatr 
musiał się liczyć, z koniecznością opędzenia ko 
SEtOw w  sumie powyżej 100,000 marek miesię- 
ICErJe. Jal io trzeba było posiadać kapitały, aby 
{podobać takiemu zadaniu!
| Ryzyko prowadzenia teatru wzrosło nie­
zmiernie przy tak wielkich kosztach- jedna 
„klapa" kładzie teatr na obie łopatki. Zam ­
knąć zaś ,,budy“  odrazu nie można ify ło  ze 
względu na długoterm inowy kontrakt dzierża­
wmy. I  tak z deficytu  w  deficyt brnęło 
j»ię od początku do końca sezonu.

Miary klęski wobec słabej frekwencji pu- 
Łlicznoścj przy drogich cenach biletów do­
pełnił wprowadzony przez Reinhardta system 
abonamentu. Reinhardiowi zdawało się, że 
igdy pewną ilość widzów zdobędzie na stałe 
{przez zapisanie się ’ ch na abonament po ce­
nach zniżonych, oprze tem camęui buażet tea- 

na stałych podstawach i zdobędzie trwałą 
roczną pozycję dochodów. Tymczasem ten w la 
'śnie system, który z początku cieszył się powo 
clzeniem u publiczności, dopełnił m iary niepo­
wodzeń finansowych. Przeciętny Berlińczyk, 
który w idział, że jego sąsiad idzie do teatru 
Ba miejsca abonamentowe za 8 marek, m ówił 
i^obic. „Jakże to, więc Mullcn ma miejsce za 
8 marek a ja mam zapłacić aż 12— 15 marek 
za to samo miejsce, jeśli mi przyjdzie ochota 
pójść dzisiaj do teatru!" I szedł do kina za­
miast do teatru.

A  przytem sam system abonamentu roczne­
go sprzykrzył się wkrótce publiczności. W idz 
nie chciał uczęszczać określonego dnia na okre 
ślone przedstawienia, krępowało to jego inicja 
tywę, zmuszało do przystosowania się do pro 
gramu danej dyrekcji. I abonament zaczął tra 
cić grunt pod nogami Wówczas, aby przycią­
gnąć jednak publiczność, dyrekcje wpadły na 
pomysł rozdawania biletów t. z  w. u lgowych 
po cenie zniżonej. B ilety te można było dostać 
wszędzie; w  trafice, na dworcu kolejowym  w  
kw ier;am i, w różnych sklepach i kawiarniach 
Konkurencja na tem polu doprowadziła do zu­
pełnej anarchji, prześcigano się w  obniżaniu 
cen i ułatwieniach a publiczność zaczęła się 
odnosić do tego systemu, jak do imprc. w y -

Iry o wyższym  poziom ic sztuki, potem słab- 
piż wręszcie krach ogólny, załam ały się tea- 
trzy o wyższym  poziomie sztuki, poierj ■sł.m- 
"z(‘ iioansowo, aż wreszcie na placu pozostała 
zaledwie połowa imprez teatralnych —  nie naj 
lepszych.

Na lem tle narodził się w Berlinie now y typ 
imprezy teatralnej, typ teatni-warenhausu. 
Teatr, który ofiarn e publiczności tylko towar 
m asowej konsumeji. sztuki t. zw . kasowe, —  
Przedsiębiorczy bracia Rotter założyli koncern, 
który prowadzi w  Berlinie osiem teatrów i ze 
dwa tuz,ny takuh imprez na prowincji Gny 
uda się im w yłow ić  sztukę kasową, grają ją 
w  Berlinie i jednocześnie we wszystkich tea­
trach prowincjonalnych aż do skutku. Teatry 
rotterowskie ,id ą “ , cieszą się powodzeniem 
Pokrewieństwo ich jednak ze sztuką jest bar­
dzo dalekie. — D. S

K R O N IK A  L IT E R A C K A

Wysokie odznaczenie 
profesora U. J.

(Eses) Dr. Spirydjon Wukadiaović, prof. germani- 
styki na uniwersyecie krakowskim, ceniony zaa- 
wca Goethego otrzymał w  zw itk u  ze swym od­
czytem ..Goethe u.nd die slavische W eft‘1 wygło­
szonym podczas uroczystości gofcthowskiich w  W ei­
marze. od prezydenta Rzeszy niemieckiej wysokie 
odznaczenie. Jest niem medal z podobizna Goethego 
po 'ednej. napisem ..Gpstiiftet Lm Goethejahr 1932 fiir 
Kunst und Wisserschaft". po stroni** odwrotnej i wy  
rytem nazwiskiem prof. Waikadinovića na obwodzie. 
W . a z z medalem otrzymał prof. Wukadinović od 
prez. Hindemburga piękne pis-mo, motywujące odzna­
czenie w y  sok i cm i zasługami na polu wiedizy i sztuki 
i podziękowaniem za współpracę przy weimarskich 
u roozystościach

Oprócz tego wręczono prof. W«i.kadinovicowi cen­
ny, artystycznie wykonany, duży album z fascimita- 
mi 20 listów, wystosowanych do Goethegc przez 
S-chillilera, A. Humboldta. Heethovena. S-cInu.berta. Pe - 
stalozziego, Marazoniego. Byrona. Carlylea. Watoera 
Scotta d'Angerra, Marii Szymanowskie! i In.

Zważywszy że medali tych wybito tylko 50. że o- 
trzymali je zasłużeni tej miary, co Thomas Mann. 
Gerhart Hauptmann, Henmerm, Stehr. Stefan Gcor- 
ge. Ricurda Huch. Pelersen Kuhnęmann, Grińniiig, 
burmistrze miast, uniwersytetów goothowskiich i t. p. 
że na cały świat słowiański z zagranicznych germa­
nistów otrzymał ten medal jedyny pro.f. Wukadino- 
vić, z poważnem. dłużsizem pismem głowy państwa. 
że z 200 eBzemplaTzy albumu jeden otrzymał prof.

Ostrzeżenie t
Istnieje tylko jeden oryginalny i nieza­
wodny, we wszystkich k u l t u r a l n y c h  

państwach używany preparat

D A R  M O L
:iek o la d k i przeczysżczcy jĄ cę  ’

znany od kilKudziesięcic lat. 
Prosimy więc żądać wyraźnie 

. D i r a o l *  gdyż preparat ten 
b y w s ic z ę r t o  p p d r a b u a y !

Wukadinovićv zrozumiemy, jak doniosłym jest ten 
d a r  i jakiego zaszczytu dostąpił wysłannik krakow­
skiego urlw«nsyŁetii, prof. Dr. Wiu,kadinov5ć.

LEGJON ŻYDOW SK* ADAMA MICKIEWICZA.
Dfluż&zc studium Romana Brandstaettera, poświę­

cone Powyższemu epizodowi w  życiu Wieszcza, a 
ęparte na własnych s.udjach i badaniach arch w a l , 
mych auitoia. ukaże się w  najbliższych dniach nakła­
dem Wydawnictwa „Menory" w  Warszawie. (Skład 
główny „Dom Książki f otekiei", Wanszawa).

DOOKOŁA TEATR Ó W  ŻYDOWSKICH. Wiosenno 
świfutecare repertuar teatrów żydowskich w  W ar­
szawie stoi .ju w u  pod znakiem operetka. W  „Eliize- 
um“, jedynym żydowskim teatrze dramatycznym, 
miano wystawić nową sztukę ze Zygrmwłt-u.. Tuafco- 
wem w  głównej roi i, nie zdołano atoli pokonać trud­
ności olbrzymich, dlatego gTa się wciąż .AzewaL —  
Znakomita artystka żydowsk; nowojorskiego teatm 
artystycznego, pani Cyla Auler, która zasłynęła jako 
świetna odtwórczyni postaci kobiecych n-greca rfrrsiz 
bajrtu, wystąipiła w  W arszaw ie w  teatrze „Scala", 
niestety w  melodramacie Kaim ano vicza v. t. „W ie­
czna narzeczwma". —  W  Teatrze Ludowym w  W ar­
szawie -wystęipu.je Mirjam Koralowa^ znana subnętka 
żydowska. —  W  teatrze Karpińskiego w  Warszawie  
występuje ćalei świetny Ludwik Zac w  me odrar.ia- 
cie „Próżniak". —  Zygmunt "'umkow i Ida Kamińska, 
koonzy nie mają dachu nad giówią, muszą występo­
wać w  Związku Literatów w  dramacie Veroeuila p. 
t. „Pan Lam benier". —  Do Krakowa ma. zawitać o -  
peretkowy zespół z Genia LcMtóhi. na częle. —  
W  Łodzi wysicpanie operetka z Jakóibem Re ;ha/"*e<“  
na czele. —  W e Wilnie gra również operetka c ffizą 
Heidon i Priizaiitenrten,.

POLSKA W  OBRAZIE. W  nakładzie Paryskiego 
oddziału księgami Gebethnera i Wolffa ukazała Sie 
książka kapitana J. A. Sautzeya, oficera łącznikowe­
go francuskiego sztabu generalnego przy satabie ge­
neralnym polskim, p. t. „La Pologne par I‘image". 
Książka ta składa się z 38 fotografii, itastpcojących 
życie polskie w e  wszystkich dziedzinach wraz z kró 
tkicmi objaśnieniami. Książkę poprzedza ttsf mar-

Wystawa Neumana
N e  zdaje ml się. aby sprawozdania o sztukach 

plastycznych zamieszczane w  dziennikach, służyć 
miały analizie wartości technicznych obrazu, czy 
rzeźby. Raczej przeciwnie: sprawy te należałoby —  
sądzę —  pozostawić dla pism fachowych i dla debat 
wśród zawodowców. Kogóż >z zwykłych śmiertelni­
ków one obchodzą9 Zdaje mi się, że t istotna inteli­
gencja może się obejść bez takiego wartościowania 
plastyki a sami nawet artyści —  rzecz wiadoma —  
to najlichsi krytycy sztuki. Nie znaczy to jednakże 
wcale, iżby kiytyk nie potrzebował deioenitarnych 
wiadomości o istocie tworzenia i lej technicznych 
arkanach oraz iżbym zachwalał ignorancie czysto 
malarskiej, czy rzeźbiarskie umiejętności. Daleki 
jestem od tego. skoro prawdziwa sztuka zaczyna 
się od technicznego opanowania zagadnienia, skoro 
bez techniczmei poprawności sztuka pomyśleć się 
nie da. Niedarmo twierdzjł stary Liebermann: 
Kunst komimt vom Konnen. To założywszy, za naa- 
idealnlejszegc sprawozdawcę uważałbym tego, któ­
ry Dosiadłby tak wysoki dar wczuwama się w  pię­
kność dzieła i tak znakomity kunszt odtwórczego 
słowa, iżby potrafrł piękno dzieła malarskiego czy­
telnikowi nie tylko unaocznić, lecz przelać ie w  jego 
wyobraźnię, zasłrzykr.ąć i zasugerować. Poprostu 
przekonać go o uroku opisywanego dzieła, oczaro­
wać 1 zmusić do adoracji. Tak pojmuiię funkcję kry­
tyki w  tem miejscu.

Rozważania tego rodzaju nasuwaja sie mimowo!: 
podczas wędrówki po salach Żyd Domu Akademi­
ckiego (Kraków), gdzie Zrzeszenie artystów żydo­
wskich rozbiło właśnie swoie barwne namioty ilo­
ściowy 1 Jakościowo Jest to wystawa na miarę pa­
ryska: zgoła nie prowincpralna i nie wschodnia 
O wystawcach: bło Applebaumie Katzu ’ Lewko- 
włew. pwali i pisać będa w  tem miejscu inni. mnie

wypada mówić o Newmanie, ttórego ewolucję w osta 
tnich latach czterech oraz stosunek do tzw. ecole de 
Paris naszkicowałem już przed tygodniem (v. Nr. 106 
„Nowego Dziennika").

Kto zna osobiście Neumana i .ego pełen mło­
dzieńczego zapału stosunek do malarstwa, jakieś 
pasjonujące upijanie się sztuką, zupełne zapamięta­
nie w  chiwilaah tworzenia i fanatyczną wprost 
wiarę w  społeczną muaę sziuiki. ten zrczrimie czar, 
taki płynie ku widzowi z płócien artysty. AI:aż mi­
łości z talentem — a tem roziporządza Neuman w  nie 
codziennej mierze — musi w rezuJrtatacn dawać w y - 
sokowartościową sztukę, która bezpośredniością swo 
ją i pięknem tak silnie przemawia do patrzącgo. jak 
właśnie obrazy Neumana. Każdego podbija co inne­
go, lecz nikt nie opuszcza sali jego obojętnym Nie­
chaj mi wolno będzie powołać się tułaj na autory­
tet tei próby, co prof. Dr. Kopera *). Uderzyła go na 
dewszysłko wysoka klasa Neumanowskich ..mart­
wych natur". To osobny rozdział jego sztuki. .Test 
ich na wystawie U . a każda z nich ma niejako swo­
ie odrębne oblicze i powiedziałbym życie. Co jedna 
—  inna. Korowód zaczynają chryzantemy (Nr. 262). 
grające kolorem najgorętszych, a w  tortach głębo­
kie. Nr. 16S to wicloskalowa harmonia oliwkowych 
barw z wysokim akcentem oranżowej mandarynka, 
która swym ciepłym tonem przerywa monotonię ob­
razu. Obraz potraktowano maniera staroholendę - 
skich mistrzów, podobnie iak ..Dzika kaczka" OCr. 
255). Arohaizująca kompozycja z zegarem (Nr. 252) 
ma iakiś złotawy, miły tun świeżo upieczonego chle 
ba. Ryby (Nr. 231 i 151] jakżeż imponują i wielością 
barwnych gam i śmiałem skontrastowaniem surowej 
czerwieni ryb z ultramaryna szkła lub fioletem k:,- 
pusty Technicznie pierwszorzędne Jakżeż nęcą oko 
widza świetne Anemony (Nr 225)! Ale dla mnie o-

*1 Dyrektor .Yu-zeum Narodowego w  Krakowie,
który by* obecny na wernisażu.

soniście —  może sóę zresztą mylę —  najwyższy 
szczebel kunsztu w  najszeiszem słowa znaczeniu 
osiągnął Neuman w  Harmonii złotej (Nr. 236); ślicz­
nie zgrano ciche srebro stare) wazy. dyskretny złaty 
kosz z porcelany i delft biato-hłoWiny. a z przodu 
owoce —  jakby mistrza Cezanne‘a —  ż góruiiącą po­
marańczą. którr śpiewać się zdaje czystym, wyso­
kim sopranem. W  kolorach i rytmie układu obraz 
czanuoący.

Zatrzymałem się dłużę) nieco nad martwą naturą, 
ile że ten genre Neuman szczególnie umiłował. Nie 
znaczy to ale, by niższą była wartość jego krajob­
razów. Proszę spojrzeć na taką Wiosnę w  Pontoise 
(Nr. 240): dachy chałup jak korale dołem nanizane, 
górą pyszna koronka dziko splątanych konarów —  
co za pyszny rysunek —  zaś na nich bujnie roz 
chwascwzona. wiecznie zielona jemioła. Tr nam Neu­
man zagrał wiosnę: czułemy ie) radosną Jasność, 
ciekło i pogodę A. w  iednei W ieży zegarowe) świet­
listość letniego popołudnia (Nr. 242), szarość dżdży­
stego dnia. Architektura stare) F-ancji to dla Neu­
mana niewyczerpane źródło malarskich irnipuilbów: 
rysunkowych i kolorystycznych. Nietylko zresztą 
dla niego Taki naprzykład pa rysik’ Montmartre (Nr 
224) to istotny poemacik: głęboka zaduma przeszło­
ści ; wdzięk mieszczańskiej ha,Mady. pnzy tHkne! r n 
settot Schumana. Nieohaj mi kto wytknie iuerack 
sposób patrzenia i imputowanie malarstwu ol^cych 
mu elementów. Kpię z tego. kiedy mi dobrze. zdv 
patrzę w  obTaz. ktćry mnie wzrusza i czaruie, z któ­
rego wionie urok poezji i ukói spokoju. Morze i ieRn 
ruch. oraz charakterystycznie obudowane wybrzeża 
'N r 249 25? 267) to znowu odrębna kopalnia umdv 
i barwnych kontrastów Co płótno to inna melodk 
co płótno t.i nowa rozkosz Takich wzruszeń i dr - 
znań dosłarcza'a płótna Teurrann be-* liku A o łp 

w sztuce chodzi
Kraków. Dr. Seweryn G >ti ił
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PROF. DR EMIL' STEINACH

Kobieta mole stac sio mtfnyiną
■Mika Fraochęt d‘Eseereya dc autora, pełen egt-zja 
sn.u dla Polski.

„EGAIONT" W  ZAGRZEBIU ZAKAZANY. Dla u-
czczenia stuletniej Toczuacy śnśeuci Guetibeso chcia­
no w Zagrzebiu wystawić JSemoota" Goethego. Po­
licja jednak zakazała przedstawienia, a w  motywach 
czytamy, że „Eginont" wywołać może zaburzenia 
publiczne, ponieważ można się w  ntan dopatrzeć 
analogii z Kroacfo. Siei...

SO W IFTY  OBCHODZĄ 50-LECIE ŚMIERCI DAR  
W INA. W  całej Unii sowieckiej odbywają się uro­
czystości dla uczczenia 50-lecia śmierci Darwina (19 
kwtecnia b. r.). Uroczystości te odbywała s.ię pod 
patronatem rządu. Akademia Umiejętność urządziła 
z tei okazji akademię, na które] przemawiał Bucha- 
xin o Darw iue i Marksie.

70-LECIE LUD W IK A  FULDY. W  tych dniach ob­
chodzi znany pisanz niemiecki, Ludwiik Faulda (Żyd), 
70-ietie swych urodzin. Z tei okazji wychodzi nowa 
komedia Fuldy p. t. „Der neue Harem" z przedmową 
Euwarda Stuek-ena.

KSIĄŻKA. NA KTÓRA CZEKANO 300 LAT. Dnia 
t> Kwietnia b. r. wyszła w Paryżu nakładem znanej 
firmy wydawniczej „Firmim-Didot" (oficjalny nakład 
„Łns-Ftute de France') „Gramatyka Akademii Fran­
cuskiej". Można powiedzieć, że na tę książkę cze­
kano blisko 300 lat, ściślej mówiąc. 298 lat, albowiem 
ł początkiem kwietnia rolou 1634 uchwaliła Akade- 
m'a Francuska wydać słownik, gramatykę, retorykę 
i poetykę języka francusKiego. Słownik wyszedł 
Liuż" w roku 1694, a od tego czasu pojawiło się sie­
dem nowych wydań, ósme zaś wydanie nia się u- 
kazać w tych dniach. Przystąpiono też do wydania 
gramatyki i zażądano w tym celu od rozmaitych 
członków Akademji przedłożenia manuskryptów, ale 
Atc&demja nie mogła się zdecydować do żadnego z 
przedłożonych manuskryptów, które wydawano nie 
lako dzieła Akademii, lecz jako dzieła pojedynczych 
autorów. Teraz dopiero, po 298 latach, ukazała się 
„Gramatyka Akademii Francuskiej". Jeśli prace A- 
fcadetoji pójdą w tom samem tempie, to za 300 lat 
otrzymamy retoryike, a w  roku 2532 poetykę języka
francuskiego.-

W ADESŁANE W Y D A W N IC T W A
D. BJN, GUMON: FRAOA ŻYDOWSKA, (hebr.) 

Wydawnictwo Kamoitetu Centralnego Organizacji. 
Robotników żydowskich w Palęotymi Teł Awiw, 
IP O. B. 308.

Je .. to Uner mów znanego i  cenionego przy­
wódcy robotników żydowskioa w  PaiiesłyiuU, D. 
Bia- Gunona o pracy żydowskiej. Broszura B i n -  

GutjO >a p**dobo i«  jak jego poprzednia praca o po­
lityce żydowskiej] w  PileJtynde, nacechowana jest 
głębią ujęcia i zawuera mnóstwo materiału dóty- 
ozącayu zastosowania prasy żydowskiej w życiu 
tydowskoem w  Palestj_ie.

OGNIWA, czasopismo dla rodziców. Marzec- 
kwiecień 1982, rocznik IV, pod redakcją dyr. Mi­
chała Brandstaettera. Treść: Z Hagody, Dr. W il­
helm Bej k lhammer: Exodus, I>r. Henryk Leser: 
Idea Makkabjady, Dr. Felicja Pinesowa; Dziocun- 
stwo i młodość. Dr. Heiryk Ormian: Psychologi­
czne testy imediigenoji, Dr. Zygmunt Bllenberg: 
Kilka uwag o znaczeniu ustroju nowego szkolnic­
twa dla nas, Mira Lipnowska: Wspomnienia ze 
Słonecznego dum ; — O kilku książkach dla ro­
dziców, Dr. Wilhelm F&llek: Maurycy Gobtlieb,
Oprócz tych rozpraw czasopismo zawiera działy: 
Z doświadczeń rodziców i nauczyciela, Opowia­
dajcie dzieciom swoim, Kronikę, oraz azęśc he­
brajską. Adres redakcji: Łódź uł. Piramowicza 6. 
Cena 75 groszy.

* * •

SZTUKI PIĘKNE. Zeszyt S-ci, rocznika V III 
(marzec 1982) już ukazał się w  handlu Treść na­
stępująca: 1) Tadeusz Mańkowski — Królewska 
Fabryka Farfurowa w  Belwederze; 2) Heuryk 
Jasieński — Nad wyraz smutna sprawa; 3) W ła­
dysław Terlecki — Maurycy Gotuięb; 4) Kronika 
artystyczna.

Zeszyt ten zdobi doskonała reproduckja, wyko 
urna w czwórbarwnej rotograwiurze jako osobna 
plansza, z pięknego wazonu, wyrobu Fabryki bel- 
Wederskiej, znajdującego się w zbiorach Muzeum 
naród, w Krakowie i 8 rotograwjur całostronico­
wych, jednobarwnych z obrazów Maurycego Got- 
tlieba, tudzież 9 ilustracyj w  tekście.

Cena pojedynczego zeszytu z pt zesyłką 6.20 zł. 
Prenumeratę w couie 17 z  kwartalnie (z przesył­
ką) zgłaszać można w Ad-iinista auji „Sztuk pu k- 
»yoh‘‘, Kraków, ul. Wolsaa 10 i w - wszystkich 
księgarniach.

Największą troską w idu  rodziców, a raczej 
kandydatów na rodziców, jest zagadnienie, ja­
kie będą mieli dziecko —  chłopca czy dziewczy 
czynkę. Dla wielu ludzi jest to rzecz obojętna, 
ale, jak stwierdzić mogę na podstawie wielole­
tniej praktyki lekarskiej, w  siedemdziesięciu 
ipięciu wypadkach na sto. sprawą tą rodzice bar 
dzo się przejmują.

Nauka nie ma kresu ani granic. To. co dziś 
jeszcze wydaje się fantazją, jutro staje się rze­
czywistością. Najbardziej ryzykowne ekspery­
menty uwieńczone zostają dodatnlemi rezultaia 
tami. I gdy od wielu lat uczeni badają możli­
wości odkrycia takiego sposobu diagnozy który 
umożliwiłby stwierdzenie jakiej płci będzie no­
worodek —  nie ulega dla mnie najmniejszej wąt 
phwości. że zagadnienie to zostanie rozw iąza­
ne w  daleko krótszym czasie .aniżeli można to 
sobie wyobrazić-

Mnie jednak interesuje inne zgoła zagadnienie, 
luźno tylko związane z  tern, o czem wspomma 
łem powyżej, a które mojem zdaniem będzie 
miało decydujące znaczenie dla przyszłego ro­
zwoju hiazkości- Nie chodzi mi o stwierdzenie, 
jakiej płci będzie noworodek —  choć wielu lu­
dzi przywiązuje do tego wielkie znaczenie, jest 
ostatecznie rzeczą obojętną, czy dowiedzą się 
o tern kilka miesięcy wcześniej, czy pótzniej. 
Chodzi w  tej chwili o  czecz daleko poważniej­
szą, —  o tó, by sztucznym sposobem spowodo­
w ać właśnie narodziny noworodka takiej płci, 
jakiejby życzy li sobie rodzice.

Fantazja? Nie Ludzie nauki ni« uznają fanta­
mi. W szelka fantazja sprowadza się do tego. 
czy  dany problem może być rozwiązany na­
tychmiast, czy  też może być rozwiązany w  
przyszłości- I tó właćnie skłoniło mnie do roz­
poczęcia pracy nad rozwiązaniem tego zagad- 
nen,a przy pomocy promieni Roentgena.

C zy można zamienić kobietę na m ężczyznę? 
C zy można zamienić m ężczyznę na kobietę? 
C zy  można nadać taki kierunek rozwoju pło­
dow i w  łonie matki, by urodził się według u- 
znania, chłopiec lub dziewczynka? Oto sprawy, 
które pobudziły mnie do pracy. Oczyw iście dla 
mnie jest rzeczą ważną ustanowienie drogą 
eksperymentalna, czy  taka zamiana jest mo­
żliwa. Praktj"czne skuitki jiuż mnie nie intere­
sują. Zajmą się tern niewątpliwie inni. Czy znaj­
dą się mężczyźni, którzy zechcą stać się kobie­
tami, lub kobiety, Które zapragną zamienić się 
w  mężczyzn —  to pytania, które rozw iązywać 
będzie nie nauka lecz życie.

Dziś. gdy doświadczenia moje daty już kom­
pletne rezultaty, mogę podzielić się swemi spo­
strzeżeniami. Rozpocząłem doświadczenia z 
morskiemi świnkami, królikami i szczurami- 
Przerobiłam setki eksperymentów- I stwierdzi- 
iem ponad Wazelką wątplj-wość. że odpowiednie 
działanie promieniami Roentgena umożliwia

przemianę płc „ Każda nowa roentg-aizauja. asu 
wała część żeńskich ozrak pLhowych u. tych 
zwierzątek i zamieniara je na męskie i te  Uea; 
żadnych zabiegów chirurgicznych- Im młodsze 
było zwierzątko, tern bardziej dodatn by f sku­
te!: doświadczenia Zamiana następowała ni® 
tylko pod względem fizjologicznym, lecz taki® 
pod względem psych czmym. Samica zami®- 
nloDa na samca, zupełnie inaczej chodzi, oiega 
całe jej sprawowanie staje się bardziej męokle. 
jeśli się tak można wyrazić. Zmi-enia się koior 
szerści. nawet głos otrzymuje inne brzmienie. 
I po krótkim czasie ustosunkowanie s<ę byłej 
samki do nnych samic staje się takie same 
Jak samców. Jednem słowem —  m ężczyzna!

Brzmi to zgoła nieprawdopodobnie, tak jea- 
nak jest. Oczywiście jest to pierwsza część 0- 
świadczeń na zwierzętach niższych gatunków- 
Ponieważ eksperymenty te uwieńczone zostały 
pełnym rezultatem, oDecnie rozpocznę ekspery­
menty nad zwierzętarń w yższych  gatunków, 
nim będzie można przystąpić do eksperymen­
tów nad człowiekiem- Nie w iem bowiem dotąd, 
czy roentgenizacja niektórych składników tak 
samo będzie działała na ludz’, iak na zwierzęta, 
c zy  nie pociągnie za sobą jakichkolwiek prze­
mian chorobowych. Hormon seksualny jest bo­
wiem bardzo różnorodny u różnych gatunków 
królestwa zw ierzęcego.

Wiadomo, że hoimony — są to niewidzialne 
nawet poa mikroskopem emanacje krwi- C a 
nich zależy wzrost i budowa organów  ciała, ja­
kościowe i ilościowe właściwości mózgu, fun­
kcje płciowe — jednem słowem fiz jo loga  i psy­
chologia człowieka. Jedne hormony robią z czło 
w  eka genjusza, innt —  idjotę. O dkryty przeze- 
mnie hormon płc iow y jest emanacją substancji 
płciowych i określa rozw ój męskich 1 żeńskich 
organów płciowych. P rzy  pomocy roentgeni- 
zacii można spowodować rozw ój normonu sek­
sualnego w  określonym kienmKu. Na zw ierzę­
tach niższego gatunku już m s'ę udało. Jeśli uda 
się u zw ierząt wyższego gatunku, a prztde- 
wszystkiem u małp —  uda się również u czło ­
wieka. a wówczas będziiemy mogH drogą bez­
bolesnego. bezoperacyjnegc zabiegu, spowodo­
wać zamianę płci.

Jeśli chodzi o praktyczne możTwości mego 
odkrycia —  myślę, że będzie to miało znacze­
nie tylko w  wypadku, gdy trzeba będzie nadać 
odpowiedni kierunek rozwojowi płodu w  łonie 
matki. W ątpię bow er.i czy  zaistnieją wypadki 
zamiany płci u osób dorosłych Mężczyzna mo­
że skłaniać się przed kobietą, ubóstwiać ją, mo­
że popełnić dla niej zbrodnię, ale chyba nigdy 
nie będzie ebe ał zamienić się z nią rolami- Tak 
c zy  inaczej, możliwości z  dokonanego prz-eze- 
mnie odkrycia są tak wielkie, że w  ramac11 zw y  
kiego artykułu zmieścić się nic są w  stanie-

Ufygrane, po które nikt się nie m im a
N^podjąte premie potyczki inwestycyjnej

Spełniając liczne życzenia posiadaczy 4-pro- 
centowej premjówki inwestycyjnej, podt jemy 
numery n'e przedstawionych dotychczas qo 
wypłaty premjówek. na które padły wygrane.

W ykaz obejmuje wszystkie ciągnienia 4 proc 
piemjówki inwestycyjnej aż do 1 bm. W  nawia 
sach podajemy numery seryj, a za nawiasami 
numery pojedynczych wylosowanych obligacyj

50.000 zloty cli padło na Ni- (6802)21, (7102)17.
25.UU0 zł. nadio na Nr. (43o5)46. (7646)47-
10.000 f t  padło na Nr. (4848)7.
P o  1.000 zł- padło na N-ry:

(661)31, (667)31, (819)6, (9E4)36 (994)39-
(1036)24. (1419)20 (1884)49 (2002',22. (2018)30
(2168)49 (2179)18. (2340)34, (2348)1- (2392)35-
(253c)45 /2794)45- (2£u5)40 (3540)16- (3701)36-
(3741)8. (3857)37, (4211)34, (4564)2, (4674)13-
(4779)19, (4987)5

Po  500 zł. padło na N-ry:
(609)3^ (023)28) (655)25. (888)28. (989)5.

(1124)30 (1161)17- (1)75)18, (1219)2 (1276)33.
(1.305)23 (.319)11. (1402)27 (1440)26. (1448)34,
(1466)35 (1477)35. (1500)21 (J548)14. (1554)34,

: (167l)28 (1727)20. (1779)33- (1935)37. (218l)8.
, (2219)25 ( 23U4)50. (2328)1. (2350)42. (2373)34,
. (2386)47 (2419)3. (2421)35. (2455)24. (2476)4-

(2494)42 (2584)37 (2596113. (2633)29, (2685)34,
(27U5)2 (2824)20, (2850)25- (2853)46. (290.)28.
(2953)2. (3012)3, (3019)14 13064)37 13070)35,
(3072)2 (3159/15. (3170)45, (3179)26. (3184)24,
(3408)32 (3535)2C (3561)14, (3563)28, (3568)21,
(3574)44 (.3600)30. (3605)23. (3675/4’ , (3680)8
(3797)29. (3800)49. (3809)30. (3823))11. (4066)35,
(4151)24 (4181)50. (4265)24. (4347)49) (4446)4'.
(4464)21. (4470)34, (4651)11. (“ 669)33, (4703)8.
(471113, (4739)8, (4886)4. 485M))26, (4056)23,



Nr .  11?

* Po 250 zL padło na N-ry:
; <558)47. (572)3, (584)35, (585)1, (589)39,
I (601)27, (623)41, (655)19, (665)7, (667)47,
; ^6o6)47. (680)91, (690)20, (691)26, (715)25,
(773)1, (773)6, (785)39, (790)12, (790)33,

i (803)36, (807)47, (808)48, (810)7, (830)19,
1(841)22, (844)31v (844)45, (865)11, (883)12.
, (9i2>i7. (914)13, (914)28, (984)9, (984)22,
■ (989)42, (991)47, (1006)29, (1016)36, (1025)23,
(1025)35, (1036)29, (1036)33, (1042)39, (1094)46,
111136)23, (1160)20, (1175)2, (1205)45. (1217)13,
(1219)46, (1228)23, (1228)48, (1261)48, (126o)3,
(1267)36, (1330)30, (1346)29, (1368)48, (1390)44,
(1402)33, (1415)40, (1417)22, (1417)38, (1440)5,
'(1440X31, (1445)23, (1448)3, (1477)26, (l49u)44,
(1448)3, (1477)26. (1490)44, (1521)26, (1633)21.
(1533)29, (1538)35, (1564)29, (1564)41, (1567)45,
(1568)43, (1575)21, (1604)37, (1619)45, (1636)50,
<1640)4. (1668)48, (1673)31. (1681)42, (1693)22.
(1717)20, (1717)34, (1727)19, (1748)31, (1748)41.
1 1762)15, 1762/24, (1771)43, (1788)2, (1812)13,

'(1825)24, (1844)38, (1867)35, (1868)13,, (1884)29.
<190043, (1927)29. (1932)28, (1957)30. (1964)47,
!(l962)41, (1970)31, (1984)36, (1995)17, (2002)33,
((2002)47. (2018)20, (2018)38, (2030)22, (2030)24,
(2032)47, (2048)35, (2049)13. (2093)22. (2099)13.
,(2099)29, (2118)40, (2126)34, (2126)35, (21'50)l3.
(2151)9, (2168)47, (2181)48, (2197)44, (2230)2,
(2248)23. (2251)49, (2281)50, (2168)47, (2287)10,
'(2304)5, (2310)11, (2321)7, (2321)9, (2322)34,
(2328)45. (2335)3, (2335)22, (2338)16, (2341)19.
(2341)22, (2343)50. (2356)47, (2376)26, (2386)34,
(2391)45. (2402)31. (2402)35, (2407)dO, (2454)35,
•2455)7, (2467)1. (2467)17, (2474)19, (2475)33,
(2476)2. (2493)24. (2499)13, (2500)21. (2509)28
(2521)4, (2530)29- (2532)43, (2533)26, (2535)32,
(2544/28. (2553)16. (2564)12, (2579)34, (2616)6.
(2616)8. (2633)23, (2640)7. (2644)23, (2649)11,
(2657)30. (2690/49. (2697)34. (2750)31. (2735)46,
(2788)7. (2799)44. (2805)41. (2829)16. 2837)39,
(2852)12. (2857)5. (2901)24. (2902)26, (2902)42,
(2990)33. (2999)13- (2999)45. (3000)4. (3001)47,
(3011)33. (.3012)16. (3020)38. (3046)1. (3046)46
13059)3, (3064)9. (3067)9, (3070)26, (.3071)45,
(3086)37 (3091)43. (3127)25, (3127)41, (3159)38,
(3184)3. (3405)36, (3408)11, (3410)24, (3436)15,
(3440)19, (3478)45. (3478)49, (3491)25. (3498)48
(3505)25, (3524)23, (3522)48, (3534)7, (3545)44,
(3549)37 (355u)18. (35tó)30 (3584)1, (3584)18.
(3587)22 (3595)45. (3605)30. (3607)13, (3636/6.
(365417 (3650)1. (3650)46. (3658)42, (3675134
(3680)48- (3698)25 (3699)3. (3701)25. (3707)12,
(3741)36 (3754)50. (3760)29. 13762)4, (.3767)16.
(.3769)39 (3857)4- (3789)29. (3795)45 (.3795)48.
(2535)32. (3857)1. (3867)16. (.3867)36 (3808)9
(.3808)25. (382-3)16. (3857) 1 (3867)16. (3867)36
(.3871)6- (3871)29. (3880)3. (3880)22 (4027)46
(4047)12. (4066)9. (4076)4?. (4077)35, (4102)7,
(4104)16 (4107)3. (4140)37. (4148)2. (4161)29,
(4186)14. (4282)21. (4285)7. (4399)23, (4299)48.
(4310)25. (4339)26- (4347)34 (4349)15, (4352)3
(4365)34. (4367)30- (4373)45 4374)1. (1432)1.
(4444)29 (4444)30 (4440,30. (4464)11, (4540)24.
(564.7. (4580)3 (4627)22- (4633)41, (4647)9.

(4652)16 (4675)1 (4704)23. (4709)36. (4711)10
(4726)43. (4736)13 (4736)28 (4741)21 (4748)12.
(4758)43 (4779)18 (4781)1 (4801)45. (4812)41-
(4334)39. (4848)11 4848)19- (4853)45. (4881)8.
(4882)13 (4886)14 (4886)45 (4889)33. (4893)13
(4894)32. (4898)37. (4908)1 fi (4911)50 (4915)?5-
(4916)16 (4916)4’  (4919)18. (4930)6. (4934)43.
(4940)2* (4 0 4 4 ) 3 4  (4956)1, (4961)31, (4980)1.
•4980)6. (5001)9.
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WIADOMOŚCI Z KRAJU

Z  W arszaw y  donoszą: Przea sądem okręgowym  
•karnym .oozyła się przez kilka dsu ro zp rava  
przeciwko dwom braciom Rieichcnbachoan, W o lfo ­
w i i Silili mówi, magistrom praw, oskarżonym o  
oszustwo. W edle aktor oskarżenia jeden z braci 
R-Ahieujbacfców juhio aplikant sędi/aowski proto- 
kołuijąjcy u sędziego śledczego, nadużył tajemnicy 
urzędowej i w  pewnej spraw ie o lekkomyślną 
kiyde miał oskarżonemu powiedzieć, że o ile uda 
się do jego brata, aplikanta adwokackiego, w ó w ­
czas za —apowitdniem wynagi ̂ dzuiieir sprawia, 
zostanie umorzona. Przeciwko obu braciom w y ­
gotowano akt oskarżenia o oszustwo. -

Podsąaini akt Ook^rżania soLaa JkteryizowaM jako  
wynik tragicznego jakiegoś niopa ozam i <nia i  
już z tego powodu zaprzeczyli y-ame, że mamo b li­
skiego pokrewieństwa od ośmiu lat .ue pozostają 
w  żadnych stosunkach, nie rozm awiając ze sobą 
i  temsamcm zarzut, iakoby jeden chciał drugiemu 
w  jakiś sposób przysłużyć się, został chyba zro­
dzony z złej w oli człowiafca, który miał interes 
z tego czy innego powodu przysporzyć Reichem- 
bschurr lełapotów, a w  aalszej linjd skompromito­
wać i pozbawić ich stopnia akacem^ddtgo. Prze­
w ód sądowy ndewyka.zał winy oskarżonych, w o ­
bec czego obydwu uniewinniono.

Już jednak —  jak donosi „Kiuu-jer Polski" —  
po zaimkrtięcłu przewodu so jow ego  w  procesie 
apiflkamltów Ri uok„, ii, achów, oskarżonych o  usi­
łowanie oszustwa, w  godzinach wieaujorowycb do 
szło do niesłychanego i  icydwrtu. Oto po przemó­
wieniu a iwekata Margoiisa prok. Sieroszewski 
złożył wniosek o wznowienie przewodu sądowe­
go i zbadanie raz jeszcze sekretarki sędziego 
śledczego, Ahramowiczówny, która sobie dokła­
dnie przypoiUniala szczegóły sprawy.

Sąd po krótkiej naradzie wznowił przewód i 
zawezwał obecną na sali pannę Abramowiczównę

Adw . Berenson: Proszę świadka, jak się to
stało, że pani rano nie pamiętała nic. a teraz pa­
mięć pani lepiej dopisuje?

Św.: Bo po przyjściu z sądu do kacelairji sę­
dziego śledczego rozmawiałam ze swoją kolażan-

Skromnylp&doficer i — marczatelr
Jedim z pism warszawskich podaje, że na dwor

c.u kolejowym w  czasie przyjazdu marszałka P ił­
sudskiego, zaszedł niezwykły wypadek W  chwili, 
gdy marszałek schodził ze schodów, wiodących do 
sałouu recepcyjnego z tłumu oderwał się jakiś 
podoficer W mundurze i stając ,.na baczność" w y ­
ciągnął jakiś papier zwinięty w  rulon, poczem do 
nośnym głosem powiedział do marszałka: „Panic 
Marszałku, proszę o pn zyjęcic niej prośby!"

Marszałek spojrzał na podoficera, odebrał jego 
papier i schował do kieszeni

Z punkiu widzenia dyscypliny wojskowej w y ­
padek ten jest niedopuszczalny i zapewne petenta 
nie ominie kara za pogwałcenie dyscypliny. Ale  
w i locznie sprawa była wyjątkowej wagi. skoro 
mogła doprowadzić skromnego podoficera do zło- 
cżnia raportu m arszałkowi Piłsudskiemu.

Podobno marsz. Piłsudski, znalazłszy się już 
w  samoebudzar, w yjął pismo, wręczone mu przez 
uwego podoficera i zaczął je uważnie uzyUć.

Gimnazjum eksmitowane!
W ielkie po/ruszenie w yw o ła ł w  stolicy wyrok, 

ogłoszony przez wydział cywilny sądu okręgowe  
go w  W arszaw ie, eksmitujący gimnazjum koedu­
kacyjne Nawrockiego przy ul. Zielnej, z 13-tu po­
koi na bruk. Sprawa wynikła na tle zai/argu 
miedzy właścicielem domu a właścicielem gimna­
zjum. Właściciel domu zaskarżył właścicieli gjm- 
n izjum do sądu tytułem należności za komorne. 
Zapadł wyrok zaoczny z rygorem wykonania eks 
misji na przyszły poniedziałek.

W yrok  ten jest żywo komentowany zarówno w  
kołach pedagogicznych jak i wśród adwokatury. 
Jest to bodaj pierwszy wypadek że kiikudzie-Ję 
ciu uczniów zostanie zmuszonych do przerwania 
studiów na skutek eksmisji szkoły z zajmowanego 
lokalu.

Napad bandycki na finlandzkiego 
attache w Warszawie

Banda zło*Oua z sześciu opryszków dokonała 
nocy ubiegłej na ulacy Marszałkowskiej w  W arsza  
wie, a zatem w  samem centrum stolicy, zuchwa­
łego napadu rabunkowego, którego ofiarą padł 
attache wojskowy Finlandji, pułkownik Sve*nsson

Około gadziny 4-ej minut 30 nad ranem, w  chwi­
li gdy pułk. Svensmn przechodził przed domem 
w  114 przy ulicy Mai iŁaikowskiej — z ałicj
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ką, sekretarką O a jk o i rską, k ić -a  m. przypoinn.s 
la  szczegóły sprawy.

Adw .: Dlaczego pani tego odrazu nie powie­
działa?

Św.: Bo mnie koleżanka prosiła, żeby nie uja. 
wnić jej nazwiska; nie chciiua, aby ją  ściągano 
po sądach.

N r  wniosek obrony przesłuchano św. Janinę 
Czajkowską, która istotnie zeznała, iż widzi /la. 
jak krytycznego dnia bracia Rcichenbachow:.- jio- 
rozum ei ald się z sobą.

Adw . Berenson: Mam jeszcze jedno pytanie dla 
św. Abramowiczówny.

Przew .: Proszę.
Adw .: Dlaczego pani dzi ziaj rozmawiała z p. 

Czajkowską na ten temat i skąd się pani teraz 
wzdęła w  sądzie.

Św.: Bo... bo... wiedziałam, że mnie o to bę­
dą pytać...

Adw .: Skąd pani wiedziała o tem, tylko pioszę 
mówić prawdę.

Św.: Bo dzwonił do mnie prok. Sieroszewski... 
(poruszenie na sali).

Z ryw a się aow. Berenson i wola:
—  Trzydzieści lat jestem adwokatem, ale je­

szcze nigdy w  życiu nie słyszałem, aby prokura­
tor porozumiewał się telefonicznie ze świadkiem  
i uprzedza! go, na jakie okoliczności będzie bada­
ny.

Gdyby tuk postąpił adwokat, toby miał dygey- 
plinarkę...

Przew .: Proszę nie obrażać prokuratora...
Adw . B.: Ja biorę całkowitą odipowiedizaailaośB 

za swoje słowa: nie można dopuścić óo takieti 
ad hoc skonstruowanych zezr ań.

Przew.: Przywołuję parna do porzą/dku, o^ł/Łonę 
panu głos, o ile się pan nk  podporządkuje mouk 
zarządzeniom...

Adw . B : Podporządkowuję sdę!
Po  tym niebywałym w  dziejach naszego aąfdwr*1 

nictwa incydencie, przemawiał adw. SterDsog.
Późną nocą zapadł wyrok uniewinulnjąoy baw 

oskarżonych.

Złoi ej wybierko siześciiu mężczysŁ
jNiciZiuażxmj rzucili się na rtoraiwgo po cy/wdkue.' 

mu pułkownika i obezwiadni»Vnu.y go, wciągnęli 
do bramy celem d> kona/L a rabunku. Scenę : aęrv
d.u zauw ażył p  lzcjciżdżający tam takLÓw&ą Ia»- 
rowca i wkłząc przewagę napastników i.,"b.'.aazgi 
szybkość i powiadomił o  napadzie napotkany pa* 
troi policyjny 8-go komLnrjatu.

Gdy policjanci przybyli na raitjfice, -aiausatinw 
już nic było. Natomiast pułk. Svent»or. niezaai^ą- 
ey języka polskiego, wskazał kierunek, w  .uórym  
rabusie zbiegli. Jak się okazaio łupem tej z u ­
chwałej . bandy stał się, pUszcz, kapelusz, portfel 
z pieniędzmi, papierośnica i złoty zegarek pdt* 
kowniką

Po kilku godzin acŁ spraw 00,w  napiauu areszto­
wano i przowieziouo do urzędu żledciz .go. Tom  
ustalono, iż są to znam kryminaliści, rotowani 
w  urzędzie śledczym. Poszkodowany rozpoznał 
bandytów.

Kto zam ordował misjonarkę?
Z W arszaw y  don iszą: Badanie sekedarzy i  Ży­

dów, którzy mieli styczność z baptystami, dało  
już rezultaty w postaci bardziej wr raźnych po­
szlak, wskazujących domniemanych sprawców za­
mordowania mis jo r arki amerykańskiej Eliny Mott. 
Osoby te zostały zatrzymane Dość silnie poszła- 
kowany jest pewien Żyd neofita, któiy nie może 
udowodnić swego aiioi Osobnik ów  zapisany jw t  
w  księgach jako narodowości żydowskiej, wyzna 
nia ewangelickiego. W yraża ł się on ujeminę o  
działalności sekty. Dalszo śledztwo prowadzone 
jest 7 całą energją.

Nowe sensacje w aferze Kwinty
Jak już donieśliśmy wczoraj, bankier Kwinto 

przyznał się, że zdeponowane u niego papiery 
wartościowe na ogólną sumę pół miljona złotyah 
ukrył na Łotwie. Z dalszych zeznań jego stwier­
dziły władze śledcze niezbicie, że ogromny ten de­
pozyt Kwinto istotnie ukrył na Łotwie u brata ka­
sjerki swego banku Marji Bohomolec. Nowe, zgo­
ła  nieoczekiwane zeznania bankiera Kwinty są 
tą nicią, po której śledztwo dojdzie niev ątpl.wie 
do kłębka całej olbrzymiej afery. W  dalszym cią­
gu ustalono skąd się wziął zbiór starych monet 
u Gourglerowej. Okazało się, na podstawie ze­
znań świadków, że zbiór ten był zastawiony w  
swoim czasie w banku Kwinty 1 nie był wyku­
piony i leżał on przez dłuższy czas W  witrynie 
wystawy banku, a po z.a io-z&m'i złośliwej upu
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WElNY-JEDWABIE ostatnie nowości paryskie 
P A S Y ,  K R A T Y ,  K R O P Y nadeszły TOPKEL Kraków

Florjańska 22
<Hości Gouirglerowa zabrała ten zbiór do siebie 
do mieszkania.

Zgon wiceburmistrza Rzeszowa 
błp. Dra Hochfelda

Nasz korespondent rzeszowaid donosi: Dnaa
22 bm zmarł pc krótkiej ciu>rouie w  68 roku ży­
cia długoletni wioeburwAstrz miasta, dyrektor i 
syndyk tutejszej K<j«run daej Kasy Oszczędności 
adwokat dr. \V'ilihreiLm liocbfcM  Pogrzeb odbędzie 
się w  niedzielę dnia 2 ł btn.

Tajemnicze samobójstwo
W  L&sie gminnym w  Jszlowczy^u (pow. Brody) 

Znaleziono wiszące na drzewie zwłoki mężczyzny 
Uczącego około 30 lat, ubranego w  czarną kurtkę, 
z.elone spodnie oraz długie buły. Przy wisielcu 
znaleziono skrawek papieru zapisanego w  języku 
rosyjskim bez daty i podipioj następującej tieści: 
,,Jestem z Żytomierza, przyszbdłeui) do Polski 
przed dworna miesiącami w  poszuicwaniu za 
moim bratem, który miar oyć przy Denikime i 
ma przebywać obecnie w  Polsce. Ponieważ bra­
ta nie znalazłem, popełniam samobójstwo" Przy  
zwłokach znaleziono również złoty krzyżyk pra­
wosławny Dunat nie był nikomu znamy w  okolicy

W e  w *i Kniażę pow. iniatyn powstała bójka 
między małżonkami Andraojem i Paraską W yn- 
nyczukami, w  czasie której' Paraska w yrw ała mę­
żowi haczyk żelazny i uderzyła go kilka razy po 
głowie. P o  Dajae WynnyvuXik pojożył się spać 
i  w  kilka godzin póiui j zmarł.

Hitlerowscy krup Jerzy w kasynie 
sopocklem
. Kasyno gry  w  Sopotach jest terenem zażartej 

■walki oomiędzy krupierami, należącymi do par- 
tji Hitlera, a pozost dymi krupierami o utrzyma­
nie swych stanowisk.

Chodzi o  to, że w  związku z zamiarem zmniej­
szenia ilości krupierów, hitlerowcy dążą do uirzy 
■ranią w  ktuynie swycn ludzi. Dotychczas z w a l­
ki tej wychodzą zwycięsko hitlerowcy

Z M ODY

FCH A ZE  Ś W IA T A

Zgon sławnej przyjaciółki 
Herzla i Nordaua

JŚf Sant Louis zmarła w  tych dniach sławna 
przyjaciółka Herzla i Nordaua, literatka Róża 
Sunshine w  68 roku życia.

Róża Sunshine urodziła się we W ie lk ie j Ka- 
r is zy  na Węgrzech jako córka talmudysty B. 
Fa'seja. N iezwykle piękna rnloda dziewczyna 
wyszła za mąż za kaznodzieję dr Sonnenschel- 
n-T ' wyjechała z nim do Stanów Zjednoczo- 
n v ih . Tam  zaprzyjaźniła się z głośną pisarką 
Sarą Hutzler. P ięk n i Sara, jasrmoka blondyn­
ka wydaną została za mąż za znacznie od n iej 
starczego i brzydkiego człowieka, którego po­
tem porzuciła, wyjechała do Europy, gdzie po­
ślubiła w ielkiego artystę Józefa Kainza. Życie 
Sarv Kainz Hutzler było tragiczne, natomiast 
Różo Sunshine była zupelnem przeciwień­
stwem tak fizycznem —  była bowiem  klasycz 
ną brunetką —  jak i psychicznem swej jasno 
w lc-ej przyjaciółki, umiała sobie bowiem dnć 
rad'1 w życiu i skoncentrować około swej oso­
by wybrane kółko wiernych przyjaciół. Była 
też iedyną delegatką kohiecą na pierwszym 
kongresie sjon.stvcznvTn w Bazylei. Od tego 
cz.-ft 'tafnjp się jej p̂ 7A jaźń z Herzlem. Nor- 
doiteni i ZangwjUtm. Dla sjonizmu zmarła 
pi-arl, zdziałała w  Ameryce bardzo wiele.

Podczas b u rzy  w parlami ncie uieglei shfnr 
rafowano sfę na galnrjl

Onegdaj odbyło nę w parlamencie węgier­
skim bardzo burzliwe posiedzenie, które prze­
ciągnęło się aż do późnei godziny nocnej. Rząd 
przedłożył projekt j rzedłużenia nadzwyczaj- 
nrch pełnomocnictw rządowych, który to pro 
je ki opozycja bardzo namiętnie zwalczała. O- 
burzet i'e opozycji doszło do punklu kulmina­
cyjnego gdy poseł Kaszinyer, który wysląpił 
z partji rządowej, przid łożyl rewers, wedle któ 
ręge każdy poseł, który występuję z partji rzą 
flowej, ma zapłacić do kasy partji 25,000 p3-

iu m p ry  — ju m p ry

Szeroką fula wtargnęła mod i „umpró.y, bole- 
rek, kamizelek — trykotowych m aszyiowyrh, »zy 
delkowych. drutowych —  i zaskoczyła nas swoja  
wielobrawnośtią i róż torodiością 

Poprzez najprostsze szydełkowe j.n ipry  o ście­
gach pierwotnych dochodzi się do najbardziej \vy-

z g  zmartwienie
A muszą one być Nie da się tu nic
uczynić 1 Ależ owszem,proszą Par.są
przeueż znakomite arodió:krem i mydła

L e s c h n i f z e r u
które uwolnią P̂ nią od piegów i ochr* 
nią nada1' prz id nimi •

PrfcporcJy
Leschnilzero azinłają zadziwiająca*

3— k»«ięd(t« do nabyci* mydłu 1 80
Odzla nfąma. wproat: Aptekarz DrancilOk., BUlak^

rafinowanych i skomplikowanych robót l naj­
cieńszej wełny, jedwabiu lub kordonku. Typy tycn 
jum prów przysiosowane są do okoliczności i po­
ry dnia —  —  są więc o  wybitnie sportowym gen- 
re. są też eleganckie nadające się nawet na w ie­
czór. Koronki iryjskie są chętnie noszone.

Zgrabne panie mają teraz dopiero wdzięczne po 
la do poj/isu i inwencji twórczej. Mogą uzupełnić 
garderobę swoją wielkim wprawdzie nakładem  
pracy, ale zalo niew.elkiin wydatkiem i zaopa­
trzyć się w  tak piękne i modne obecnie ulansyLja.

C eclią charakterystyczną juntprów z r. 1932 jest 
ich krótkość; sięgają zaledwie do pasa, a zdobi 
je przeważnie krótki rękawek. y*

Dużo uwagi poświęca się wykończeniu Koło 9Zy 
ji, bywają wycięcia czworogranne, zapięcia bo­
czne, lub kołnierzyki w  różnych farmach, są też 
drapowania i wiązania w  kokardy, najczęściej 
wsady o oduntiniuraj technice ściegu, najw łaściw ­
sze z dużerni ażurami dla lekkości. Kołory są 
smiaie, tnocne, kombinowane w  dwa lub trzy —  
do najmodniejszych zsstrwień zalłczyć można: nie 
biesko- różowy, j^sno niebdesJ-ii- grana:, żółty- 
średnioniebieski i biało- czerwony.

Technika maszynowa p-zy wyrobach z wełny 
doszła do takiej perfekcji że czasami liud.no ud­
rożnić od ręcznej roboty —  nie można powiedzieć 
które są bardziej modne, obydwa święcą dzisiaj 
triumfy —  a jak długi bęozie ich żywot, trudno 
przewidzieć —  zależy to od kaprysu potężnej pa 
ni mody

WKCHTER
K R A K Ó W
M IO D O W A
rÓR Krakowskie, 

le i. 108-72 1 W io s e n n e  m a t e r i a ły  W E Ł N I A N I  i J E D ­
W A B N E  na s u k n ie ,  k o  >.|umy i p ła s z c z e  
n a jik to d n le is z e  nn składzie. C e n y  n a fn iż s z e .

go. W tem  jakiś poseł z partji rządowej zawo­
ł a  głośno: „Na galerii się całują!"

W  zyscy umilkli, zwracając oczy w stronę 
Kajet ii. W  loży siedziała młoda para. która w i­
docznie niebardzo interesowała się tern, co się 
d r o p  \\ parlamencie, bo się namiętnie cało­
wała Można sobie wyobrazić zakłopotanie 
młodych ludzi, gdy na nich spoczęły oczy ca­
łej izby. Zakochana pata wkrótce się ulotniła.

Pojedzenie zostało odroczone, a nazajutrz 
dzień przyjęto większością 93 głosów przeciw 
ko 45 p io jek l rządowy.

Kanibalizm v Chinach
,,International News Services“ ogłaszają spra 

wozdanie swego korespondenta ze Szanghaju 
straszliwej klęsce głodowej, która nawiedzi 

la ro.-maite części Ch;n. W  niektórvi h okrę­
gach chłopi chińscy zabijają wtasne dzi«ci i

żyw ią się icli mięse/u. Dotychczas nie udało 
się zaopatrzyć w żywność terytorjów  najbar­
dziej cierpiących z powodu klęski głodu. Poza. 
tein tandy zbójeckie są drugą straszliwą pla­
gą Chin- W ielu  ludzi wegetuje jak zwierzęta, 
żyw iąc się korą z drzew alboteż trawą. A n i 
psów ani kotów nie znajdziesz w  tych okoli­
cach, ponieważ ludzie dawno już je zjedli. Czę 
sto można też obserwować, jak ludzie urządza 
ją Dołowanie na szczury M isjonarz Bostock do 
nosi, że w  okolicy Anczau zmarły z głodu set­
ki ludz;. K ierownik akcji pomocy dla okolic 
dotkniętych powodzią donosi, że w idział w łas- 
rem i oczyma, jak rodzice ćw iartowali dala 
swych dzieci. Sytuacja staje się z dnia na dzień 
coraz bardziej rozpaczliwą, ponieważ fundusze 
komitetu pomocy są już na wyczerpaniu a  na 
dobitek pojawiła się tam cholera-



R a d o  ść ż yci a
[traci wiele ludzi, których dręczą okropne bóle 
reumatyczne i nerwowe. Lecz niema powodu 
ido rozpaczy, gdyż już wiele tysięcy cierpiących 
odzyskało swe zdrowie przy pomocy Toga-!u* 
jTabletki Togal bowiem zwalczała 'e niedoma­
gania, wstrzymują: nagromadzanie się kwasu 
moczowego, który, jak wiadomo, iest przyczy­
ną tych cierpień- Nieszkodliwe dla serca, żolą- 
idica i innycli organów. Spróbujcie i przekonaj- 
icie się sami: lecz żądajcie we własnym interesie 
Żyłko oryginalnych tabletek Togal Do nabycia 
We wszystkich aptekach.
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Wschód  
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Zachód 

słońca 
18 m. 31

Numerbs nullus na I. Ogólnopolskim 
Kongresie Młodych Prawników

Dziś rozpoczyna się na Uniwersytecie kra­
kowskim  I. Ogólnopolski Kongres Młodych 
Praw n ików , urządzony przez Towarzystwo Bi 
Tjljoteki Słuchaczów Prawa U. J- pod protekto 
ratem kuratora Towarzystwa, prof. Kumaniec 
kiego. Aczkolw iek do Towarzystwa należą 
także słuchacze Żydzi, Jo jednak —  wedle o- 
ficja lnego komunikatu kongresowego —  ,,udział 
w  Kongresie wziąć może każdy student(ka) 
prawa chrześcijanin" Słuchacze Żydzi zostali 
—  wykluczeni. —

W  Kongresie wezmą udział przedstawiciele 
młodteieży p< awnicswj Belgji, Czechosłowacji, 

Rumunji, Szwecji i W ęgier. Studenci ru ­
muńscy i węgierscy będą zapewne zbudowani 
Szczytnem postanowieniem numerus nullus, co 
powiedzą jednak reprezentanci młodizieży in­
nych, bardziej kultuialnych krajów —  nie­
wiadomo...

Obrady grupy regionalne] 
postów I senatorów fifilUR 
Województwa Krakowskiego

Na ratuszu krakowskim odbywały się wczorai 
Obrady cnitpy regionalnej posłów i senatorów B B W R  
wojęwiódzwta krakowskiego. W  charakterze gości 
Z ramienia władz uczestniczyli w  zebraniu m. in. wo  
je woda <lr. Kwaśniewski, wicewojewoda Bitek, pre­
zydent miasta Belina-Prażmowslki, prezes dyrekcji 
fcołei inż. Bobkowski, starostowie: Korniak, Mala- 
szyftski, Stalecfci i dr. Wnęk, kurator okręgu szkol­
nego dr. Nowicki, prezes Izby przemysłowej i han­
dlowe) Epsteln. dyr. Tobót pubŁ inż. Nowicki i inni. 
Przybyli również burmistrz Zakopanego Winnicki, 
oraz dyrektor Nowotarski i dr. Graba-Łęcki z Kryni 
cy. Po zagajeniu obrad przez prezesa dra KapUckie 
go wygłosili referaty pos. Gwiżdż i red. Pac ber na 
temat spraw turystyczno-uzdrowiskowych. W  refe­
ratach podkreślono niezwykłą doniosłość polityki tu 
rystycznei, która może i powinna odegrać wielka 
rolę także w  rozwiązywaniu zagadnień gosipodar- 
' ' vch. W  tym duchu powzięto szereg uchwał.

Szósty dzień rozprawy 
przeciw Reicbertowi

W  toczącej się od sześciu dm, rozprawie przed 
Sądem przysięgłych, przeciw Reicbertowi i Dudziko­
wi, oskarżonym o oszustwo i podpalenie, przesłuch: 
wuno w  dniu wczorajszym dalszych świadków i 
biegłych. W  czasie wczorajszej rozprawy przewodni 
czący dr. Jek upomniał osk. Reicherta. by w dysku 
sji z© świadkami mówił spokojnie i bez gestykuJa- 
cji. Rozprawa przekroczyła już zakreślony poprzed­
nio termin i odbywać się będzie w dalszym ciągu "■ 
poniedziałek.

 ogo------

—  D Y Ż U R Y  A P T E K  Dziś w niedzielę mają dy  
żur dzienny i nocny apteki: Rynek A — B 43. ui 
Gertrudy 1 Krowoderska 74, Konopnickiej 3. Kra  
kowska 9 i Brodzińskiego 1; tylko dyżur dzien­
ny: Rynek 22, ul Florjańska 15, Karmelicka 23. 
tiejs 29 Lditopada 5, ul. Dietla 76

21. IV. v  Tydzień szektow y s  28. IV.
Sprzedawajcie i kupujcie szekel!
Kontrolor ministerjalny na Uniwersytecie

Jagiellońskim
Jak już \vc w czora jszym  numerze [łcdaliśm y, 

rozesłano do Ministerstwu O św ia ty  okólniiiki do re 
k tora lów  w yższych uczelni x  Polsce, w  spraw ie 
u tworzeniu przy uiiiiwersytolach slaniawti.sk kon­
tro le ró w  <11 a spraw personalnych c ia ła  un iw er­
syteckiego.

Jak się dowiadujemy, nadszedł ostatnio do Uui 
wersytolu Jagięllońskilęgo podiob^ okólnik. Bę­
dzie 011 rozpatrywany na posiedzeniu Senatu A - 
ka<leuntickiecgo. Wfedłltg ptrojieklu trniiTwiąą-riĵ LLnejJo 
ma być ustanowiony na Uniwersytecie Jagielioń-

skim specjalny urzędnik miiMistwjainy. który pro­
w a d z iłb y  w szelk ie w ykazy, ewidencje, zm iany per 
sonaJne i  w yc ią g i że st.uiu porsuuuliiugó kunceią- 
rji itn iw ersyteók iej i:tp,, dotyczące tak profesor 
rów . docentów, lek torów  i asystentów, jak i urzę­
dn ików  oraz służby uniwersyteckiej.

Dotychczas nie został określony charakter urzę­
dowy legio urzędnika, tak, że niewiadomo jeszaze 
czy miałby to bytć urzędnik Lamoebęryjaty, czy też 
równocześnie kontrolny i ew. w  jakim kierunku 
miałaby iść jego kontrola.

Paszporty mają kosztować 450 złotych
Poważne ogTaniczeaia w  wydawaniu paszpor tów ulgowych 1 zezwoleń na zbiorowe wycie­

czki okrętowe bez przymusu paszportowego.

Jak już donieśliśmy, w  najbliższym czasie ocze 
kiwane jest ogłoszenie r o.tpo rza/lze n i a o  podwyż­
ce cen paszportów zagranicznych. Norm alny pa­
szport kosztować będzie zasadniczo 400 złotych, 
do tego doliczona jednak zostanie —  postanowio­
no to w  ostatniej chwili —  kwota 50 złotych, jaką  
ściągać słę będzie na rzecz bezrobotnych.

Nastąpią też poważno ograniczenia w  w ydaw a­
niu paszportów ulgowych  

Celem zwiększenia kontroli nad wyjazdami oby 
wateli polskich zagranicę mają być wydane za­
rządzenia ograniczające silnie, wzgl. znoszące wo  
gólc zezwolenia, dane swego czasu różnym towa­
rzystwom okrętowym i biurom podróży na urzą­
dzanie zbiorowych wycieczek zagranicznych, bez 
przymusu paszportów i wiz. Tak tedy szereg okrę

to wy cli wycieczek zagranicznych, projektowanych 
jeszcze na rok bieżący, nie dojdzie do skutku.

Ostre zarządzenia paszportowe przypisują w  ko 
łach warszawskich inicjatywie wiccanln. Starzyń­
skiego i jego oszczędnościowej polityce. Tu Za­
znaczyć należy, że na podstawie zarząjftzoneij spe­
cjalnej statystyki ruchu zagranicznego, stwiendBO 
no, iż w  roku ubiegłym udizieloDO 90 tysiącom 
obywateli polskich paszporty zagraniczne. Jośłi 
wedle obliczeń min. skarbu każdy obywatel prze­
ciętnie pozostawił zagranicą 1.000 złotych, <o czy­
ni to ogółem sumę 90 mil jo nów złotych. N a  hik- 
sus takich Wydatków, zdaniem kół rządowych, 
Polska wobec obecnego aryzysu gospodarczego, 
pozwolić sobie nie może,

Epilog strajku generalnego w Krakowie
W poniedziałek rozpocznie się rozprawa przeciw 40 oskarżonym
W  poniedziałek, 23 hm. rozpocznie się w  Sądzie 

okręgowym karnym Rozprawa przeciw 40 aresztów a 
nym w  związtku z zajściami, jakie miały mieisce 
podczas strajku generalnefio w  dniu 16 marca br. 
Rozprawa tuczyć się -będzie praed sędzią Doelflinge- 
rem, na sali nr. 71 na dmrziem piętrze w  gmachu sa­
dowym.

Z powodu szczupłości miejsca wstęp na rozprawę 
będą mieli tylko mężowie zaufania oraz dziennika­

rze. Obronę prowadzić będzie 15 adwokatów krałsb- 
wtsktch, oskarżać będzie prokurator dr Szyguła. Z 
pomiędzy 40 oskarżonych 7 pnzebywa w  areszcie 
śledczym, reszta zaś odpowiadać cudnie z wotoef 
stopy.

Na tej rozprawie nie będzie odpowiadał areszto­
wany w  czasie strajku dr. Szumski, sdyż sprawa 
jego została wyłączona i pozostaje oa w  areszcie 
śledczym.

Tragiczne zderzenie na ul. Starowiślnej
Wczoraj przyiechuł wozem z Osiieka k. Myślenic, 

w  towarzystwie swoj żony tamtejszy gospodarz 
Wojciech Wicherek, Miał on do załatwienia sprawę 
siwego zaginionego syna. w  urzędującej od kiJSat dni 
komisji poborowej, w  Starostwie przy ul. Starowiśl­
ne).

Gdy Wicherek, bawiący poraź pierwszy w  Kraiko 
wie i meorjentaiacy się w  ruchu miejskim, zajechał 
przed Starostwo i wysiadł z wozu, nagle najechał

na niego samochód ciężarowy. Koła samochodu 
izimiażdżyly Wiclięrkowi klatkę piersiową. Na miej­
sce wypadku przybyło natychmiast pogotowie ra­
tunkowej które przewiozło ciężko rannego do szpi­
tala.

Straszny wypadek wywarł wstrząsające wrażenie 
na żonie Wicherka, która towarzyszyła mu w. po­
dróży.

—  POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ odbędzie się 
w e  wtoręk 26 bm. o godz. 18.30. Na porządku dtzien 
nym m. in. sprawozdania z działalności Komunalnej 
Kasy Oszczędności w Krakowie i w Podgórzu.

—  O STA TN I D Z IE Ń  W Y S T A W Y  G O TTI.IEBA . 
Z Muzeum Narodowego komunikują, iż przedłuża­
na dwukrotnie W ystaw a Obrazów  Maurycego 
Gottlieba otwarta będzie poraź ostatni dziś tj, 
w  niedzielę od godz. 10-ej do 14-ej.

Wspólne zwiedzanie wystawy obrazów w  Żyd. 
Łomu Akademickim (Przemyska 3), nrządza dznś 
e  godz 12 w  południe Stowarz. Solidarność Butę 
Brith.

—  N A G R O D A  N A U K O W A  M IA S T A  W A R S Z A ­
W Y  przyznana została profesorowi biol ogji i era- 
brjologji na wydziale lekarskim Uniw. Jagliell 
drow i Emilowi Godlewskiemu. Nagroda wynosi 
10000 zł. W  tym roku przyznano ja  kolejno przy­
rodnikowi- lekarzowi W  lalach poprzednich otrzy 
mywali ją wybitni prawnicy, humaniści iid.

—  U R O C ZY ST A  A K A D E M  JA  ku uczczeniu pięć 
dziesięcioleci a K am y im. MSanoWli skdego, Insty­
tut popierania nauki odbędzie sie w dniu dizsiej- 
'Z.ym. o godz 11-ej przedooł w Auli U n iw  Jag

--  RUDOLF SAMOILOW1CZ. znakomity nadać? 
polarny' dyrektor Instytutu Arktycznego w Lenin­
gradzie, gołc.ć będzie w Krakowie i staraniem Poi-

kiego Tow. Geolog, i Geog.r. wygłosi odczyt w  języ 
ku niemieckim we wtorek, dnia 26 bm. o Kod*. 7-ei 
w  saii lnst. Geosr., uJ. Grodzka 64. pt. „Ostathie 
badania arktyezne w ZSSR“.

—  C ZA SO W E  P O D W Y Ż S Z E N IE  O P Ł A T  R A - 
DJO FO NICZNYCR . N a  mocy zarządzenia Min 
Poczt i Telegrafów  z 20 bm. (Monitor Polski z 22 
bm,) wprowadzona zostaje od 1 maja br do 31 
marca 1933 dodatkowa opłata w  wysokości po 30 
groszy miesięcznic od każdego odbiornika radj#- 
fondezsnego.

—  SPISY OSÓB PO W O ŁAN YC H  DO SPR A W O ­
W A N IA  O BO W IĄZK Ó W  SĘDZIÓW  PRZYS1Ę- 
GŁYCH. Magistrat podaje dc wiadomości, że w  irtli 
bliższych dniach przystępuje do sporządzenia spisu 
osób powołanych do sprawowania obowiązków sę­
dziów przysięgłych.

Spisy te uskuteczniać będą Komisariaty Obwodo 
we. które też doręczą właścicielom realności druki 
potrzebno do wygotowania spisów. Druki t© maje 
właściciele realności w  myśl pouczenia zatnieseczo 
mego tu druku dokładnie we wszystkich rubrykach 
wypełnić i natychmiast zwrócić do Komisariatu Ob­
wodowego.

— KREDYT NA INWESTYCJE W  G A Z Ó W '
A' Magistracie odbyło się pod przewodnictwem r 
cy Malkiewicza i w obecności wiceprezydenta D>
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fosfedzatni© ixotn I r  nwraw Gazowni miefsUe}. De 
fctórem u cli wal mm kredyt na inwestycje w  sieci w  
k l ocie Zl. 95.000. Roboty zastana raz joczę& w  naj 
Niższym  czasie.

— WAGON SYP/ALNY KRAKÓW — ZAKOPA­
NE. Dyrekcja Okręy>wa Kolei Państwowych ko- 
,jnun kuje: „Z  dniem 23 hm. wprowadza się pono­
wnie kurs wagonu I/II kl z miejscami sypialne 
rni między Krakowem a Zakopanem w  poc. Nr. 
6115 z powrotem w  poc. Nr. 6116/1213. Odjazd 
z Krakowa codziennie o  godz 23 min. 55, z Za­
kopanego o g-udz. 1-ej. Bo raz pierwszy odejazie 
wagon z miejscami sypialnemi z Krakowa w  so­
bole 23 bm., z Zakopanego w  nocy z niedzieli 24 
na poniedziałek 25 bm.*'

— POPARZONY PHU.EZ ŻONĘ. Nocy onegdaj- 
Sz-ei zgłosił się na pogotowie ratunkowe Seweryn 
iW ójcik (lat 31), mechank, zam. przy nl. Rzeźniczej 
1. 29 który został oblany ukropetn pnzez żonę swą 
i J-ei kochanka. Doznał on poparzeń szyb. eto wy i 
twarzy 1. i II, stopnia.

— ZAMACH SAMOBÓJCZY. Na plantach, obok 
U. Podza.nczę, targnęła na swe życic, przez wypi 
:ie lysolu, Zofja Machota (lat 28) z Podgórskie) Wo 
fi k. Tarnowa. W stanie ciężkim przewiozło ją pogo 
towie ratunkowe do szpitala

— POTRĄ, CONY PRZEZ SAMOCHÓD został na 
,ogu ul. Starowiślnej i Miodowej Adam Batlarz 
Jat 21), pomocnik szewsk,. zam. przy ul. Krakusa 23. 
Doznał on ogólnych obrażeń.

— AWANTUN1CZY KRÓL. Jan Król (lat 36) 
robotnik, został aresztowany za gwałtowne tar­
gnięcie się na posterunkowego policji, kióry go 
chciał wyprowadzić ze sklepu naskutek żebractwa

— NIEMIŁA W R Ó ŻB A . Do mieszkania Broni­
sławy Król zam przy uł Mostowej 2, przyszła 
cyga^ika i podcau- wróżenia wyciągnęła jaj z kie­
szeni chusteczkę, w  której znajdowała uię ślub­
na obrączka wartości 25 zł Cyganka zbiegła w  
■niewiadomym kierunku.
1 — DW A RÓWERY. Samuelowi Klingerowie 
■kradł nieznany sprawca z garażu przy ul Legjo 
rów  6, rower marki „A ldon" wart. 160 *1 i trąb­
kę sygnałową wart. 5 zl. Podobny los spotkał Ja­
na Putnię któremu skradziono z ganku domu 
przy ul Grodzkiej 13, rower wart 200 z ł

 ego—
D Y W A N Y . C E R ATY, L INO LEU M  

A. N u S o B A lM , LiIE i l A  45.

. — ZFBRAKIE TOWARZYSKIE L  T. G. odbędzie 
idę dziś, w niedzielę dnia 24 b. m o godz. 8-,„e j wle- 
•tór w Ż. T. G.

— CO TO SA PIEGI? Najnowsze badania wyka­
zały. że pieg. powstają wskutek nieregularnego na­
gromadzenia się pigmentu (barwika skóry). Tylko 
przez regtnarne stosowanie k~emu i mydlą Leschni- 
tzera usunąć można w zunebiosc. i.iem.łe skutki 
iłoftca letniego bez obawy przed niepo :ą tai cmi son.- 
łkam: liboczmemi. #36

 o§j——
—  NADZWYCZAJNE W ALNE ZGROMADZĘ 

N IE  „OGNISK 1 PRACY * W  poniedziałek i  na- 
fja br. o godz. 7-mej wiecz. w sali Slow „Solidar­
ność" przy ul. Zielonej 10, 1 p. Nadzw ycza '■« 
iWałne i  jromadz)>u z porządkiem dziennym 1) 
(Zatwierdzenie fuzji fundacji im. S Uomotia Li 
blipga z Ogniskiem Pracy. 2) Zmiana statutu. 3) 
Powołanie do życia Komitetu budowy. 4) Fwm- 
tualja. Uprasza się PP członków Towarzystwa 
o  niezawodne i punkutalne pazybjcle. W razie 
braku statutem przewidzianego kompletu W alnj 
Zgroma<tzer,ie odbędzie się o  godz 730 bez w. ;!ą 
dii na ilość członków. — Zarząd

 O---------
— STARANIEM ORG. CEIREI MI ZR A CHI od­

będzie się dziś zwiedzenie wystawy artysty M 
Gottlieba w Muzeum Narodowein. Zbiórka o godz 
10‘30 przed Sukiennicami. Goście mile widziani.

Waraąawa, 23 4 PA T  Akcje: Bank Polski 79, 
Lilpop 15. Pożyczki: i  p or dolarowa 49, 19.25, 
7 proc. stabilizacyjna 52 87, 59 53. 10 proc. kolejo­
wa 101, Listy zast BGK bez zmiun^.

Wninty: Dolar 888 1 pół, 8.90 i poł, 8.86 i pół 
D«wiry: UOańik 174 70,17513, 17427 Undyn (33 40 
33.36). 3355. 33.21, Nawy Jork S 004, 8 7 1, 8884, 
telegr 3909, 8 929 8 889, Paryż 3509, 3918, 35, 
Praga 2687, 26.43 26.31 Szwajcarja 173.05, 17348f 
172 62, Włochy 45 85, <10.08, 45.62, Berlin pnrw 
21160.

Poznuńika giełda ,*hojov. a z dnia 23 4. 1932. 
Ceny orjentacyjne: ż jto  27 i trzv czw. do 28, psze 
uica 28 i jednać *w do 28 i pół Reszta bez zmian 
Usposobienie ipofcanje.

Zurych 28. 4 PAT. Paryż 2029 i trzy czw . lon- 
dyn 19 28, Now y Jork 515 i je-lna czw Belg,a 
7215. Włochy 26.50, Berlin 122.25. Praga 152S. 
Warszawa 5775, Bukareszt 307

Bilans banku M a k ie m
.Warszawa. 23- 4. PAT. Bilans Banku Polskie 

go za drugą dekadę Kwietnia br. wykazuje za­
pas złota 574.263.000 zl.. t> o 699.000 zł. więcej, 
niż w  poprzedniej dekadzie. Pieniądze i należno 
ści zagraniczne zaliczone do pokrycia ZT.miejszy 
ły  się o 12-982.000 d>u sumy 51.409.000 zł. Rów­
nież i niezaliczone do pokrycia zmniejszyły się 
o 271-000 do 115-840 00^ zł. Portfel wekslowy 
zmalał o 25.609.000 i wynosi 603.880000 zł. Po 
życzki zastawowe wykazują spadek o 2 176000 
do 112-837-000 zł. inne aktywa wynoszą kwo­
tę 137-143.000 zL  tj. o 1 003000 v  ięcej. niż w  
poprzedniej dekadzie. W  pasywach pozycja na 
tychmias* płatnych zobowiązań zmniejszyła się
0 4.92S C00 zł. do 192936.000 zł. Obieg biletów 
bankowych wykazuje spadek o 43.i28.000 zł. 
do 1.057.576 000 zł.

Stosunek procentowy pokrycia obiegu bile­
tów i natychmiast płatnych zobowiązańe Banku 
doznał dalszej poprawy i wynosi wyłącznie zło 
tern 4592 proc- pokryci* kruszcowo walutow* 
50-03 proc., wreszede pokrycie złotem samego tył 
ko onietu biletów bankowych wynosi 54.3 proc. 
Stopa dyskontowa Banku 7 1/2 proc., lombard3 
wa 8 K2 proc.

W yrok ui procesie komunistycznym 
w Lw o w ie

(Telefonem od naszego korespondenta)
Lw ów . 23. 4. (Teit) Dziś, o godz. 1.30 popołud 

niu zapaał werdykt i w yrok w  sensacyjnym 
procesie przeciwko 15 komunistom, który od 3 
tygodni toczył się przed lwowskim  Trybuna­
łem przysięgłych. Na mocy werdyktu przysię­
głych skazani zcstalr: Umschweu na 4 lata 
więzienia, Herbst na 3 lata. Jaeckel i Lew in  po 
2 lata. Knoll i Szajan po półtora roku, S W erów  
na na 13 miesięcy, Pałturaj aa rok ciężkiego 
w ięziena  Przysięgli uniewinnili oskarżonych 
Lew ickiego, obu Mand.ów, Luttmana, L pbe- 
wohla i Gaya- Wszystkim  z  wyjątkiem Herbsta
1 Kuolla zalicziGuo ave»zt śledczy-

O zn a czyć  należy, iż werdykt sędziów  orzy-
sięgłych uniewinnił w szj stKich skarżonych o  
zbrodnię współudziału w  zamordowaniu nieja­
kiego Wolfenhauta, konfidenta polici' politycz­
nej, którego komuniści mieli „sprzątnąć'1, a nato 
miast w szyscy skazani zostali 7  par 58 (zdrada 
główna) i 65 (zakłócenie spokoju publicznego). 
W szyscy  oskarżeni bronili się przed sądem w  
ten sposób, że przyznanie się ich dc w iny w  
sprawie zamordowania Wolfenhauta zostąłc na 
nich wymuszone w  śledź, wie policymem.

Jutio sla-hie przed sidem 
Gorgonowa

1 wów. 23. 4. (Teit) Zgodnie i  naszą zapow ie­
dzią rozpoczyna się w  poniedziałek sensacyjny 
proces GorgonoweJ. Rozprawa w yw oła ła  we 
Lw ow ie  olbrzym i* zainteresowanie W szystkie 
bilety wstępu na rozprawę zostały w  ciągu 
krótkiego czasu rozchwstane. Do dnia dzisiejsze 
go prokurator apelacyjny p- Dębicki nte odpo­
wiedział na pismo, wystosowane do niego przex 
adwokata dra A zera z  prośbą o  przeniesienie 
rozpraw y do nozalwowskiego sądu Nie mega 
wobec togo wątpliwości, że proces odbędzie 
sdę w e Lwow ie, względnie też w  Brzuchciw ­
cach. dokąd uda się Trybunał ńje-fytko dla prze 
prowadzenia w izji lokalnej, ale i części procesu 
Rozprawa roztp!sara jest na 5 dni, poTrwa Jednak 
dłużej.

JAKU BĘDZIE POGODA!
Warszawa. 23. 4. (Sin) Prawdopodobny prze­

bieg pogody na niedzielę 24 bm-: W yżyna  ma­
łopolska, Śląsk, Podhale • Ta try 1 Małopolska 
wschodnia: Rankiem mgllsso. miejscami chmur 
no.- W  ciągu dnia pogody słoneczna- o  zaohmu 
rżeniu umiarkowanym Po chłodn*. nocy w  cią 
gu dnia ocieplenie. Słabe w iatry południowe lub 
cisza _________________________________

Warszawa. 23 4. (Sin) W dniu dzsiejszym  
odbył się w  W arszaw ie walny zaazd związku 
uzdrowisk polskich. Zjazd ten m. in. poświęoony 
był walce z  wyjazdem  do uzdrowisk za granicz 
nych-

Laborator)i.m  Bakteriokkiezne  
1 Analiz Lekarskich  

S T A C J A  W A S S E R M A N N A

Bakterjolcra Państwowego Zakładu Higieny

Krakóu/, Aleje Słowackiego i 6 . T t t . 5 L  aa
(u wylotu ul. Długiej. Przystanek tramwaju Nr 3)

Prym ar-nsz oda z. p o ło ir  szpitala Iw . Larazaa. 
P ro fe tJ i Państw. S zkoły  pokoźnycT

Dr. Ada Markowa
powróciła l grdygaje. ioa

r
A D O L F  ED ER

Kraków, pl. DomiutlkaóskJ 2
skład komisowy fabryki surma

S .T U D E N D H A T  ju n. B IE L S K O - B ir L A
rok założenia 1889 741 rok założenia 1389

poleca na sezon wiosenny i letni najno­
wsze materjały po cenach fabiycznyeb.

*
i
t
l
9
Z

JWPanu Drowi Kazimierzowi Karrclusowi
prymarniszowi Szpitala OO. Bonifratrów w  Krako­
wie, oraz Jego Asyctenfom Drowi Chrzanowsklema 
1 Drowi Wodziżance za bezintęiesowme : szczęśliwo 
przeprowadzenie operacji oczu., jako tez oraciszKoni 
Ksaweremu i Eligiuszowi za troskliwą opiekę skła-' 
dam na te,i drodze serdecznie podzięłrowame i JBóg 
“ P' *“ • Saal Nussnaam.

Audycie iydowskłe w radjo
KONCERT MUZYKI ŻYDOWSKIEJ.

Jutro w  poniedziałek, 25 b. m. o godz. 20*15 trans­
mituje radiostacja warszawska koncert mut-yki ży­
dowskie). V 7yKo<nawcy: Chór warszawskiej WieJkięi 
Synagogi im. Notyka pod dyr. A. Dawidowjcza, nad- 
kantor H. Bornstein (tenor) i S. Lichtermann-Dawi- 
dowiicz (ako-r„.p.). W  programie: Utwory liturgiczne: 
D. Nowakowski: 1) Sobotnia modlitwa poranna
„MimKomoho1*. 2) Fragment z pie&i; nad pieśniami 
.„Koi Doudi“, b) Noumbourg: Sobotnia modlitwa wie 
czorna .,Yv eszomru", c) Melodie starohebrajskje 
.^Mche Feszu** w opr. A. Duwidowicza —  odśpiewa 
p. Bernstein z tow. chóru. 2) D. Nowakowski: Modli­
twa dnia sądnego „Ki am amecho“ — odśpiewa chór. 
3 a) D. Nowakowski: Tow. 1‘hodoi, b) A. Bnrnstein: 
Modlitwa sobotnia „Ismach Mosze" —  Jdspięwa p. 
3omst i<n z tow. chóru. II. MelodJe ludowe: 1) A  
Dawidowicz Kantata wschodnia „Bar Jocliai" (meł. 
lud.) —  odśpiewa ohór. 2 al „Oso Boket*' w  opr. I, 
Engela, b) Pieśń w opr. ..Pincroka, c) Pieśń P »śn j- 
rza Króla Dawida w  opr Almana. d) W  Juchoara w  
opr. H, Bomsteina — odśp,ewa p. Bornstein.

Koncert muzyki żydowskiej, nadany prze2 rozgło 
śnię warszawską, fiansmitowany będzie przez wsry  
stkie stacje polskie, z wyjątkiem Poznania

CIEKAWY ODCZYT HISTORYCZNY.

Przed mikrofonem radiostacji lwowskiej wygłosi 
jutre w  poniedziałek 25 b. m. o godz. 19‘3C Dr. J- 
Schail ciekawy odczyt historyozey na temat „Życie

kultura żydowska w Polsce przedrozbiorowej**

REPERTUAR K INO TEATRÓ W
ADRIA: „Białe noce" (Laura La Plante).
A P O L L O  Czarujący chiopiec * (H  >ory Garat, 

Mac Lemonmier)
B A G A T E L a  „Tajemnica seKreta^ki'*.
DOM Ż O Ł N IE R Z A  PO LSK IEGO : „Mocny czło­

w iek" (o  6 i 8-mej)
SŁO NCE: „Wszystko za piei,iądzt * (Em il Jan- 

clngsj
S ZT U K A : „Błędne ognie" (Sofja Buzun).
OCIECF A: „S zarga j- Eżkress" (Marlena Die 

trl''*i)
W A N D Ą : , Meksykanka".
M U ZE U M : „Gwazida Wsphodu „Ben AJ? (R a ­

mon Novarro  i Kathleen Key). .

Praga 25. 4. (R )  W  pobliżu Pragi zderzył się 
autobus z Wozem ciężarowym, wskutek czego 4 
osoby lostały zabite, a 12 podróżnych odniosło 

ciężkie rany.
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Połączenia kolejowe Krakowa z  Podhalem
w nowym rozkładzie jazdy

Propaga ndysta
Na linji Kraków— Zakopani* znii.iny w now\m  

rozkładzie kolejowym są zuuczee. U.ueliumia się 
na tej linji nową pan; pociągów' osobowych lek­
kiego typu. przyezem c/as przejazdu z Zakopane­
go oo Krakowa wynosi 4.15 godz zaś / Krakowa  
do Zakopanego 4.X g.

Pociąg ten odjedse z Zakopanego o godz. C-tej 
rano i przyjedzie do Krakowa o g. 10,15. gdzie po 
15 min, uzyska połączenie bezpośrednie 7, pocią­
giem osobowym  do W arszawy (Jzyskujo również 
korzystne połączenie do Poznania, Wiod.i.a, P ra ­
gi i  Budapesztu nowym pociągiem pospiesznym, 
odjecbdżaiiącym o  godz. 11,33.

W  kierunku Zakopanego odj.cdzie podng lekkie­
go typa o  godz. 10,15, w  bezpośrednim połączę-' 
niu od pociągu posp. z  W iednii, Pragi, Budape­
sztu, Berlina, W rocław ia i Bytomia, oraz pociągu 
osobowego z W arszawy. Czas przejadu z Wiednia 
do 7al opanego przez Kraków wyniesie lylko 
13,35 godz.

Zakopane uzyska również dogodne połączenie 
W odzoide ijtai n z  południową częścią Tatr i Sło- 
Waczyzną, oraz z Budapesztem' 1 Jugosław ją przez 
Zwardoń Przy  odjaździe z  Zakopanego o  godz 
8,15, przyjedzie się do Budapesztu o  godz. 23,28, 
do Belgradu nazajutrz wcześniej rano.

Pomiędzy Krakowem  a W adowicam i przez 
Kaiiwarję uruchomi saę dwie pary podągow  pod­
miejskich, kursujących całorocznie. Pierwszy po­
ciąg wyjedzie 7. K rakow a o g. 7.15 i przyjedzie do 
K alw arji o  godz. 8,55 a do W adow ic o godz. 9,46, 
Tyyjtazm z W adowic o godz. I2 .li, z K alw arji o 
godz. 13-tej i przyjtdzie do Krakowa o godz. 14.20- 
Drugi pociąg wyjedzie z Krakowa o godz. 14 10 i 
przyjedzie do K alw arji 10,08, a oo W adowic 16,50, 
irdjedzie z W adow ic o godz. 19)15, z K alw arji o 
grdz. 20.15 i przyjedzie do Krakowa o godz. 21,35. 
Pociągi te przeznaczone są dla komunikacji pod- 
n iejskiej i odciążenia przepełnionych w  lecie po­
ciągów zakopiańskich.

t  ruchomi-inie tych pociągów dało możność nie­
znacznego snreceoia czasów odjazoow pociągów  
zakopiańskich, które nie będą już zatrzymywały 
się na przystankach i małych stacjach, g iy ż  ich

Curie Skłodowska przybywa 
do Polski

Warszawa. 22. 4. PAT- Prasa podaje, iż przy 
być ma do W arszaw y p. Maria Cut ie-SOcłodo- 
wska- Prawdopodobnie tow arzyszyć jej będzie 
jedna z  jej córek. Przy jazd  w ielkiej uczonej ro  
zostaje w  związku z uroczystą inauguracją In­
stytutu Rodowego jej imienia, która o  'będzie się 
w  W arszaw ie w  miesiąitc. maju- Pani CurK-Skło 
dowskiej tow arzyszyć ma również prof Regand. 
jeden z najwybitniejszych specjalistów w  dzie­
dzinie terapji raka.

Podzietcow* nie Ukraińców 
dla Hussoliniego

Warszawa. 23. 4. (N ) P rzyw ódca organtzacyi 
•lkrajnstKich pułk. Konowałec wystosował do 
M ussoljtiego telegram, w  którym w yraża w  i- 
tnieniu Ukra ńców podziękowanie za powzięcie 
przez W ielką Radę Faszystowską rezolucji cod 
nosizącej konieczność dokonania rewizji trakta­
tów  pokojowych. Ukraińcy spodziewają się. że 
zainicjowana przez faszystów  polityka rew :zji 
traktatów pokojowych, uwzględni także plany 
ukraińskie w  kierunku uzyskania państwa samo 
dzielnego

Charakterystyczuem jest że organizacje na­
cjonalistów ukraińskich w innych krajach, w y ­
stosowały analogiczne telegramy do Mussołinie 
go. Również Ukraińcy zamieszkali w  Rzymie, 
wysłali specjalny memorjał do Mitssoliniego. w  
kótrym noruszają zagadnienia ukrańiskie

SfitirawfskP sfpnpir Ziedn. 
u obec sotrirtóu’ — bez zmłen

Waszyngton 23. 4. Na interwencie r*rzy- 
wódcy frakcji demokratycznej senatora Ro- 
htnsohna w  -prawic uznania Rosji sowieckiej, 
leżącego w  interesie handlu amerykańskiego, 
departament stanu odpowiedział, że warunki, 
postawione w rotu 1922 przez sekretarza sia­
nu Hughesa. pozosta ją nndaj w  mocy. Stano­
wisko rządu amerykańskiego w  stosunku do 
Rosji sow. pozotaje w  dalszym ciągu bez 
zmiany.

poPi zeby komunikacyjne zaspokoją pociągi pod- 
micjokie- Ograniczenie posloi nie odnosi się do 
przysłaniał K raków  — Podgórze, gdzie ruch oso- 
bowy i bagażowy josl silny.

W lozklmlzie iyin staraiło się również o udo­
godnię!,,e komunikacj. Zakopanego z Nowym Są­
czem i Krynicą. Pociąg lekkiego typu, któ.y bę­
dzie odjeżdżał 7, Zakopanego o godz. 6-tej rano, 
u?yska w  Chabówce bezpośrednie połączeni© cało­
roczne do Nowego Sącza, gdzie przyj, o  i0,C5 a w  
sezonie letnim i do Krynicy, gdzie przyj, o  12,15. 
Pociąg pesp. odjeżdżający z Zakopanego o  godz 
13,10 uzyska również w  Chcbówo. bezpośredni 2 
połączenie do Now ego Sącza, gdzie przyjedzie o  
godz. 22,00. Nocne iroJączenie Zakopanego z N o ­
wym Sączem —  a w  lecie i świątecznym ojeresesn 
zimy i z krynicą zachowano. Odjazd z Zakopane­
go  o  gt-dz. 0,10, przyjazd do Krynicy 8,‘(0. do N o ­
wego Sącza o godz. 6,30. W  kierunku odwrotnym  
odjed.zic się z Krynicy o godz. 17,20 w  sezonie 
letnim, a z Nowego Sącza całoroczni© o  godz. 
19.15 i przyjadzie do Zakopanego o godz. 23,45. 
Przy odjeżdzie z Nowego Sącza o godz. 7,30 przy­
jedzie się do Zakopanego o godz. 13,00, przy o- 
djeździe o godz. 16,15, przyjedzie się do Zakopa­
nego o godz. 21.28.

Poprawiono również połączenie N. Sącza i Ja­
sła z Krakowem, przez uruchomienie nowej pary  
pociągów przyspieszonych lekkiego typu. Przy  
odieżdz/n; z Jasia o  godz. 0,10. 7, Nowego Sącza
0,40 (z  połącz©niem od Lim anowy i Piwnicznej) 
przyjedzic się do Krakowa o godiz. 1040. Przy  o- 
djeżdzie z Krakowa o godz. 18.20 pociągiem bez­
pośrednim, lub o godz. 19,03 ]>oc. posp, przyjedzie 
sic do Nowego Sącza o godz. 22.25, a do Jasia o 
godz. 22.50.

N ow y rozkład jazdy daje także dogodną w ie­
czorną komunikację wszystkich miejscowości 
między Chabówką a Nowym Sączem z Krakowem, 
przez to, że pociąg Nr. 1216 odjeżdżający <■ N o ­
wego Sącza o godz. 10,15 uzyskuje w Chabówce 
poiączenie do codziennego pociągu pospiesznego 
go Krakowa, pi zyjtżdżającego tu o godz. 22,10.

S fr m n a  Katastrofa moto­
cyklowa na G. Śląsku

Katowice. 23. 4. PAT- Dziiś popołudniu wyda­
rzyła się na szosie między Królewską Hutą a 
Katowicami straszna katastrofa motocyklowa, 
której ofiarą iptadł zastępca naczelnika wydziału 
bczipicczcustwa śląskiego urzędu wojewódzkie­
go Jan Pod gór sk1 W racał 0 1 1 motocyklem z. 
Królewskiej Huty do Ka*owic. W  pobliżu miej­
scowości Dębie w cłtwili wymijania autobusu 
zepsuł się motor motocyklu, motocykl zarzucił 
‘ jadący został wyrzucony w powietrze, a przy 
upadku uderzył głową o kamienie, doznając pę 
knlęcla czaszki. Śmierć nastąpiła natychmiast. 
Zwłoki przewieziono, do kostnicy miejskiej.

„Nie krytykować i nie oddawać s;ę 
pesymizmowi!*4 •••

Genewa. 23- 4, F A T . Dziś odbyło się .śniada­
nie. wydane Drzez Związek dziennikarzy akre­
dytowanych przy Lidze Narodów z okazji kon­
ferencji rozbrojeniowej. P rzy  stok honorowym 
zasiedl!i m. in-: MacDonald. sir John Simon- mini 
ster Zaleski, Grand i, Paul Boncour i w ielu in­
nych głównych delegatów na konferencję roz­
brojeniową. W ygłoszono szereg mów. jednak 
m ów cy w  dowcipnej formie uchylali się naogół 
od poruszania drażliwych tematów politycz- 
ttvch. ograniczając się do wezwania prasy, aby 
nie krytykowała powolności prac konf-erener i 
r.ie oddawała się pesymizmowi.

Przewodnicząc* h r n g r m  intiyiskiego 
sfc*tona na rok wiezieni*

Londyn 23- 4- (L )  Znana poetka indyjska 
Satojini Naidu, pełniąca chw ilowo funkcję 
przewodniczącego kongresu indyjskiego, aresz 
iowana wczoraj w Bombaju za wydalenie s'? 
z miasta mimo zakazu policyjnego, została ska 
zana dziś na rok wiezienia. W  Nowem Delhi 
a|esztowanv został Ma’.avija. najpoważniejszy 
kandvdat na przewodniczącego kongresu indyj 
skiego. Aresztowani1* nadąpiło za niezastosowa 
Ule się do zakazu przyjazdu do Delhi

do akw iiowania abonentów*, Inteligentny, zdol­
ny i ruchl wy, znajdzie zaraz zajęcie. Zgłoszę-, 
nia z  podaniem warunków pod ,.Propagandy-.. 
sta“ do Biura F. SłaUera Kraków, lijn ck  gh 
3ó82x

Żydowskie muzeum narodowe
Jak już donosiliśmy*, dokonano niedawna w 

T e l A w iw ie  otwarcia żyd ów  ‘kiego Muzeum Ną. 
rodowego. Muzeum mieści się w podarowanej 
na ten cel w illi Dizęnhofa i zawiera już wcale 
pokaźny ilość obrazów najwybitniejszych m a­
larzy żydowskich, w kilkunastu salach.

W  związku z ot warciem tego muzeum pro­
ponuje tow. dr. I. Scliwa.zbart na łamach 

Chw ili", b y  na podobieństwo Towarzystw 
P .zy ja c ió ł Uniwersytetu Heb/a.sKięgo, po­

wstały wę wszystkich centrach żydowskich T o  
warzystwa Przyjaciół Muzeum Narodowego w  
Tel Awiw-ię.

Sanerweiii o orlatuiej fakiie 
Kreugera

Jules Sauerwedn, byty naczelny publicysta 
,-Malin", znajduje się obecnie w  Sztokholmu, 
gdzie przeprowadza ankietę na temat o śmierci 
Ivara Kreugera. Na podstawie in-fom acyj ze 
branych na miejscu, ogłasza Sauerweiu w  „Pa  
ris Soir“  artykuł o pełnych napięcia diam aty- 
czntgo rokowaniach, jakie Kreuger prowadził 
w  Ameryce ze swym i amerykańskimi w ierzy­
cielami. —  —

Ivar Kreuger chciał dokonać sw^go osćainu. 
go i największego ,Coup“ , ale natrafił na god­
nego siebie partnera w  u sobie pułkownika B la- 
ne‘a, dy ektora International Telegranh CompŁ 
ny. Blane oświadczył Kęęugesowi krótko i w ę- 
złowato: ,,Mamy akcepty fu m y Ericsson na 111 
m iljonów  dolarów. Teraz dowiadi jem y się, że 
bilans tej firm y zawiera pozycje baidzi pro-- 
hle.nulyczne przedstawiające wartość 27 miljc- 
nów dolarów. Dowiedzieliśmy się tęż, że akcje 
które nam pan cedował, nie dają tram wedle 
prawa szwedzkiego żadnej kontroli nad firmę, 
Ericssona. Poinform owaliśm y o  wsł,y»tkiem £, 
Morgana. Pan, panię Kreuger, tak długo ule « -  
puści na w  go kraju, dopóki nie j>orozumi< się 
pan z Morganem co d.> wysokości oc szkodowt 
nia( które nam się należy".

Kreuger nap różu o protestował. Rokowania 
trw ałe tygodnianu calem t W ołano lekarzj 

dla zbadania stanu umysłowego Kreugera. U.i 
Morgana dochodziło do scen dramatycznych. 
Morgan otrzym ał wprawdzie od Kreugera pi­
semne przyznanie sic da w iny i wszystkie gw a­
rancje, jakich oo Kreugera sie domagał, ale 
Kreuger jest od togo czasu człowiekiem złama­
nym, którego nazwać już można żyw ym  tru­
pem. —

('.los śmiertelny zadało mu njoratorjum pr* 
zydenta Hoovern, które dla Kreugera l»yło usta 
tec-znem przypieczętowaniem jego bankmetwa. 

— ufco—

W  K A S IE  T E a IR U  14 PoNGti I  130 JA.1
Teatrom węgiersicim. jak wogóle zreztą tea­

trom wszędzie na świede, haniebnie si? powo 
dzi- Onegd. j ogłosiła prasa budapeszteńska e)te 
kawy obrazek ilustrujący tragiczną wprost sy­
tuację węgierskich JeaLów prowincjonalnych- 
Do miasteczka Sza jol przybył teatr wędrowny: 
który wystaw ił jakiś dramat współczesny doś.ć 
znanego autora węgierskiego W  kasie pc- roz­
poczęciu przedstawienia było 14 pongó i 130 
ja jt tak, że na każdego artystę wypadło jeden 
póngó i 14 jaj.

 ofK-----
CZECHOSŁOW ACJA P R Z E PR O W A D ZA  

REFORM Ę SĄDU PR ZYS IĘ G ŁYC H
Czechosłowackie ministerstwo sprawiedFwoś 

ci opracowało projetet teform y sądów przysię­
głych w  Czechosłowacik W edle tego projektu, 
m ają przysiąg1: nietylko decydować o winie,
lecz też i o wymiar/*- knry. Kompetencje pre 
z y d e n ta  w sprawie zatwierdzania wyrokó^ 
śm ie r c i  alboteż ich przemiany na wlęzłęn
m ają ulec znacznemu ograniczeniu-
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W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE
„Unji Kredytowej" Spółdzielni z ogr- odpow. 

w Krtkowio 

odbędzie się we czwartek dnia 5 maja 1932, o 
godzinie ib-tej przedpołudniom, w  Dhirze adwo­
kata Dra Zygmurua Aronsohna w  Krakowi®. 
Piać W  W. Świętych 11 w  Krakowi®, z  następu­
jącym porządkiem dziennym: Sprawozdanie li­
kwidatorów. udzielenie likwidatorom absoluto­
rium 7. likwidacji oraz wykreślenie firmy z re­
je :: handlowego. 1042kr

Lz likw idatorów . Dr. Juda Zimmermann mp.

P A N IF  e le gan ckie
«  » »  l w i  L a  v , oszczędne kupują

aiświeisze r,<-“ najkorzystniej
a największym iabi. składzie kapeluszy

3. U iE K E F , Hiakow, Sfradom S

MA | Bardzo wiele kobiet cierpi na
R w D I C I  ■ S obeiwanie wnętrzrości, które
następuje zwykle po potopach, z ciężkiej pracy, z dźwi­
gali' ■ ' z wielo innych przyczyn. Otóż kobieta nieza­
wodnie będzA zdrową chętna do życia i pracy, jeżeli 
sprowadzi specjalny bandaż przeciw oberwaniu wnętrz­
ności Przy zamówień a należy podać miarę w centl- 

ja.f rs b (lub nitką) 1. w pasie, 2. woaoto ] rzez brzuob, 
8 wokoło podbrzusza, .alej wxrc.it (aieki. w/soki lub

i często nawet oczn, Lól w krzyżach, plecach, i pc 
łopatkami, ból w podbi.u -u lab w pachwinie, ból 
nogi jednej lub obu nóg itd. Wszystko dokładnie opl- 
Zad i z całem zanfaniem sprowadzić bandaż czyli spe­
cjalny pas orznszny na gutrach, ssonstruow any i uzu­
pełniony jdpowiednlą pelotą Btosownie do roazaju 
uolaglżwości. Gęba od 25 do 40 Z*. o a. dzwyczajnej 
kotarinikcji c « t  znacznie wyżasa. W dolegliwościach 
i chorobach z puWwuU wewnętrznego obniżeniu czyli 
wbwwania żołądka, kisz.k macicy i nerki, żadne lekai- 
„t.-r. nie pomagają lecz tylko chwilowo uśmierzają cier­
pienia. Tc też jedynem lebaiatwen. prócz operacji jesl 
Zastosowania bandaża, nabytego u specjalisty bandażysty 

M. L . P o laczek  ■  S g m b ó m  N r. 84.
R O w n io ł i dla M ę lo a Y ia  doslaroaa  uią •p c e ja la *  pafty p rzsc lw  obnl- 
AaaJu ia lą d k a , nark l i ialit. B a o d i la  p n a p a k lin o w c  z io p a ( ia ]ą c a  
■ a jw ię k tz e  1 z ia la n a J *  ro p ta ry  pępka, b iaa cb a , uda pachw iny i o - 
p ad iilę ta j ju t  w  4 ó t. P od caocb y  g u a o w a  p n a a iw  iy iakfam  i puah- 
a ię a io w  n óg . k u ca n i k i gu m ow a  d la o s łab ion y  cb na p^afaarz m ę l-  
•ayan  i k o  b lat da  a ly a ia  w  caaaie ahoda, p ra cy , p od ro ży  i w  « s a a lf  
•pan ią . P ro a to - tn y m a a ta  i karak tory  p n a a iw  zga rb ien ia  i akrzy- 
w lan i a k rę go s iep a . P ro ta sy  aaluaana n og i i ręea  dla am p u low aoyeb .

Nowoczesna farbowania włosów przez zwykle mycie

ORIEHI-HENNA-SIIANIPOONEM
10 kolorów, od jaunego blond do czarnego, a. tam 
m odne kolory: złote olona, tycjan i mahoń. v. szędzia 
do nabycia. Któ>  chce mieć piękne Włoży, niech naddle 

2-— zł. w znaczkai n i poda kolor.
Gen. Prze dat. na lolskę: 967m

r  A . B O G A C Z , b y d go izc z , D w o rco w a  14.
P a  trw ałego fa rb ow an ia  b rw i . m  po lecam  .M a ja * , d o  odbar- 

w ian ia  lub pojażni*Q<a w łoaów  Rosa*H anna .

i\a|ts.i&sza I najmodniejsza 
Wypożyczalnia książek

„EUROPEJSKA"
w Krakowie, przy ul. Grodzkiej 33

pożycza już wszelkie nowości pol- 
-kie, niemieckie i fruncusk < za niską 

opłatą miesięczną

2 ł  1 * 5 0  b e z  k e i c c l f
K ażdą  książkę można u nas otrzymać 
Sprowadzamy na nasz koszt każdą 

żądaną książkę

WOLNE POSADY

D ro gerjt . — poczukjje 
praktykanta z dobrego do­
mu z ukończoną 4-tą wzgl. 
6-tą klasą gimnazjalną—  
Oferty pod „Praktykant* 
do Biura ogłoszeń Roth, 
Tomasza 15. 104!i

POSHD POS7UKTJ.fi

O brońca w  sp raw ach  
karnych , rutyncwany, 
zdolny, mogący samodziel­
nie prowadzić kancelarję 
obejmie posadę lub zastęp 
stwo kancelarji adwolac 
kiei — albo pizystąpi do 
spółki. — Zgło-^ania pod 
„Obrońca* do Biura Stat- 
tara, Kraków. Rynek 8.

1043

Żarow K f p .zep a ion e
przyjmujemy do naprawy 
i wymieniamy na fcbrycz 
nic nowe za dopłatą. — 
„T e c h m a a " Kraków, 
dawniej „Triumf — Kra 
ków. Floriańska 7. Tolef. 
137-u3. 1060

NAPRAW A dywanów 
kilimów: „Dywan", Tkai 
nia D.fwanów. Kilimów, 
K.aków— Podgórze, ul. 
Kingł 9, Toleioo 116-0?.

120m

SPRZEDAŻ

RÓŻNE

P o s z u k m ą  spólnika 
cclrm powiększenia hur­
tów nego interesu spożyw­
czego ub wynajmę na ter 
cel odpowiedni lokal i 
m„ąa„yny w większej 
miejscowości kąpielowej 
w iitłopolsce. Zgłoś enia 
pod „interes* dc Aemin. 
bow Dziennika 1030kr

Szym ou Juugenwirth — 
red m z Jaworzn? unie­
ważnia zaginioną książe­
czkę wOjSkow^ Wjd-iną 
p zez P. K. U. Wadowsce.

1039 kr

ZIOŁA LECZNICZE, we
dług przepisów' sławnych 
lekarzy, przeciw choro­
bom żołądka, kiszek, — 
płuc, neiwow, wąirooy, 
nerek, pęcherza, hemo­
roidom. uipławum ob­
strukcji kamień.om żńl- 
dowym, kaszlowi, ast­
mie, błędnicy, sklerozie, 
artrety zmówi, reumatyz­
mowi etc. Lądujcie bez­
płatnej broszury poucza­
ją ce j!!!! Adres; Liszki — 
Apteka. 529p

b p r i w e  obiazów, 
L n t t i  a  i zlitowano po­
leca Korn juser. Staro- 
wiilna 21. Tel. 171-09 692

G orsety , opaski, naimo- 
duir,"- najtańsze. „F e ­
lic ja **  Kraków, Floriań­
ska 2. 1020kr

G r .m o n .b y ,  płyty, in­
strumenty muzyczne oraz 
wszelkie części do tako­
wych — poleca najtaniej 
.Dom Muzyczny* Kraków 
Meiseise i przecznica ul. 
Krakowskiej. 1059kr

N IE PR ZE iC IG N IO N E
W ]h k o ** i i Irw iło R o i, u p e w a ia ją
aU L T R A “ wszyitkim
100 proc. p * w * * ś * i  i zd row ia

G IT9 I ... .. ? ! ...
P y j j m y  męskie „Żako- 
pane“ — w modn pasy 
10.50, damskie poprlino- 
we stfojpę £ 90, dziecię­
ce 4’9 . Fabryka Liełizny 
„Haw‘ , hraków. Florjań- 
ske 4. 1044

R o w e r }  k o irp te iln e
oraz wszelkie części skła­
dowe ao takowych poleca
po na jeższyrh  ch —
,Doo. Muzyczny* Kraków 
’ 1elselsa 5, prreczuiua ul. 
Kiakowskiej 1058kr

TROCHĘ UlMOBli

Panie sąsiędzie, pożycz mi Pan sikawki ogrodo­
wej, jak pan bedzie gotów z nawodnien ( m ogrodu.

Zak ład  dentystyczny — 
świetnie zaprowadzony z 
Kasą, w Małopolsco zach. 
z urządzeniem lub bez, 
okazyjnie do sprzedania. 
Listowne zgłoszenia po­
ważnych retlektantów pod 
„Uprawoiony* do Admm. 
N. Dz. 1041 kr

O kazyjny LoLal fron- 
*owy * y ruchliwej nile, 
handlowej 1 wy sta wam 
oddam na .kn d  konsyg­
nacyjny filjż większagt 
przedęięoiomtw- ew.cheoc. 
pralni i. t. p. Zgłoszenia 
do adu New. Dzianikr 
pod „Solidny ISilT*.

GORSE1Y
(oryg. francuskie fasony) p, b j leczuicze 
n ap ie rśn ik i, wykonuje pierwszorzędnie

S ,  i  W .  K / i K D A U  

ia», ZijUi . Fioriańtka 16
Z«3«zyt trzeel drugiefjp rocznika

MIE.SIĘC2 I EKA 
2YDGVf SKILGO
pod redakcją dta ZYG RG N1A  ELLEN5ERGA

zawiera następującą treść (96 stron):

Michał Brnndstłitter: J. W . Goethe — w 3*jts ą ro­
cznicę śmierci.

Auięlja Gottlleaowa: Życie i twórczość Maury­
cego GottHeba (z reprodukcjami).

Maurycy Gottiieb: Listy.
Rutnan Brandstaetter: Leg.on żydowski Adama 

Mickiewicza III. (dokończenie).
Rafał Buchweltz: Odbudowa gospodarcza żydo-

stwa pilskiego a szitoin/ctwo zawodowe.
Sau- R iegcr: Nowe ustawodawstwo szkolne.

• Mojżesz Alter: Uczelnia „Tachicemoid" w W ar- 
saawie (z cykhi Żydowsk.e- instytuty naukowe, w 
Polsce).

W . Berkelliiimmer: Manifestacja, której nilo było. 
Oz.a-.» Rotenunelch: „Finis Judaeorum"?
H Pleffer: Woiter a żydustwo.
Warunki prenumeraty: 'kwart. zł. 8 — zeszyt po- 

Śed. zl. 3. żamówien a do administracji: Waiszawa, 
Rymarska 8, telef. 115738. —  Przesyłki pieniężna na 

konto P  K. O. 24768. Menora. Sp. W yd  Warszawa, 
Redakcja: Łódź. Piotrkowska 90,

HawUiwartł Z A K Ł A D  K R A W I E C K I  
A N TO N I FRENDO

KfcAKÓW, PAWIA 8
Dolecn się najba,dziej w\mag sjace, klijenteli. — Jaki 
długoletn przykrawacz firmy Liummer i jako ab-ol- 
went Akademji Kroju we Wiedniu zdobyłeu sztukę 
krojn, który w niczem nie usupuje krojowi znanej 

świałowej firmy Kniże.
D la p ropagandy  reny b. u m la ik u w an e !

REKLAHA A S 4 4 A 4 4 4 4 4  
k-h-F DŹWIGNIA HANDLUII

fRLNLMERATA: w Knkowf l .  prew. mli s ęcu ZL 6tG kwartJU ZL 18 01 
w Knkowle * * aoaai d d< dom  „  „  ó 21 m „  18*60
Na prowdrcl i  praeryłką pocztową m „ 6*60 „ „ ]9'8i
Zagrpiica ,  przesylta pocztowi 10*00 30*00

JiOWY DZICNNUf*' wrcbrdzS ocdrttui!* takie w poniedzi ałki I dni pośw a

OGłOSZEMA: Podstawa oo ia tf les* 1 mdLiałeti: w Jednym lam.i~ — Strona w 
r k jy t  i n̂ xfeatane*r ma 3 łamy po 74 mitm. ,— Strona n  tekstjm 6 la* 
mów po 37 niWwi — Nrjmnłeisae ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów.

CENY w złotych: 1 stn w  1*2Ł -  Teaat 1‘—  Nadesłane 0*75. Za tekstom 
6*25. — Drobni od słowa 0*3a Dla poazukujących pracy C*10 — Chrrmla' 

cje 12*50. — Za stsCrzeienóe mlejscr do 1_za sJc 25 %

WyaawcA: Zs Spółkę Wyd. „Nowy D z i en n ik Z y gm u n t  Hocbwałd. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm BerkeiL. mme 
Redaktor odgowiedziaJny: Zygfryd Mosea. —  Mowa Dra karu ją Dzicrunkowa, Kraków, iJnMRZAowq| ?- pod zarządem Maksjm iljana Eełduiana


